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Pslska nie ptasi rafy grudniowej
(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Waszyngton, 15. 12. (R). Ambasador polski Fi 
lipowicz zawiadomił wczoraj wieczór departament 
stanu, że rząd polski nie jest w stanie zapiacić 
płatnej w dniu dzisiejszym raty.

Hocuer Ebce rerfrzkfowsd 
i  dłużnikami

Waszyngton, 15. 12. (R )  Z kół dobrze poin­
form owanych donoszą, że rząd amerykański 
zastanawia się obecnie, czy wobec kryzysu 
dłużnego nie byłoby wskazanym zapropono­
wać Kongresowi natychm iastowe podjęcie ro­
kowań w  sprawie rew iz ji układów g długach 
wojennych. W  orędziu, jalcie zamierza w ysto­
sować do Kongresu, ma się prezydent Hoover 
domagać pełnomocnictw specjalnych i usta­
nowienia 6-osoLowej kom isji, złożonei w  po­
łow ie z demokratów i republikanów, któraby 
podjęła rokowania z państwami dłużniczeini, 
Celem zawarcia nowych układów w  sprawie 
długów wojennych.

Mćwią, że na ustępstwa ze strony Sianów 
Zjednoczonych mogą liczyć tylko te państwa, 
które zapłaciły ratę grudniową. W yda je  się 
■jednak nieprawdopodobne, aby Kongres zgo­
dził się na propozycje Hoovera.

Mir owa FrancH
w y w o ła ła  fataln e w ra że n ie  

w  W a s zy n g to n ie
Paryż, 15. 12 (B). Wedle deienników poran­

nych, odmowa Francji zapłacenia raty grudniowej 
wywołała w amerykańskich kolach rządowych i 
politycznych fatalne wrażenie; Amerykańskie 
sfery polityczne wskazują, że odmowa wpłynie 
ujemnie na sytuację gospodarczą świata, a poza 
tem uniemożliwi na długi okres czasu podjęcie

jakichkolwiek rokowań Stanów Zjednoczonych z 
Francją.

Oficjalny „Petit Parisien“ pisze, że wczorajsza 
uchwała Izby francuskiej wzmogła falę nienawiś­
ci do Francji i zapewno na dłuższy czas straci 
Francja sympatję u narodu amerykańskiego.

ESTONJA TEŻ NIE PcACI 
Tallin. 15- 12. (R ) Rząd estoński przesłał 

dziś departamentowi stanu notę, w  której domo 
si o niemożności zapłacenia raty grudniowej.

 oOit-----

DŁUGI I RATY 
„Taoelka wierzytelności" państw europejskich

powtarzana obecnie przez wszystkie pisma amery 
kańskie, nie jest pozbawiona, zwłaszcza dla czytel 
rtóka polskiego, cech sensacyjnych. Stosunek sumy 
dłużne, do rat poszczególnych przedstawia się jak 
następuje:

suma cnużna bieżąca rai-a
(w tysiącach dolarów)

Włc-lka Brytania 4.600.000 95.550
Francja 4.025.000 19.260
Polsna 178.560 3.303
Belgia 417.780 2.125
Czechosłowacja 115.000 1.500
Włochy 2.042.000 1.245
Grecja 31 760 445
Estonia 13-830 266
F/inlandja 9.000 186
Łctwa 5.775 112
Litwa. 6.030 92
Węgry 1.939 41
Przy zadłużeniu więc dwu u a st okr btnde mniejszem

niz Italia, 2Vi razy mmiejszem, niż Belgia, Polska 
mitisd płacić ratę 2 razy 'większą od włoskiej i 
przeszło o 1/3 Więlksizą c-d belgijskiej! Nierówno- 
mieimość ciężarów w  stosunku już nie tylko do na­
leżności, ale i do gospodarczego rozwoju kraju i o- 
gromut dewastacji wo-jonnej jest aż nader oczywista.

Niespirfziznka rządewa na jubileuszom
posiedzeniu Senatu

E kspose  p rem iera  P ry sto ra  o  sytuacji g o sp o d a rcze j
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 15. 12 (Sin.) Dziś odbyło się uro­
czyste posiedzenie Senatu z okazji 10-lecia istnie 
nia Senatu. Sala była przystrojona, senatoro wic- 
przybyli w strojach uroczystych, rząd zjawił ssę 
in corpore. O godz. 4.15 marsz. Kaczkiewicz otwo 
rzył posiedzenie. Przedtem jeszcze na salę wcho­
dzi premier Pry stor i serdecznie wita marszałka.
Zdawałoby się, że na tem zostanie zakończona 
uroczystość i że dziennikarze będą mogli w ca­
łej rozciągłości podać przemówienie p. marszaUka 
Tymczasem premjer Prystor zapisał się do głosu 
i wygłosił przemówienie o sytuacji gospodarczej 
w kraju.

W. ten sposób nagły wniosek zgłuszony przez

Klub Narodowy na piątkowe posiedzenie Sejmu 
staje się bezprzedmiotowy, jakkolwiek p. Rybar 
ski zapowiada, że oyytuacji gospodarczej będzie 
jeszcze mówił przy omawianiu ustawy o kredy 
tae-h długoterminowych. Rząd zbagatelizował teir.- 
sanem wniosek Klubu Narodowego. Przemówie­
nie p. nremjera trwało około 15 minut.

Na wstępie p. premjer oświadcza, te spotęgo­
wanie się kryzysu we wszystkich państwach znaj­
duje swój wyraz w pomniejszeniu sle dochodów o- 
byw.ifell, spadku cen. spadku obrotów gospodar- 
czycn Wszelkie próby w skali mlędzynarooowe 
przeciwdziałania skutkom kryzysu nie wydały do­
tąd rezultatu. Czerwcowa Konferencja w Lozannie

fcteiś w firjmcrze 
(p rócz artykułu w stąpneno ):
(bJ: Niema alternatywy!
L. Berger: błędy które się mszczą 
Polska Akademia Umiejętności w obionie 

autonomii uniwersyteckiej 
Proces Ciuhkiewlczowej zbliża się ku końcowi 
Uroczystości jubileuszowe Haszuchar-PrzeJ- 

świtu 
Kącik dla posgodyń
DZIŚ DODATEK: PRZEGLĄD RAD JO W Y  
Listy *  kraju

data vprawdzie pewne wyniki, powodując znaczne 
odprężenie psychiczne, lecz budzący się optymizm 
ulegt w ostatnich tygodniach osłabieniu poa wpły­
wem przeszkód, na które napotyka w świecle pro­
blem dtugów międzypaństwowych. Byc może do­
piero zapowiedziana ogólno-światowa kon.erencja 
w Londynie wypracuje jakiś konkretny plan współ 
działaniu państw dla zwalczania piętrzących się trud 
MŚCI.

Skoro w krajach wysoko postawionej gospodarki 
kaidtalistycZnej mamy do czynienia z potężnymi 
wstrząsami, Polska nie może być oazą szczęśliwo­
ści i dobrobytu. Przebieg kryzysu gospodarczego 
w naszym kraju wykasuje te same znamiona co w 
krajach europejskich i zamorskich. W  niektórych 
krajach występują one może ostrzej, u nas słabiej.

Od trzech lat rząd trzyma się polityki staluścl 
waluty i równowagi budżetowej, Drugi istotny mor 
ment, to utrzymanie naszego autorytetu n a  ze­
wnątrz w stosunkach z zagranicą. Nie wprowadzi­
liśmy, jak to uczynili inni ograniczeń dewizowych 
i nie znajdujemy się w sytuacji, któraby wskazywa­
ła na konieczność ich wprowadzenia.

W  dziedzinie rolnictwa ujemny wpływ syiaacjl 
światowej zuZuaczył się w Polsce najmocniej. Wska 
źnik cen rolniczych obniżył się znacznie. Powrćt de 
poziomu cen z r. 1928 w rolnictwie Jest niemożli­
wy. Ten stan rzeczy pociąga za sobą kunsekweii- 
cje zarówno dla rolników, jak 1 dla życia gospodar 
czego w Polsce. Zlo leży nie w tem, że ceny rolni­
cze są niskie, aie w tem, że są dysproporcje z inne 
mi cenami, świadczeuiam i nsłngami.

W  tych waunkach polityka rządu jest następują­
ca: l) Należy w grlnicach możności zresztą dość 
ograniczonych, dążyć do przeciwdziałania wahaniom 
zniżkowym cen artykułów rolniczych. 2) Uwaga 
rządu skierowana jest na dostosowanie kosztów 
produkcji rolniczej do zmienionych warunków płac 
w rolnictwie. Rząd poczynił pewne ulgi w dziedzi­
nie podatkowej i kredytowej dla rolnictwa a osta« 
tnio wydany został projekt ustawy w  sprawie obH- 
gacyj. Pozytywne rezultaty tych prac są jnz wido­
czne. Jednocześnie kontynuowana będzie pomoc w 
kierunku dalszego potanie lia kosztów transportu.

Rząd wystąpił z inicjatywą redukcji wysokicB 
cen przemysłowych i sam swoje wyroby obniżył. 
Rząd przeprowadzi w Sejmie ustawę scaleniową ! 
przeprowadzi również indywidualną obniżkę taryf 
kolejowych.

Następnie zabrał głos sen. GlaLIńskl (KI. Nar.), 
rtóry proponuje otwarcie dyskusji nad oświadcze­
niem piemjera.

Marszałek: Jest wniosek o odroczenie dyskusji 
na jedno z najbliższych posiedzeń. Wniosek ten 
został przyjęty. Następnie ratyfikowano szereg u- 
mów. Następne posiedzenie 29 bm.
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Upadek —  „
(T h .) Co ten francuski genjusz narodowy 

ma za bogactwo form  i ekspresyj politycz­
n ych ! Zawsze on coś wynajduje, co nie jest 
pospolite, a tryska życiem  bezpośredniej ge- 

jn jalnej inwencji.
i' Ot —  „obalili** w  Palais Bourbon biednego 
(Edwarda Herriota. Przeciwstaw iła się mu 
przygniatająca większość parlamentu, taK, że 

! w łaściw ie dochowała mu wierności i tow arzy­
szyła na ciężkiej drodze ostatniej do w ieczno­

ś c i  tylko własna part ja, n iejako —  najbliższa 
'rodzina. Także taka niezm iernie w ycien iow a- 
na pointa: przecież własna roazina musi na
wszelk i wypadek zachować pozory i udawać, 
że się solidaryzuje ze swoim  szefem. Inne 
stronnictwa natomiast mają pełną swobodę 
ruchów i —  zagrały doskonale...

I  tak upadł p. H en io t wśród prawdziwej 
burzy oklasków, wśród owacyj, jakie udzia­
łem  mu by ły  zapewne tylko bardzo rzadko w  
łyciu , chociaż należy on do najbardziej szczę­
śliw ych  i oklaskiwanych polityków  w e F ran ­
c ji dzisiejszej doby. . Upadł p. Herriot jako 
o fiara  brutalnej nahalności amerykańskiej, 
'jako ofiara rubasznej bezwzględności am ery­
kańskiej, m ierzącej faktycznie horyzonty h i­
storyczne —  miarą własnego —  nosa. Francja 
ma szersze widnokręgi.

Z uporem wprost bezprzykładnym w  dyplo­
m acji wysokiej, a także we form ie, którą, gdy­
by nie istniały względy „dyplomatyczne**, na­
leżałoby nazwać wprost ordynarną, obstaje 
'Ameryka przy swoim wekslu —  niczem w o­
bec niej stary Shylock Ona form alnie ryczy 
nam w uszy: Podpisałaś, stara, bezzębna Eu­
ropo, ten weksel, więc płać! N iem a darow iz- 
n y l“ Cóż tę zacną aljantkę z w ojny światowej 
obchodzi doszczętne zubożenie Europy, nic się 
n ie liczy z względam i choćby najzwyklejszej 
przyzwoitości, z niesłychanemi trudnościami 
natury wewnętrznej polityki. Ona w ie jedno: 
weksel musi być wykupiony Bez względu na 
to, w  jakich to okolicznościach, wśród jakich 
psychicznych i m aterjalnych warunków ten 
weksel został podpisany. N ie liczy się z tem, 
że inne narody za to płaciły strumieniami 
krw i ludzkiej, za co ona płaciła marnymi do­
larami. N ie liczy się z tem, że przecież zawar­
ła „przyjaźń** i „braterstwo broni*! ze swoim i 
dłużnikami obecnymi. Pokazuje się, —  a to 
jest nawet pocieszający objaw  w  tem całem 
smutnem i brzydkiem  zdarzeniu —  że na 
wojnie, przez wojnę i dla w ojny nie mogą po­
wstawać żadne trwałe ludzkie związki, żadne 
głębsze podstawy przyjaźni. Na w ojn ie i przez 
wojnę rodzi się tylko bezgraniczny egoizm, no 
i —  gi uboskórne lichwiarsTwo.

Czyż to nie jest lichwa, czego w  tej chw ili 
żąda tak obcesowo szanowna aljantka z dru­
giej strony w ielkiego stawu? T y le  juz razy te 
obliczenia skrupulatnie by ły  robione, że już 
niema potrzeby tych rzeczy jeszcze raz przed­
stawiać szczegółowo. A le  warto przypomnieć 
choćby to, za co Polska płaci m iljony doia- 

;rów, chociaż we własnem gospodarstwie swo- 
'jem  musi sobie odmawiać najkonieczniejsze 
rzeczy istotnie pierwszej potrzeby państwo- 

|Wej. Przybył swego czasu do nas p. Hoover 
'jako anioł stróż przybył jakby zesłany ze są­
dnych niebios. P rzyw oził nam mleko skonden­
sowane, różne potrawy dla naszych głodnych, 
(dla sierót szczególnie. Jego rolnictwo, nasta­
w io n e  na potrzeby wojenne dla całej Europy, 
■nie mogło tak szybko demohilizować. W ięc 
dał mu na razie trochę zajęcia, odrobinę zby- 

!tu. A  przytem  kapało jakby oliwą świętą od 
praw dziw ej Dobroczynności, która nie zna ani 
granic państw, ani odległości i przeszkody 
oceanów Toteż poezja kw itła  wówczas. 
■Wszystkie pióra poetyckie by ły  w  ruchu, by 
śpiewać godne peany temu nadludzkiemu z ja ­
wisku miłości bliźniego. W arszawa jeden z ła­
dnych swoich skwerów nazwała i ozdobiła im ie­
niem p. Hoovera, największego dobroczyńcy.

triumfalny”...
jakiego pamiętają dzieje. Kto wie, czy p. Hcover 
nie zawdzięczał tej działalności filantrop ijnej 
poczęści swego wyboru na prezydenta Stanów 
Zjednoczonych. Odgłos naszej europejskiej 
poezji dziękczynnej, naszych mocarnych ód i 
rozczulających hym nów doszedł aż do Am e­
ryki, a obywatel amerykański aż się rozpła­
kał ze wzruszenia, że mu dobrotliwy Bóg dał 
takie zacne serce i takich ofiarnych reprezen­
tantów tego cudownego serca. Niechże, tak so­
bie w  prostocie duszy i nienasyconej am ł icji 
pomyślał „average“  —  przeciętny —  obywatel 
amerykański, ten jasny symbol amerykańskiej 
dobroci zasiądzie na najwyższym  stolcu w 
państwie. Niech świat go ciągle w idzi przed 
sobą i me zapomni w innej wdzięczności i czci.

A le  ta dobroczynność była zarazem nieslj - 
chanie droga. Takich cen ani przedtem, ani 
potem, włościanin amerykański za swoj to ­
war nie brał. Normalne ceny są już dawno 
zapłacone. A le Polska jeszcze wciąż jest dłuż­
na, wciąż jeszcze płaci procenty, tylko w  zn i­
komej cząstce dochodząc do samego kapitału.

Tak  ta sp iaw  wygląda u nas i wszędzie. 
Płaci się bez końca —  procent, a kapitał ciągle 
jeszcze wvnosi około 27 m iljardów  dolarów. 
W łaściw ie nic nie ubywa. To jest okropna 
lichwa. L ichw a na grandę, na potworną m ia­
rę całej kuli ziemskiej.

Rzecz tedy była bardzo jasna, że świat musi 
się zbuntować nareszcie przeciw takim lich ­
wiarskim  długom. A  to tem bardziej, że Eu­
ropa nareszcie spostrzegła, że takie wzajemne 
duszenie do niczego nie prowadzi. Przecież 
cały świat jest dziś jednym organizmem go- 
spodaiczym, a nikt nie może się od procesu 
krązennego odseparować. Europa tedy posta­
nowiła zakończyć z długami wojennemi na 
całej lin ji. Francja nie będzie się upominała 
u swoich dłużników i nie będzie płaciła swo-

Warszawa. 15. 12. (Sin) Na dzisiejszem posiedzę 
miiu komisji! budżetowe i Sejmu przystąpiono do 
■pierwszej części budiżetui, tj. budżetu Prezydenta 
Rzplitej Sprawozdawca pos. Czuma (BB) podniósł, 
że działalność kancelarii P. Prezydenta dzieli s-ię na 
część o charakterze regulującym i na sprawy. Te- 
prezentacyjne. Do tego zakresu należy -i opieka nad 
gmachami zabytkowymi a w szczególności nad 
Żarnikiem Królewskim w Warszawie, Łazienkami 
Zamkiem poznańskim. Wawelem, zamkiem w W i­
śle i Spalę. Dochody tego budżetu wynoszą 176-290 
zł., wydatki wyniosły ogółem 2.920.000 zł. Z kilku 
stron wydatki maleją. W obecnym budżecie żninie) 
szenie w wydatkach wynosi 91.725 zl. Uposażenie 
P. Prezydenta po redukcji, dokonanej na jego ży­
czenie, wynosi 255.000 zł. rocznie.

W  dalszej dyskusji poseł Kornecki (KI. Nar.) zarzu 
ca, że nakładem i przy współudziale kancelarii 
Prezydenta P©d redakcją Adama Skwarczyńskiego 
wydano specjalne dziele w sprawie organizacyj po­
litycznych. Ukazało się tylko 300 egzemplarzy, w 
oenie 50 zł. za egzemplarz. Jest to klasyfikacja sto 
warzyszeń i organizacyj z punktu widzenia ich u- 
stosunkowania się do obecnego reżimu, a więc np. 
o centralnej komisji związków zawodowych powie 
dziale jest, że pozostaje ona pod politycznym wipły 
wem PPS i jest wybitnie antyrządowa. O ch-rze- 
ściliańskiem zjednoczeń u zawodowem powiedziane 
jest, że czołowi dzMacze są nadmiernie opozycyj­
ni itd. Od pewnego czasu wychodzi pismo „Kuźnia 
Młodych**, którego wydawnictwo mieści się w bo 
czinem slkzydle Zamku Królewskiego. Sanacja — 
oświadcza Kornecki — nie ma szczęśoia do młodzie 
ży, która idzie w kierunku nacjonalistycznym-

Poseł Polakiewicz: Bicia Żydów...
Następnie zabrali glos pos. Polakiewicz (BB) o- 

świadlcżając, że dyskusja toczy się nad budżetem 
Prezydenta Rzplitej i należałoby oczekiwać, że przy 
rozważaniu przynajmniej tego budżetu zachowany 
będizię pewien umiar i że posłowie przestaną myśleć 
kategoriami partyjnetni. Pos. Dubois — ośwuadozyl

mi w ierzytfóloin. Anglja, klóra w  Europ i*  
ma tylko dłużników, a nikomu nic jest nić. 
winna, ma regres jedynie do Am eryki. Ona 
istotnie ma największe moralne prawo do n ie­
płacenia. |

Tak —  ale natrafiła na twardego w ierzycie­
la, a ona sama ma, jakby to Nietzsche powie-* 
dział, „m iękkie sumienie". P. Neville Cham­
berlain głosi świaiu, że niepłacenie długu nie 
odpowiadałoby „moralności** narodu angiel­
skiego. Snać nie w ie p. Chamberlain, że istnie­
je na świecie i w  ludzkiej duszy wyższa mo­
ralność, niż kupiecka solidność, a jest nią 
choćby wzgląd na m iljony ludzi głodnych i 
bezdomnych.

Francja jednak zna tę tajemnicę psych ici- 
ną. Ona już niejedną uświęconą moralność 
sytości przewróciła do góry nogami i otwo­
rzyła światu aspekty do wyższych szczemi 
wyższej moralności. Ona istotnie może sobie 
pozwolić iia ten występek przeciw  —  kupiec­
kiej solidności. Ona uważa, że prawdziwa m o­
ralność wym aga w  tej chw ili skreślenia dłu­
gów wojennych i przekreślenia ostatecznego; 
wspomnień krw aw ej wojny, po której dalej 
świat bezustannie krwaw i. Francuz bodaj ro­
zumie w  swojej w ie lk ie j inteligencji doskona­
le, że pierwszą przesłanką do rozbrojenia jest 
wym azanie z pamięci ostatniej wojny. InJ 
gruntowniej to się stanie, tem pełniej będzie 
świat przygotowany do prawdzi-wego rozbro­
jenia —  moralnego i wojennego.

A oto znalazła Francja piękny w yraz dla 
tej sw ojej nowej nauki. Utrąciła wśród serde­
cznych owacyj swojego ulubionego premjera. 
A  ten —  sam przecież pełnokrwisty Francuz, 
—  dał się chętnie utrącić i przebył tę operację 
zupełnie bezboleśnie.

N ic ona mu nie zaszkodzi. P. Herriot szynko 
wróci, jak tylko zechce. On tylko prawdopodo-i 
bnie chętnie skorzysta z tego „drobnego" in­
cydentu, ażeby trochę odpocząć. A le on w ie, 
że Francja go chętnie przyjm ie. Może nie tak' 

i owacyjnie, jak go utrąciła, ale także wśród 
1 Oklasków...

mówca — zestawili tu, że podczas ogólnego kryzy­
su kiedy jest tyle bezrobotnych, budżet kancelarjl' 
prezydenta Rzplitej wyn°si tyle, a tyle, i porówny­
wa te cyfry z zaczerpniętemi od Niemców. Stać nas 
na własny pion państwowy i moralny i nit musimy 
wciąż chodzić po wzór do Nien ców. Panowie nie 
możecie na przeciąg godziny przynajmniej zaniechać, 
myślenia k-aiegoriami p.arty-jnemi, nie możecie się 
zd-obyc na optymizm nawet w stosunku do Głowy 
Państwa. Przy dyskusji nad budiżetem prezydium 
rady ministrów byłoby to wszystko na miejscu-

Po krótkich wyjaśnieniach pes Wolskiej co do wy 
dawnictwa ,,Kuźnia Młodych", zabrał glos szef kan­
celarii cywilnej P, Prezydenta Rzplatej p. Hełczyń- 
ski.

Zko-lei przystąpiono do budżetu N.I.K.P. Dłuższe 
przemówienie wygłosił referent poseł Czernichowski 
(BB). Po nim zabrał glo-s pose! Dubois, żądając wy 
jaśnieli, jakie były siku-tlki kontroli gospodarki B.G-K- 
i gospodarki Gdyni. Poseł Rymar (KI. Na,r.) wskazuje 
że uwagi N.I-K.P. kończą się sakramentalną uwagą, 
że podane one zostały do wiadomości zaintereso­
wanych ministerstw i na tem koniec. W  sprawozda­
niu N-l K.P. czytamy, że B-G K poniósł wielomiljon0 
we straty i nic więcej.

Zkole' udziela wyjaśnień prezes NI.K.P. gen. 
Krzemiński, poczem posiedzenie zamknięto. Nastę­
pne posiedzenie w piątek. Rozpatrywany będzie bu­
dżet prezydium rady miinisitirów. Dotychczas nie­
wiadomo. czy prezes rady ministrów przybędzie na 
posiedzenie.

Wtesry organ
należy netylko czytać,

ale iafconcwai!

i— - . ■ — — ■   B B H

Budżet Prezydenta Izoltej 
na kemiftf budżetowe!
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DorlfiFle c M rirze n ie  sir &auct!ope’a 
o MmM zw odzw szEj w Palestynie

Jerozolima, 15. 12. Ż A T . W ysok i Komisarz 
(Palestyny sir W aucbope przy jął w  sw ojej re­
zydencji przedstawicieli Izb Handlowych w  
(Palestynie, którym  złożył oświadczenie, że 
nrfKt ustawodawcza utworzona będzie dopiero 
po ogłoszeniu i  wejściu  w  życie ustawy samo­
rządowej, przedwczesną jest w ięc jeszcze opo­
zyc ja  przeciwno tej ustawie, ponieważ rząd 
do te j pory n ie ustalił jeszcze ostatecznego 
brzm ienia ustawy.
j O ile  rząd postanowi wprowadzić zm iany 
jdo projektu tej ustawy, potrwa to dłużej niż 
(przewidziano. »
i W ysok i Komisarz om ów ił również opozycję, 
ijaką w yw oła ł projekt wprowadzenia podatku 
jdofchodowego. Pragnąc tg kwestję wyjaśnić,

zanaczył, że rząd nie postanowił jeszcze w pro­
wadzić podatku dochodowego, lecz rozważa 
dopiero argumenty pro i  contra. Rząd w  żad­
nym  wypadku nie elice przeszkadzać dopły­
w ow i kapitału, bądź też doprowadzić do tego, 
by inwestowanie kapitałów w  Palestynie sta­
ło się nie rentownem. Aczkolw iek r «k  ubiegły 
był pomyślnym, to jednak kryzys św iatow y 
może również dotrzeć do Palestyny, w o d c c  

czego rząd rozważa obecnie projekt podatku 
dochodowego, aby mieć rezerwy kia „chude“ 
lata. t

W ysok i Komisarz zapewnił w  końcu, że je ­
żeli podatek dochodowy będzie wprowadzony, 
to w  każdym bądź razie obciążenie będzie bar­
dzo nieznaczne.

Co mówi Arlosorow?
Londyn, 15. 12. Ż A T . Nadeszło tu obszerne 

•sprawozdanie z  przem ówienia Arlosorowa na 
'Konferencji prasowej Agencji żydow sk iej w  
[obecności prez. Sokołowa i Motzkina. W  toku 
,oświadczenia Arlosorow  stw ierdził m. in., że 
Iw rozwoju politycznym  kraju  musi być za- 
jcnowany następujący warunek wstępny: Mu­
si być jasnem dla wszystkich, że nie może być 
(m owy o radzie ustawodawczej, dopóki nie 
(osiągnięto faktycznego porozumienia m iędzy 
'poszczególnemi odłamami ludności palestyń­
sk ie j. Konieczną jest pewna wspólna płaszczy­
zna , aby um ożliw ić reform y konstytucyjne. 
[Jeżeli warunek ten nie będzie zachowany, o- 
i pozycja poszczególnych narodowości w  radzie 
• doprowadzi to ciało do stanu całkowitego bez- 
i wludu.
: Jeżeli Arabow ie tw ierdzą, że akceptują stru­
kturę rady ustawodawczej, lecz równocześnie 

.odrzucają mandat i wszystkie jego konse­
kwencje wówczas jasnem jest, że Rada nie

jest dla nich niczem w ięcej jak narzędziem 
szkodzenia podstawowej polityce w ładzy man 
datowej. W  tych warunkach nowoutworzone 
ciało nie będzie mogio mieć żadnego onowią- 
zującego znaczenia. Przeświadczony jestem —  
oświadczył Arlosorow  —  że dopóki rząd nie 
zdoła doprowadzić do pozytywnego stanow i­
ska obydwu naroaow w  stosunku do planu ra ­
dy ustawodawczej, żadna rada nie powstanie.

Rząd nie może tworzyć rady bez udziału 
Arabów, ponieważ nie będzie chciał, by mu 
zarzucono, że usiłuje rządzić krajem  przy po­
mocy ciała w  którem większość mieszkańców 
nie jest reprezentowana. Równocześnie prze­
konany jestem, że mimo oficjalnego ośw iad­
czenia, które już złożono, ale będzie jeszcze zło 
żonc przy różnych sposobnościach- rząd nie 
zdobędzie się na utworzenie palestyńskiej ra­
dy ustawodawczej, w  której ludność palestyń­
ska nic weźm ie udziału. •

Decyzja jeszcze nie zapadła?
(  t elefonem od naszego Korespondenta)

W arszawa, 15. 12. (S in ) „Iskra " donosi: „W  
ciągu całego dnia dzisiejszego warszawskie 
sfery finansowe interesowały się specjalnie 
sprawą przypadającej w  dniu dzisiejszym  pła­
tności raty pożyczki amerykańskiej. Agencja 
„Iskra " zwróciła się późnym wieczorem do 
kompetentnych czynników z prośbą o poin­
formowanie, jak należy w  tej chw ili rozumieć 
to zagadnienie. Na zapytanie przedstawiciela 
[,.Iskry" udzielono mu następującej in form a­
c ji: W  sw ojej drugiej zkolei nocie wręczonej 

(w dniu 9. grudnia rządowi Stanów Zjedno­
czonych, rząd polski stwierdził, że przyjm uje 
z  zadowoleniem do wiadomości stanowisko 
rządu Stanów Zjednoczonych o możliwości

zasadniczej rew iz ji układa konsolidacyjnego 
z 1924 roku oraz zwraca się ponownie o udro- 
czenie płatności raty przypadającej na dzień 
15. grudnia aż do chw ili rozpatrzenia cało­
kształtu sprawy.

Nota ta zawiera znane już opinji publicznej 
umotywowane stanowisko, jednak do w ieczo­
ra dnia 15. grudnia rząd polski nie otrzyma! 
o ficja lnej odpowiedzi rządu Stanów Zjedno­
czonych na swą propozycję odroczenia płatno­
ści, której term in w  dniu dzisiejszym upływa. 
Jak wreszcie informują, do czasu nadejścia 
odpowiedzi, nie należy przew idywać decyzji 
rządu polskiego.** $

Nonie zasady yisown? polskiei
W  ostatniem wydaniu „P isowni polskiej" 

Polskiej Akadem ji Umiejętności znajdują siq 
•hczne innowacje. W  r. 1931 Polska Akad. Uin. 
wprowadziła jak w iadom o zasadę swobody 
dzielenia wyrazów  w  miejsce 34 szczegóło­
wych przepisów. U trzym ały się tylko te ogra 
niczenia, które by łv w  powszechnem użyciu.

Obecnie Akadem ja przystąpiła do drugiej 
sprawy: do złagodzenia trudności w pisaniu 

i razem i oddzielnie. I tali. uchwalono:
. „W yrażen ia, złożone z przyimka i imienia 
pisze się razem, jeżeli m ają znaczenie samo­

istn ych  przysłówków; np. pomału, zamłodu.
, zbliska, wkońcu itp. Jeżeli drugi czton w yraże­
nia przedstawia nieużywaną już oddzielnie 
form ę jakiegoś przymiotnika, wówczas łączy 
się oba w yrazy w całość np. bezmala, doczy- 
sta, doniedawna, dopóźna, odnieaawna, po­

krótce, poprostu, sprosta, spyszna, ścicha, 
wprędcc, zdawiendawna, zgrubsza, zrzadka. 
zwvsoka, zamłodu, zaświeża itd.

Odstępstwo robi się dla grup z żywem i przy 
miotnikami na -ski, K k i, -dzki, jak: z chłop­
ska, z francuska, po pańsku, itd.; nie należą 

| do nich „zbliska", bo „b lisk i" ma przyrostek 
-ki (opr. „b liże j" ), ani „znienacka", bo niema 

j przym iotnika „nienacki",
I Łączy się również wyrażenia w tedy gdy for- 
| ma przypadkowa przedstawia rzeczownik nie- 
| używany lub szczątkowy, jak: bezliku, bezu- 
1 stanku, najaw, napodorędziu, naprzełaj, na- 

skos, skretesem, sprzeciwka. wdwójnasób. 
wtrójnasób, nawewnątrz, itp. Pisze sie razem 
także wówczas, gdy całość ma wyraźne zna­
czenie przysłówka, jak: zboku. nabok, scza- 
sem, poczęści, woddali. dodrna. dogóry. wgórę. 
podgórę, pokolei. skolei nakrzyż, spodełba, ze 
wszechmiar, na poczekaniu, spowrotem, sprzo-
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Kryzys francuski
(Telegram własny „Nowego Dziennika"), 

Paryż, 15. 12. (B ) Narady prezydenta repu­
b lik i w  sprawie utworzenia nowego rządu 
francuskiego nie zostały jeszcze ukończone. 
Jak z kół politycznych donoszą, pertraktacje 
prezydenta zm ierzają do utworzenia rządu o- 
pariego na tej samej większości w  Izbie, na 
której opierał się rząd Herriota.

Kw estja utworzenia rządu jedności narodo­
w ej nie jest narazić brana pod uwagę. P ow ­
szechnie sądzą, że p.ezydent dziś jeszcze za­
proponuje H errio low i przyjęcie m isji tworze­
nia nowego rządu.

Barah za uznaniem Rosji 
sowieckiej

(Telegram własny „Nowego Dziennika*') 
Nowy Jork, 15. 13. (R). Przewodniczący komi­

sji zagranicznej senatu senator Borah wypowio- 
dział się wczoraj ponownie za uznaniem Rosji so- 
wiecKiej przez Stany Zjednoczone.

Podkreślił on, że uznańie Rosji sowieckiej 
przyczyni się w znacznym stopniu do uspokojenia 
atmosieiy mięozynarodowej, a poza tern wpłynie 
dodatnio na sytuację polityczną na Dalekim 
Wschoazie.

Nowy prezydent związkowy 
Szwafcarji

(Telegram własny płowego Dziennika**) 
Bern. 15. 12- (R ) Zgromadzeni© Narodowe, 

złożone z Rady narodowej i  Rady stanu dtoko* 
nało dziś w j boru nowego prezydenta związ­
kowego republiki szwajcaiskiei na roik 1933. 
Prezydentem wybrany został dotychczasowy 
wiceprezydent i kierownik tw partamemu gospo 
darczegu, radca związkowy Schu1 thos, który 
już trzy razy piastował uiaąd prezydenta 
związkowego- 

W iceprezydentem  w ybrany został Kiero* 
wnik departamentu komunikacyjnego radca 
zw iązkow y Pile*

Meksyk występuje z Ligi Nar.
Ni© ma na zapłacenie wkładki członkowskiej 

Genewa- 15- 12. (K) Do generalnego sekreta­
riatu L ig i Narodów wpłynęło pismo, w  kierem 
rząd meksykański donosi, iż  na wszelki wypa 
dek wypowiada swoje członkostwo w  Lidze 
Naroaów w przepisanym ternrnie 2-ietnlm, aby 
w  razie potrzeby mógł Meksyk wystąpić z  LI 
gi Naroaow. Jako m otyw  tego kroku w ym ie­
nia rzad meksykański trudności finansowe, kto 
r© mogą mu uniemożliwić opłał© udziału człon 
Iko-wslriegti

Gminy pożar w teatrze
Berlin. 15- 12- (Seh) W  rekwizytorni teatru 

mieisfkiego w  W ormacji ■wybuchł ub- nocy 
groźny pożar, którego pastwą padła scena I 
część techniczna gmachu. Straty materialne 
wynoszą przeszło 100 tysięcy marek.

Istnieją dane że pożar został podłożony- 
Stwierdzono bowiem że do teatru zakradli się 
złodzieje Nie znalazłszy pieniędzy, z zemsty 
podłożyli ogień-

du, zeszczęlcm, sljdu, niedowiary, niedopoję- 
cia, n iedowylrzym ania (b ó l) itd.

Razem piszą się też wszystkie złożone przy- 
imki: popod, poprze,:, zza, sponad, sprzed, da­
lej: spomiędzy, spowodu.

Przyzwyczajenie się do nowych zasad bę­
dzie niewątpliw ie w iele czasu. Jak wiadomo, 
z protestem przeciwko częstej zmianie zasad 
pisowni wystąpili księgarze, ze względu DS 
w ielkie trudności wydawnicze.
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tiirnia alternatywy!
W  związiku z  zawartym  w  ubiegłą niedziele 

iwkładesm genewskim ,pięciu mocarstw co do ró 
>vnoupi ąwnienki Niemiec w  dzieidizdinie zbrojeń

wypłynęła na łaniach prasy poskiej kwestjai. 
innego rówinouiprawnienia, a mianowicie w  dzie 
dżinie ochrony mniejszości narodowych. —  
P rzed  kilku tygodniami wystąpiła z tem żąda­
niem prasa narodo wo-emokratyczna, domaga­
jąc się zniesienia ochrony mniejszości narodo­
w ych  w  Polsce, skoro m iędzynarodowe usta­
wodaw stw o ochronne obowiązuje Itylko n ie­
które państwa, a nie obowiązuje wszystkich 
państw-
M y  ze swej strony zajęliśmy wówcizas nastę­
pujące w  tej kwestji stanowisko: Obecny stan 
rzeczy, w  którym wielkie mocarstwa zacho­
dnie, mimo, ż e  i one mają w  swojem łonie mniej 
szóści etniczne, religijne i językowe, nie pod­
legają międzynarodowemu ustawodawstwu 
mniejszościowemu, — jest oczyw iście  niespra­
w iedliwy- Ale usuniecie tej niesprawiedliwości 
m ogłoby nas-tąpć je iym e tylko w  drodze upo­
wszechnienia, generdlizacji traktatów mniejszo 
ściowych, tj. rozciągnięcia ich przez I igę Na­
rodów  na wszystkie należące do niej państwa, 
a nie przez zniesienie traktatów mmiejszo- 
ścioyych  już dzisiaj obowiązujących- Takie 
bowiem  „równouprawnienie** im minus —  a 
w ięc  odebranie, teoretycznej tylko zresztą,- 
ochrony tym mniejszościom, iktóre ją już dzi­
siaj posiadają —  stanowiłoby jawne i oczywi­
ste bankructwo jednej z głównych zasad, na 
których zbudowana jest Liga Narodow-

Obecnie, z  okazji genewskiego układu pięciu 
mocarstw, sprawa '-a siała się znowu aktualna- 
U w ażam y przeto za  wskazane zaznaczyć, iż 
*— ze stanowiska zarówno słuszności i sprawie 
tdDiwośći, jak i ze stanowiska mniejszościowe­
go — usunięcie obecnego stanu rzeczy, który 
jedne państwa poddaje pod względem  ochrony 
mniejszościowej -kontroli L ig i Narodów, a dru­
gie takiej kontroli nie poddaje, może i powin­
no nastąpić jedynie tylko w  drodze generallza- 
cji traktatów mniejszościowych*

Niema i nie może być w  tej materii żadnej 
alternatywy w  rodzaju: zmieść traki a ty albo 
upowszechnić je. Można je tylko —  upowszech­
nić Pow tarzam y: Zniesienie traktatów mniej­
szościowych byłoby nłczem Innem., jak kornple- 
tmem już uśmierceniem i pogrzebaniem Ligi 
Narodów. (b)

A m u s s rd o r angielski w  W srszau/le 
u w yp ad kach  lw o w s kic h

' Londyn (ŻAT.) Donieśliśmy już telegraficz­
nie o zapytaniu w  Izbie Gmin na posiedzeniu 
;iw dniu 12 bm. o ekscesach antyżydowskich- 
;w Polsce. W edług sprawozdania parlamen­
tarnego poseł Labour-Party pułk. Wedgewoorl 
zainterpelował ministra spraw zagranicznych, 
„c zy  nie otrzymał on jakichkolw iek informa- 
jcyj od ministra JKMości w  W arszaw ie o trwa 
jjących ekscesach antyżydowskich w  Polsce."

W  odpowiedzi podsekretarz stanu urzędu 
fcpŁ&w zagranicznych kapitan Eden oświad­
czył, że „zgodnie ze sprawozdaniem ambasa­
dora JKMości w  W arszaw ie rozruchy zapo­
czątkowane zostały zabójstwem studenta pol­
skiego w e Lw ow ie w  wyniku pijackiej sprze­
czki (a  drunken braw ł). Sytuacja we Lw ow ie 
'i innych miastach w  Polsce, gdzie były na­
pady na osoby i sklepy żydowskie, jest obec­
nie prawne normalną i żadne dalsze niepoko­
je  nie są przewidywane.**

Uniknięcie steigerjady 
w Egipcie

Kair (Ż A T ) Po zamachu b o m b o w y m ,  który 
w ubiegłym tygodniu dokonany został na pa­
łac W ysokiego Komisarza w  Egipcie sira Per­
sy Lorrain, aresztowany został pewien m ło ­
dzieniec żydowski, który znalazł się w  pobliżu

Palestyna. Egipt. Kalifa. Iel>Awiw
Praca pionierów . Uroczystości. Zabawy. P ie rw szy  raz w  film ie wspa­
niałe zdjęcia M akkabiady u jrzyc ie  w  św ietnym  film ie reportażow ym
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P o ls k a  A k a d e m ia  I M e l ę t n o ś c i
w  o b ro n ie  au tonom ii uniwersyteckiej

Uchwała Walnego Zgromadzenia P. A. U. w spranie ustawy o szkołach akademickich.

Wedle swojego Statutu Polska Akademja 
Umiejętności „w  sprawach naukowych lub z nau­
ką związek mających ma obowiązelk, ilekroć w 
interesie nauki uzna za właściwe, występować 
wobec Władz państwa z przedstawieniami, uwa­
gami łub życzeniami albo też wobec społeczeń­
stwa publicznie podnosić swój głos".

Wywiązując się z obowiązku, nałożonego przez 
powyższy ustęp Statutu, Polska Akademja Umie­
jętności na Walnem Zgromadzeniu w dniu 12 b. nr. 
1932 postanowiła jednomyślnie wystąpić do Pa­
na Minis-tra W. R i 0. P. z przedstawieniem po­
ważnych obaw, które —  ze względu na dobro nau 
ki polskiej —  budzi projekt nowej ustawy o szko­
łach akademickich przedłożony Państwowej Ra 
dzie Oświecenia Publicznego i rozesłany do opi- 
nji senatom szkól akademickich.

Nie ulega wątpliwości, że działalność P. A . U., 
taksamo ja.k innych instytucyj naukowych, nie­
odłącznie związana jest w życiem szkól akademic­
kich. Opiera się ona bowiem na twórczości zespo­
łu ich profesorów i na inicjatywie naukowej, z ) 
pomocą której zachęcają oni do badań przyszłe 
po-kolenia badaczy.

Polska Akademja Umiejętności zapytać się 
przeto musi, czy w projektowanej ustawie zosta­
ła zabezpieczoną zarówno możność twórczej dzia­
łalność: naukowej jak i możność oddziaływania 
profesorów na młode siły celem rozbudzania w 
nich zapału do samodzielnej pracy. Wedle do­
tychczasowej ustawy —  opartej na wiekowej pol­
skiej tradycji i na doświadczeniach wszystkich 
niemal współczesnych państw, —  gwarancją ta­
kiej możności była zasada wolności nauki i nau­
czania, znajdująca swój wyraz w samorządzie 
szkół akademickich, nie wykluczającym kontroli 
ze strony najwyższej władzy państwowej.

W  przeciwstawieniu do obecnego stanu rzeczy

— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE 
GO. Jutro w sobotę o godz. 4‘?0 popoł. „Hersz Le- 
kert“ Leiwika, która to sztuka należy do jednej 
z najsilniejszych tego współczesnego pisarza ży­
dowskiego. Sztuka rozgrywa się w czasach wal­
ki rewolucjonistów żydowskich z caratem, zawie­
ra momenty głębokie, działające z olbrzymią eks­
presją, Ceny miejsc na to przedstawienie zniżo­
ne. Wieczorem o godz. 8*30 „Powstanie" dra Zi- 
pera, dramat historyczny na tle walk; chłopów 
pańszczyźnianych z panami.

— „D I W ELT SZOKELT ZYC fl“ (Świat się 
chwieje). Nowa premjera teatru „Di Idisclie B a j­
dę" w teatrze „Bagatela" zdobyła sobie wczoraj 
szturmem licznie zebraną publiczność. Poszcze­
gólne numery świetnej rewji podobały się jeszcze 
Lardziej niż rewja poprzednia. Oklaskiwano zw u  
szcza panie Grosberg i Gazel Dziś o g. 8*30 wie­
czór powtórzenie Bilety w kasie teatru.

— Z TEATRU IW. J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 
w  piątek po cenach zniżonych powtórzenie barw­
nej krotochwili Stefana Turskiego „Krowoder­
skie zuchy'*. Jutro wieczorem po cenach zniżo­
nych po raz 15-ty w bież. sezonie powtórzenie 
dramatu Wyspiańskiego „Wesele". „Marjusz" sztu

pałacu, gdy bomba została rzucona. Niektóre 
pisma egipskie potra fiły już nawet ogłosić 
szczegółowe „rew elac je" co do zakulisowych 
akcyj, które się kryją  za zamachem „żydow ­
skiego komunisty". Obecnie młodzieniec ten 
został zwolniony, ponieważ stwierdzono, że 
nie m iał nic wspólnego z zamachem i znalazł 
się w  pobliżu pałacu zupełnie przypadkowo. 
Jak przypuszczają, zamachu dokonali krańco­
wi nacjonaliści egipscy.

projekt nowej ustawy zrywa z zasadą samorządu 
szkół akademickich, a choć głosi na papierze za­
sadę wolności nauki, nie wyciąga z niiej wskutek 
tego odpowiednich konsekwencyj. Odbierając
szkołom tym samorząd, przemienia je na insty­
tucje kierowane przez . władzę administracyjną; 
co więcej zapowiada wyprowadzenie kontroli nad 
całą, a więc nawet nad naukową działalnością 
szkół. Gały szereg przepisów ma na celu przyzna, 
nie decydującego wpływu w sprawach nauko­
wych czynnikowi administracyjnemu, będącemu 
wyrazem wciąż zmiennych prądów politycznych, 
co musiałoby wprowadzić wielką chwiejność i 
niepewność do pracy naukowej. Projekt utrudnia 
też radom wydziałowym dobór nowych sił pro- 
iesorskich wedle ich oc:eny i uznania i wzbudza, 
obawy, że przy powoływaniu nowych sił mogły­
by ewentualnie odgrywać rolę inne względy, a- 
niżeli wzgląd na naukowe kwalifikacje kandydata.

Dlatego to z taką obawą patrzy Polska Aka­
demja Umiejętności na projekt ustawy, mogący 
wyrządzić' niepowetowane szkody najwyższym 
szkołom naukowym, będącym wszędzie, a taki- 
i w Polsce ogniskami myśli twórczej, z któremi 
związana jest jaknajsilniej kultura, dobrobyt, po­
tęga i przyszłość każdego państwa.

Powodowana temi obawami i tą troską o do­
bro państwa, uchwaliła jednomyślnie Polska A 
kademja, Umiejętności na Walnem Zebraniu swo­
ich członków w dniu 12 grudnia- 1932, (wypełnia­
jąc w tej tak doniosłej dla rozwoju polskiej nau­
ki chwili swój statutowy obowiązek), zwrócić się 
do Władz Państwowych i do społeczeństwa z na 
stępująeem oświadczeniem:

Polska Akademja Umiejętności stwierdza, że 
projekt ustawy o szkołach akademickich, gdyDy 
stał się prawem obowiązującem, przyniósłby nie­
powetowaną szkodę rozwojowi nauki polskiej.

1— — B— — — — 1 ^^
ka Marcela PagnoTa, ostatnia nowość repertua­
ru, ukaże się po raz pier wszy na popołudniowem 
przedstawieniu po cenach zniżonych, w niedzielę 
bież. tygodnia. „Sułkowski" tragedja Stefana Że­
romskiego, która w pełni największego powodze­
nia zeszła z repertuaru, zostanie powtórzona po 
raz 15-ty w bież. sezonie w niedzielę na przed­
stawieniu wieczornem po cenach zniżonych z dyr. 
Juljuszem Osterwą w roli tytułowej.

— „MADAME B U TTE FLY" Z JADWIGĄ DĘ­
BICKĄ znakomitą primadonną oper zagranicz- 
tych i polskich w niepospolitej kreacji roli tytu­
łowej, dana będzie po raz ostatni w bieżącym se­
zonie \v poniedziałek 19 bm. po cenach zniżonych, 
w opracowaniu muzycznein dyr. Boi. Wallek Wa­
lewskiego, w reżyserji S. Romanowskiego w ob­
sadzie pp.: T. Szymonowicz, St. Romanowski, A. 
Mazanek, oraz pp. Bodnicka. Jastrzębska, Mazu­
rek, Woźniak, Geiger.

— „K R Y TY K A  K R Y TYK I TEATRALNEJ" bę­
dzie tematem wieczora dyskusyjnego w sobotę, 
dnia 17 bm. o godz. 7 wiecz. w Kollegjum Wykła­
dów Naukowych. Dyskusję zagai dr. Wojciech 
Natanson, poczem przemawiać będą zaproszeni 
vybitni przedstawiciele krakowskiego świata li­
terackiego i artystycznego.

— „WESOŁYCH Ś W IĄT" Dziś o godzinie 8
wiecz. odbędzie się staraniem Koła przyjaciół ży­
wego słowa U. J. wieczór humoru „Wesołych 
Świąt w sali Kopernika U. J. Udział biorą — 
Anatol Krakowiecki, Ludwik Świeżawski, Witold 
Zechenter i Zbigniew Grotowski .

TEATR ŻYDOWSKI PRZYi DL. BOCHEŃSKIEJ
Sobota 4*30 pop.: „Hersz Lekert"; 8*30 wiecz.: 

„Powstanie".
TEATR „BAG ATELA"

Piątek 8*30 wiecz.: „Di W elt szokelt zych".

TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO
Piątek 8 wiecz.: „Krowoderskie zuchy".
Sobota 8 wiecz.: „Wesele".
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Błędy, 
h które się mszczą
i iPrzcr' uchwalony na Radzie Ministrów ■pro­

jekt i-stawy o obniżeniu oprocentowania i o 
częściowej prolongacie wierzytelności długo- 
rerminowy.ah i. opartych na nich obligacyj —  
nic uczynił w łaściw ie Rząd niczego nowego 
w  d/fedżinie swej tylokrotnie dotychczas obja 
wiancj1, tendencji ingerowania na polskim ryn- 
ikn kredytowym. A jednak równocześnie wci­
sną! w szranki tego rynku po raz pierwszy 
nowy element, jakim jest bezwzględnie zawar­
ta w projekcie rządowym okoliczność przymu­
sowe] konwersji.

Ro należy sobie zdać jasno sprawę z 'ego. 
że w ;zytskic dotychczasowe dekrety, wkracza 
jace w  wolny, rynek kredytowy, by ły  jednak 
tylko przepisami regicmentacyinmi. t- j- w y- 
znaczajacemi maksymalne granice dopuszczal­
nych , korzyści majątkowych", nie wstawia­
ły jednak kredytodawcy w  położenie wyraźnie 
przymusowe, jak to właśnie czyni wniesiony 
obecnie do Sejmu rządowy projekt o obniżce 
oprocentowania i przedłużeniu okresu amorty­
zacyjnego przy liskach zastawnych ziemskich i 
miejskich-

O ile głównym zarzutem przeciw dotychcza 
sow y n rozporządzeniom kredytowym  było ich 
'ingerowanie w  zakres transakcyj prywa*no- 

k gospodarczych, to nowej ustawie o przymuso-
P  wej kv awersji długoterminowego kredytu za-

■ rzucić trzeba zgoła jednostronne rozcinanie pod
sitaw umownych, oo równa sie właśnie jej
przymusowemu charakterowi. Tak w iec po°- 
jekter-ł nowej ustawy rządowej, wprowadzo­
nym zostaje kredytodawca w  sytuację, z której 
nie i.sttnieije .dla niego żadne dirugie wyjście, 
gdyż właściciel listów zastawnych czy obliga­
cyj długoterminowych nie może przecież obe­
cnie. w  obliczu zerwanej z nim umowyrpróbo- 
wa.ć sprzedaży swych walorów  be,z pogodze­
nia się z  daleko idącemu stratami- W  obliczu 
bowiem konwersji zupełnie pewnym się staje 
spadek kursu długoterminowego papieru kredy 
towego.

Dla zaznaczenia zasięgu konwersji przymu­
sowej należy uwzględarć że projekt nowej u- 
staw y do tyczy k re ‘ ytu długoterminowego: roi 
mczeigo, miejskiego, budowlanego, komunalne­
go i finansowego o łącznej wartości ca 1-736 
mflli' z'otych-

Jeśli jednak mirnc wszelkie zastrzeżenia i 
mamo niezaprzeczalnego faktu, że wkraczanie 
ustawodawcy na rynek kredytowy wywołu je 
popłoch i dezorganizacje o najkatastrofalniej- 
szych skutkach, rząd wciąż jednak ingeruje i 
— jak twierdzi, —  ingerować musi w  ramach 
rynku kredytowego, to jest to właśnie nic in­
nego, jak tylko konsekwencja ciążącej na na­
szej gospodarce narodowej, prócz wielu In­
nych, także i klątwie przez wiele lat uprawia 
neco etatyzmu kredytowego Ten to bowiem e- 
tatyzm właśnie, dystrybuując przydziały kredy 
towe bezpośrednio przez banki państwowe, a 

t| z ominięciem Instyiucyj prywatnych, elimino­
wał stale z pod dobrodziejstwa kredytu gałę­
zie gospodarcze takie, jak handel i rzemiosła, 
a protegował nieustannie rolnictwo ! przemysł- 
Ten »o etatyzm kredytowy- wyznaczał drogę i 
decydował o losie funduszów, które za pośre­
dnictwem Państwowego Banku Rolnego i Ban­
ku Oospodarstwa Krajowego kierując się 
względami gospodarczeml, przez lata całe do­
towały Injekcjaml Hnansowemi najmniej na kre 
dyt zasługujące gałęzie- Strumienie całe kre 
dytu- %óry stawał się siłą rzeczy długoiertni-

Ogół ftupieclwa przeciw przymusowemu 
spoczynkowi niedzielnemu

Aby. nastza kochana endecja i różne „Gazety 
Warszawskie" i „Głosy Naiodu" nie sądziły, że 
zagadnienie spoczynku niedzielnego jest- proble­
mem politycznym, ..rozdmuchiwanym" przez „nie­
spokojnych" Żydów polskich, cytujemy uchwałę 
ikupiectwa W' Bratysławie, które przygniatającą 
większością głosów 656 przeciw 278 wypowiedzia­
ło się za zezwalaniem na otwieranie sklepów w nie­

dzielę.

Uchwała kupców bratysławskich opiera się na za­
łożeniu, że bezczynność w  niedzielę odbija się bar 
clzo ujemnie na stanie obrotów handlowych.

Co na to nasi kupcy chrześcijańscy, uważający, 
że otwieranie sklepów w niedz-ielę nie wpłynie na 
zwiększenie się obrotów gospodarczych?

-o§o—

KgOWjKJŁ KRAJOW A
Nie będzie sprzedaży świadectw 

przemysłowych na raty
Izby skarbowe otrzymają w tych dniach okól­

nik Min. Skarbu w sprawie stosowania ulg przy 
sprzedaży świadectw przemysłowych. Ulg, te 
przewidywane są w ramach dotychczasowych, z 
tą różnicą, że mają być rozszerzoie uprawnienia 
naczelników urzędów skarbowych do ustalenia 
wysokości kategorji, a nawet zwalniania od obo­
wiązku wykupienia świadectwa przemysłowego.

Projekt sprzedaży świadectw przemysłowych 
na raty został ostatecznie odrzucony. Wysuwane 
w tym kierunku postulaty organizacyj gospodar­
nych nie znalazły przychylnego przyjęcia.

Należy stwierdzić, że wykupywanie świadectw 
przemysłowych odbywa się nader ospale Jak 
stwierdzają władze skarbowe, sprzedaż odbywa 
s»ię wolniej, niż w latach ubiegłych, co jest nie­
wątpliwie wynikiem złego stanu gospodarczego
kraju.

nkasenci skarbowi
W  swoim czasie organizacje gospodarcze po­

ruszyły sprawę konieczności wprowadzenia in- 
kasettlów w dziedzinie podatków skarbowych. O- 
becnie władze skarbowe same przychodzą do 
wniosku, że inkaso może mieć poważny wpływ 
na polepszenie się sytuacji w dziedzinie podatków 
bezpośrednich. Spodziewana jest decyzja w kie­
runku wprowadzenia inkasentów skarbowych.

Doniosłe wyjaśnienie w sprawie 
egzekucyi

Często się zdarzało, i'ż egzekwując zaległe po­
datki, władze skarbowe zabierały u płatnika to- 
v rary, nienależące do niego, oddane mu w komis 
lub tez do przerobu. Najczęściej zda-zały się ta­
kie wypadki w  zakładach rzemieślniczych, gdzie 
np sekwestratorzy skarbowi znajdowali towar 
należący do klijentów, z którego miały być do- 
— — — — — -— — »

nowym szły pod. zabezpieczenie w  listach zasta 
wnycli z Bantóu Rannego na zakupno gruntów- 
rozparcelowywanych na mocy ustawy o w y  
konaniu reformy rolnej- Kredyt, wyznaczony 
na 'e  zakupy gruntowe szedł do dłużnika za­
zw yczaj finansowo zgoła nieodpowiedzialnego. 
M óry nabywszy na podstawie kredytu państwo 
w ego cziatkę gruntową, zadłużał się w  dal­
szym ciągu na cele inwentaryzacyjne, budow­
lane i ■, p. W  ten sposób kreuje się wielką war 
sitwę zadłużonego po uszy, a więc skazanego 
na wysokie raty dhiżnicze elementu wiejskiego-

Tak 'o  w ięc etatyzm kredytowy za pośredni 
ct\vem polityki banków państwowych, nic li 
cząe się z istotnemi potrzebami gospodarstwa 
narodowego, nie zbawił rolnictwa i przemysłu 
nadmiernie przyznawar.emi kredytami, ale znf 
S7.czzł handel i rzemiosło przez całkowite po 
zbawienie ich dopływów/ kredytowych, a obe­
cnie doprowadzi) do> storpedowania polskiego 
rynku kredytowego, wpuszczając nań minę kon 
wersji przymusowej- L- BERGER

piero wyrobione ubrania. To samo mogło się 
zdarzyć w zakładzie kuśnierskim, bicliźniarskim 
i t. d. '

W  ten sposób przeprowadzona egzekucja sta­
wiała w ciężkiej sytuacji osoby trzecie, które 
musiały cierpieć wskutek egzekucji dokonanej 
przez władze skarbowe, nm z winy faktycznie 
poszkodowanego. Wprawdzie artykuł 92 ustawy; 
o podatku przemysłowym przewiduje, iż władze 
skarbowe przy ściąganiu zaległości mają pierw­
szeństwo wobec osób trzecich, to jednak zupełnie 
słusznie ministerstwo wyjaśniło w  okólniku Z 15 
lipca 1931 r., iż przy zabieraniu ruchomości nale­
ży się liczyć z tem, by nie zachodziły wypadki 
jak wyżej wymienione. Obecnie ministerstwo O- 
kólnikiem z dn. 21 listopada wyjaśniło na zapyta­
nie jednej z izb skarbowych, iż wspomniany wy­
żej okólnik należy bezwzględnie stosować. (—J

„Kokosowe** interesy na kawie
Do szeregu monopoli i przedsiębiorstw „uprzy­

wilejowanych", robiących doskonałe interesy 
przybyła centrala przywozu kawy. :

Ministerstwo Przemysłu i Handlu powierzyło 
udzielanie zaświadczeń na uzyskanie ulgowego, 
przywozu kawy „Polskiej Centrali Importu Ka­
wy".

Mówi się, że obdarzona przywilejem spółka -ntd 
zamhTi^ępFżetrąkYać kawę kilkakrotnie drożej, n ii 
pozostałe spółki, które również o ten przywilej 
zabiegały. (—)  j

Dostawy kożuchów baranich 
dla wojska

Jak się dowiadujemy, ministerstwo rolnictwa i 
reform rolnych ma w czasie najbliższym przystą­
pić do szczegółowego zbadania możliwości, jakie 
przedstawia produkcja krajowa w zakresie po­
krycia zapotrzebowania rynku wewnętrznego na 
kożuchy baranie. Badania te znajdują się w ści­
słej łączności z ustaleniem nowych warunków 
przyjęcia dostaw z wykonania przetargu, ogłoszo­
nych przez ministerstwo spraw wojskowych i mi­
nisterstwo komunikacji. (—)

rg p M K / l Z»GRANICZNA
Umowa kontyngentowa 

z Niemcami
Pomiędzy przedstawicielami Rzeszy i Polski, 

podpisana została umowa kontyngentowa. Umo­
wa ta zasadniczo jest dodatkowa, gdyż przyznała 
ona dla obu państw tylko pewne kontyngenty w 
n yśl zawartych już umów gospodarczych, jakie 
podpisano przed rokiem.

Obecny krok ma również stanowić pewną sta­
bilizację pomyślnych rokowań gospodarczych, ktń 
te mają w końcu doprowadzić do podpisania nor­
malnego traktatu handlowego, przyczem kola nie­
mieckie są zdania, że taka umowa może dojść do 
skutku na wiosnę przyszłego roku.

W rnyś! powyższej umowy przyznano Polsce 
kontyngent na 15 podwójnych cent masła. 1200 
cent. kamgarnu. 1000 centn przędzy wigońskiej. 
Niemcom zaś na 1500 centn. skór surowych. 210(1 
centn. lnu i juty, przycze n wartość obu kontyn­
gentów oszacowana została na 6,500 tys. zł. Pra-t 
wo kontyngentu przedłuża się na cały rok. |
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Uroczystości jubileuszowe 
„Haizachar-Przedświtu
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W  ubiegłym tyyodmiu obchod-.il Zwiącaek Żyd. 
Młodzieży Akademtoktoj U. J. „Haszaoba. Ptzed- 
śwdit“  w Krakowie uroczystość Jo-lęcja swe*o ist­
nienia ' dzjata-inośoń
' W  ramach uroczystości odby? się w dm'u 10 b. m. 
Ratuit jubileuszowy w  salach Ż. D. A., w  osiiiu zaś 
następnym Zjazd Koleżeński z komersem w tythifc 
salach. Część oficjalna jubileuszu, a nTanowtaie a-, 
'kademja odpadlto, z powodu niieudzieleiua przez re­
ktorat auli U. J. tła ten cel.

t

! W  uuoozystiościaoh wzięli udział liczni członkowie 
założyciele, seniorzy, a nadto aktywni, w tern wielu 
przybyłych specjalnie na zaproszenie do Krakowa.

Raut był jędrną z najbardziej udałych impioz se­
zonu. Produkcie muzyczne p. Artuma Wo)tyńsik'ego 
.(pianista), p. Rafała Mannę go (aknzypek) i p. Hen­
ryka Schiffmanna (baryion) stały na wysokim po­
ziomie artystycznym, a tiakźe dnmpaniainemt p Mi- 
ujsm Kupferbliuimówpwij- Atrakcję programu stanowił 
Występ p. Loli roirnan artystki gościnnie występu­
jącego w Krakowie zespołu „Di jiiidisze Bande“ .

Zabawa trwała prawie że do samego rana i po­
zostawiła na wszystkich niezatarte wrażenie, Raut 
zaszczycił swą obecnością kurator „Haszachamt**. 
p. rektor prof. Dr. Fr. Zoll.

Do udania się tej imprezy walnie przyczynił się 
Komitet Jubileuszowy z tow. Dt. K. Steinem oraz 
Komitet Rautowy z tow. Dr. I. Menaschem na czele-

W  dniu następnym U b. m. odbyła się w południe 
wspólna fotografia, wieczorem zaś komers.

Komers zgromadził przy wspólnym, pięknie za­
stawionym stole ponad 150 osób. Przewodniczył 
tow mgr. R. Wolf. prezes, miejsca honorowe za­
jęli tow. Dr. Ch- HUfstein, od lat 35 — dosłownie 
;— aktywny Przedświtowiec, oraz drogi nasz tow. 
Di- L. G-oldiwasser (Myślenice), obaj bodaj najstarsi 
ozonkowie założyciele i seniorzy. Dalsze miejsca 
honorowe zajęli tow. Dr. I, Schwarzbarfc. mgr. L. 
Salpeter.. Dr, J. Zimiimerinaiin, Dr. S. Cyfer (Chrza­
nów), Dr. L. Manheimer (Bielsko), Dr. Sz. Feldblum, 
iiiź. O. Fpljimann. Prócz tyoh na sali widzieliśmy 
przybyłych z poza Krakowa tow. Dr. I. Htgnmer- 
schtoga (Nowy Targ). Dr H. Salzmanna (1 yczyu) 
I- prodema (Bielsko), Drów A. Gruszkiewiczów (So 
sniowiec). Dr. S. Scbónfelda i Dr. H. Griinberga (Tur 
nów), b. posła Dt, M. Lesera (Lwów), Dtów J. Prze 
worslkicb (Oświęcim) i- wielu, włoki innych Z kra­
kowskich tow. obecni byli Dr. S. LŁćhtłg Dr. J. Spo­
rna, Dr. A. Blanikrtein, Dr. M. Jaasem, Dr H Schon- 
wetter, Dr. S. Liuohs. Dr. A. Schwarzbart, Dr B 
Firiedmpnn, Drowie S- Geibwaehsowie. Dr. L. Sllber- 
berg. Dir. E. Engłendei, Drowie M. Spie,głowic. Di 
Sz. Hoffmannowie, Dr- O. Menasche, Dr. J. Wolf., 
mgr. M. Miihlsteim, Drowie D. Bulwowie. Dr. I Kre-n 
gol, Dr. O. Herschdorfer. ini. T. Wechsnier. inż. A. 
Abrtumowicz, Dr. D. Wisitrelch, Dr. H. Leser, Dt. L. 
Łustibader Dr. E. Kunstiiiłiger, Dr. Z. Vogier, Dr. A. 
Freuntłlich. Dr- M. Seh&nberg, Dr. F. Bachner, Dr- 
K. Stein. Dr. A. Krieger. Dr. L- Menasche, Dr. Z. 
Kem er, E. Drezner, A. Hołstatter, prof. f. Mfifier. 
|J- stem, I. Sitem. mgr. S. Blatt, mgr. E. Rostha! ■; 
dzie Jlą-tki innych.

Komrts zagaił mgr. R. Wołf. wltaiuc przybyłych 
pokrótce charakteryzując rolę Stowarzysz* nia. ob­

chodzącego jubileusz swojej pracy i pracy, którą 
jalko organ ktienujący organrtacijii sjonistyczmej na­
szej dzceliiicy tak długo wykonywał —  Zakończył 
przewodniczący swie przemówienie przyrzeczeniem, 
że Ha szach ar „dalej kroczyć będzie po tej drodze, 
którą nam nasi Kochani Seniorzy wskazują i bio 
rąc sobie za wizór ich działalność, walczyć — aż do 
zwycięstwa*1.

Z lioleu przemówił tow. Dr. Ł. Goldwastsar, ws.po- 
minaiąc romantyczne czasy pierwszego dzaesięcio1- 
iecaa flasza,charu. Mówca oddał hołd pamięci bł- P. 
tow. Dr. S. Wahrhafttgą i tych wszystkich towarzy 
szy, którym niestety nie było danem do-iyć obcho­
dzonego świięta Haszacharu — Wspominając okres 
dzieciństwa Haszacharu.. podkreślił tow. Dr. Gold- 
wassier działalność członków „Libanonu**, którzy 
pierwsi wzniecili u nas zapał dlla sjonizmu i pierwsi 
wsitaplli do Hasza Śhaini Każda akcia w Kraków e 
była rietylko inicjowana przez Haszaohar, ale i 
przez Haszaichar przeprowadzana; czy to praca sio- 
nistyozoa. czy szkoła hebrajska, czy z.jazdy stonisty 
czne, czy kabał. Haszachar zaiożył Stów. Achdus. 
Ruth, Judyta, 1 oynbee-bala, Ezra, Tow. Rygor o- 
zantów. Haszachar kierował pracą dystryktu.. Dys­
trykt zaehodraio-gałieyiski był dzięki pracy Hasza­
charu znany w całej Ausitrji. jaKO wzorowy odc.nek. 
Mowica wspomina ze wzruszeniem i nazywa niesa- 
mowitom wrażenie, jakie na nim wywarło spotka­
nie z Herzłem w  x. 1904 we Wiedniu.. Wódz znał goi, 
choć widział po ra? ptorwsTy, Wiedział o Hajzacha- 
rze, znał jego pracę. Zadanie, które dążyło na za­
łożycielach —  podjęto. Mowę tę serdeczną przyjęto 
owacyjnie.

Następnie zabrał głos row Dr, J. Zimmermann, 
składając życzenia imieniem Egzekutywy Org. Sw- 
nisityoznęj.

W  dalszym ciągu odczytano cały szereg telegra­
mów , Mstów powitalnych.

Dalsze przemówienia wygłosili tow. Dr. Sz. Feld 
blum. Dr. I. Scbwarzbairt. Dr. M- S.piege-1 i Dr. D- 
Wistireich, poczem glos zabrał entuzjastycznie okla 
skiwany tow. członek honorowy Haszachairu Dr. 
Ch. H ’fstein. Mówca stwierdza, że choć prawda 
jest. że były chwile smutku w Haszachairzę, ale w 
zasadzie panowała radość w naszym Związikui Smu­
tnym szczegółem jest fakt, że s-zereg towarzysz' 
odsunęło się na ubocze i nie sa iuż aktywni. Nie 
mniej suma wysiłków to* przeszłych nr
pe^ma nas durną i radością, że Has®aehar ositał s;r 
Jesteśmy szczęśliwi, że możemy obch-odzuć ten nas'1 
jubileusz radości.

W  czasie komet mi odczytał tow. Dr. Goldwasśbr 
protoikó? z T- Walnego Zebaania członków, odbyte 
go w  r 1898, na którem to zeoraniu proitowłou nł*, 
Nadto uczestnicy komersu podpisywali dyplo-m pr- 
mii a tikowy z okazji 'ubiileuszu. Piękną uroczystość 
zakończyła wspólna fotografia. (hb)
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UROCZYSTE OTWARCIE 

NOWEGO SCHRONISKA „MAKKABI« NA HALI 
BORACZEJ W  NIEDZIELĘ 18 B. M.

W  swoim czasie donieśliśmy, ż e  ruchliwe 
Ż T T N  ,*Makikabi“  w bielska wybudowało na 
fp.:e ;ccu spaloinego małogo schroniska na Hali1 
Bo rac tej koło Miló wki nowe schroniska, ma- s
rowane, będące najbardziej nowoczesną oudo- *
wlb w-'śród schronisk pc<l;sl:ich, a urządzone z© *
stosunkowo wielkim komfortem. Obecnie ,,Mak 
kabi“  bielska urządza uroczyste otwarcie tego 
schanisua, Które się odbędzie w niedzielę dnia 
18.L  m. ł

Schronisko całkowicie wy-kończone i urzą­
dzone posiaaa w  8 pokojach 36 wygoćuych 
łózeik, a nadlto może pomieścić dużo w ięcej O- 
sób- Sale restauracyjne w raz z  dużą werandą 
mają rniejsee na stokilkadziesrąi gości- Z  tych* 
sal i werandy, ktore są położone na pieiwszem  
piotrze 1 prawie całkowicie oszklone, roztacza 
Stę pizepiękny widok na okoliczne góry  i doli­
nę S o ;y . Jako jedyne schronisko w  całym Be­
skidzie polskim posiada ono oświetlenie elektry 
czme we wszystkich ubikacjach-

Dostęp do schroniska jest bardzo wygodny- 
Odległość od stacji kolejowej M ilówka wynosi 
tylko około półtora godzin- Dojazd do samego 
podnóża jest możliwy, w  którym to wypadku 
skraca się czas marszu do około 40 minut. W o ­
bec tego, że uroczystość rozpoczj na się dopie­
ro o godz. 12 w  południe, m ożliwym jest w y ­
jazd z  Krakowa w  niedzielę rano pociągami, 
odohodzacemi o godz- 3*35 rano przez Suchę, 
wzgćęonie o godz- 4*30 rano przez Dzi-edzice- 
Bielsiko. —  wyjazd z  Bielska o godz. 6*22 w zgle 
dnie ^‘49 rano- Uczesifnicy, w yjeżdżający już 
w  sobotę wieczór, przenocować moga w  Biel- Jj
sku ub też w  Milówce. Na stacii Kolejowej j
w  M ilówce oczekują gości przewodnicy, ozna- w
czeni opaskami, którzy nic znających diogi za­
prowadzą do samego schroniska.

Tu- yści 1 narciarze, zwolennicy sportu żydo­
wskiego i mchu „Makkabi1* —  spieszcie wszy­
scy na uroczystość otwarcia pierwszego w  
Polsce schroniska, będącego własnością Towa­
rzystwa żydowskiego!
PAJD NARCIARSKI ,,MAKKABI*1 W  POLSCE.

Między 2-gim a 19-tym ma -ca 1933 r. organizuje 
„Makkabi*1 specjalny pociąg narciarski. Pociąg 
ten, złożony z 8 miu wagonów sypialnych III. kl. 
przejdzie przez następujące miejscowości: Lwów- 
Morochtę- Truskawiec- Kry.iicę- Milówkę- Zwar­
doń i Zakopane. Uczestnicy podróży skorzystają 
z ulg kolejowych od stacji zamieszkania do Lwo­
wa i od Zakopanego do stacji zamieszkania. O- 
płata za udział w raidzie będzie bardzo niską i 
Łędzie obejmować przejazdy na wymienionej tra­
sie wagonami sypialnemi pełne utrzjunanie i opia-, 
tę za wycieczki. Cenę i szczegóły bliższe tej Im­
prezy podamy w następnym Przeglądzie Turysty­
cznym.

B - — - 3  ■
Kompot surowy z bitą śmietanką (4 osobowy):
4 jatika duże. 4—5 dkg, ank.ru, łyżeczka konfitur 

malinowych, 1/8 młaka surowego, 1/8 kremowej 
śmiehaukj, 1/4 cytiryny.

Jaółika utrzeć na tarku (najlepiej na szklą:mam), 
po:iyp-ii cukrem, skropić cytryną, polać suirowem 
mlekiem, postawić na chłodzie. Śmietankę u.b:ć. o-; 
słod-tić, ułożyć na sałatę* e jabłka, na nich śmietan­
kę, uińirać po wierzchu konfiturami. Ładinłe wygląda 
podarte w płaskich kieliszkach szklannych.

Śledzie wedle przepisów ..Pand domu1*:
4 śleczie mleczaki. 4 cehuJe duże. 4 jabłka, pól 

sziklinki śmietany kwaśne., młodej.
Wymoczonego śledzia '..czyścić, wyjąć ości. obrać  ̂

ze skóry. Cebuilę siparzyć i .pokrajać w drobną kost­
kę, wyrrłęszać z, jabłkami w kostkę krajanemi i :a- 
lać śmietaną. Po pół godziinie polać tym sosem § e- 
dzia. kto lubi. może dodać szczyptę cukru.

• 0 0
Skorcynerja na jarzynę, Korzonki skorcynerii o-

skroaać przepołowić, włożyć do zimnei wody. do­
dając do nie} łyżeczkę teto i łyżeczkę mąki. Po go­
dzinie wyjąć i włożyć do -wrzącej posolonej wody i 
lekko osłodzonej, gotować aż zupełnie nie zmiękni - 
Poczsm odcedizić i polać masłem i bułeczka- Jarzy­
na ta ma po ugotowaniu wygląd i smak bardzo zb1'- 

a.ł ispaiafów. '    i )

Kącik dla gospodyń
Redagowany przez K urs wospedarstna Dom owego przy „Dgnlsku Pracy** w  Krakowie

Co gsfowBć w grudnia?
Poniedziałek: zupa jarzynowa, szny-ciie siekani, 

ka.rtofij framauskto. sałata t  surowych jarzyn., ga­
laretka cytrynowa z keksami.

Kolacja: Ryby wędzene. kaczka na grzybowym 
Smaku, herbata.

Wt°rek: Rosół z kiusec-zkamii francuskiiirmń. sztu­
ka mięsa, zapiekana z sosem grzybowym, kapusta 
sz er won a duszona, pi©rożk; z powidłem.

Kolacja: Płatki z mięsem, sałatka jarzynowa, o- 
wode.

Środa: Zuipa pomidorowa z ryżem, makaron wio­
ski wypnekany z serem, sałata z selerów i czerwo- 
aej kapusty, kompot surowy z bitą śmietanka.

II. Zupa z powideł z grzankami, ozór z puroe gro­
chowym 1 chrzanem, kompot.

Kolacja I.: Jarzyny mieszane z masłem i bułecz­
ka ser zaprawiany.

Kotacja II.: Budyń z jarzyn, sałata zielona

Czwartek: Zupa fasolowa z płatkami, pieczeń cie­
lęca z k.artofLamś buraczk . obórek kiszony. Kompot 
z ja Olek i brusznic.

Kołacia: Naleśniki z mózgiem, sałata kartoflana

Piątek: I. Zuipa grzybowa z łanem ciastem, omlet 
ze szpinakiem, puree z kartofli, jabłka pieczone 1 

konfitura.
II. Zupa selerowa, ryba smażona, sos chranowy 

zimny, puree ziemniaczane, sufi et.
Kolacja: Karp po żydowsku, ciasteczka kruche, 

kompot.

Sobota: Barszcz z fasolką, pasztet z gęsiej wątró­
bki, gęś z sałatą, ciastka.

Kolacja: Zimne mięso a sałatą, herbata — owoce.

Niedziela: Zupa z podróbek i perłówki, kotlety cle 
lęce z kapusta, Iegumśna czekoladowa.

Kolacja: śledź z sosem śmietanowym, cbleb z ma­
słem, ser, owoce lub kompot

•  *  *
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Proces zbliża się ku końcowi
Kraków, 16 grudnia.

(rg ) Proces ubliża się k>u końcowi. Jeszcze je­
den świadek stanie dzisiaj przed stołem sędziow­
skim. jeszcze kilka pism leżących w teczce sę­
dziego zostanie odczytanych, poczem przewodni­
czący ogłosi- zamknięcie postępowania dowodo- 
!wego. Nastąpią przemówienia prokuratora i  o-

brońcy, narada a wreszcie ostatni ,ąki 'głośnego 
procesu, jaki od czterech dni 'r o z ry w a  się w 
ciemnym gmachu przy ul. Senackiej.

Wczorajsza rozprawa rozpoczęła się odczyta­
niem pisma świadka Schweikerta z Warszawy, w 
którem usprawiedliwia on swą nieobecność z po­
wodu przeziębienia.

Przyjaciółka oskarżonej 
Berta Mittelmannowa

Ż k-olei staje przed sędziami 38-letnia Berta 
Mittelmannowa, żona przemysłowca z Warszawy. 
■Prokurator żąda przysięgi.

Przewodniczący rozpoczyna przesłuchanie: Za­
pytuję panią, czy uważa się za przyjaciółkę 
osikarżonej- —  Owszem. Poznałyśmy się jeszcze 
przed wojną w Warszawie. Następnie ona wyszła- 
za mąż i wyjechała do Rosji. Spotkałam ją do­
piero .w roku 1921 po przyjeździe z Rosji. Mówi­
ła, że jedzie zagranicę. Nie widziałyśmy się po­
tem przez szereg lat. Słyszałam, że Ciunkiewi- 
czowa mieszka w Lonaynie, a następnie we Fran­
cji, że robi tam duże interesy giełdowe. Podróżu­
jąc zagranicą spotkałam p. Ciunkiewiezową. w Pa­
ryżu. Od tego ozasu nawiązałyśmy ściślejszy kon­
takt i korespondowały ze sobą, W  roku 1931 

-pzryjechała na Wielkanoc do Warszawy i za­
mieszkała w hotelu.

—  Czy miała ze sobą tesame walizki, które o- 
statnio? —  Nie. —  Czy widziała pani jej futra i 
stroje? —  Miała futro sobolowe, jeszcze jakieś 
jasne... —  A  ile? —  Sporo. —  Ale czy pani pa­
mięta pod przysięgą ile i jakie? —  Więcej niż jed­
no, ale wiele nie pamiętam. —  Czy pani w śledz­
twie zeznała prawdę? —  Tak.

Przewodniczący odczytuje zeznania Mittelman- 
nowej, iż Ciunkiewiezową miara wtedy futro so­
bolowe i jeden płaszcz. —  A  ostatnio jak przyje­
chała? —  Przyjechała niespodziewanie na życze­
nie Głowińskiego, którego uważałam za jej na­
rzeczonego. —  Ale przecież Głowiński mówił, że 
ona naciągała go na znaczne sumy? —  On był 
nieprzytomny.

Następnie świadek opisuje, iż Ciunkiewiezową 
miała ze sobą dwie walizy brązowe, które poka­
zywano jej w  śledztwie. Dalej dwa pudła do ka­
peluszy, torbę skórzaną i małą walizkę skórzaną, 
—  Czy obie walizki zostały całldem wypakowa­
ne? —  Jedna była cała próżna, a w  drugiej były 
jeszcze rzeczy. —  Ozy pani widziała rzeczy wy­
pakowane? —  Częściowo. Były tam różne futra, 
ile nie mogę powiedzieć.

Następnie świadek wylicza, iż w szafie wisiał 
długi płaszcz sobolowy, jeszcze jeden płaszcz z 
łapek sobolowych, oraz suknie. —  A  futer wię­
cej? —  Nie widziałam. —  A płaszczy? —  Nie wi­
działam.

Następnie Mittelmannowa opisuje, jak szukała 
swego paska, który pożyczyła Ciunkiewiczowej. 
Szukała go w jej walizkach. — Czy była tam 
gotówka? —  Nie. —  Czy było futro z breitszwan- 
ców? —  Nie zauważyłam, bo nie oglądałam posz­
czególnych rzeczy. —  A płaszcza gronostajowe­
go? —  Stanowczo nie zaprzeczę, ale Ja nie wi­
działam.

„Nie było” 
czy „nie widiałam”

Pani zeznała w śledztwie, że futra z breit- 
szwanców nie widziały napewno. Ale palta z we- 
hiru, palta gronostajowego, peleryny z kretów i 
szala gronostajowego w walizkach wogóle nie 
było? —  Ja nie widziałam. —  Czy widziała pani 
biżuterję? Tę, którą nosiła. —  Czy widziała pa 
ni w walizce pudełka z biżuterją? —  Były pudeł­
ka kolorowe z biżuterją. —  A z  której walizki je 
wyjmowała? —  Z tej od kapeluszy.

Przewodniczący odczytuje, że świadek zeznał 
w śledztwie, iż widziała kolję z brylantów, kolję 
kolorową z brylantami, sznur pereł (który poka­
zywano jej w śledztwie, a który okazał się imi­
tacją), 5 broszek, branzoletkę z brylantami i ka­
mieniami, pierścień z pięcioma brylantami, pierś­

cionek z brylancikami i obrączkę z brylantam.
—  Czy widziała pani coś więcej? —  Nie. —  Al 
pudemiczkę? —  Nie widziałam.

—  Ozy pani otrzymała prezent od Ci-unkiewi- 
czowej? —  Talk, zegarek piatynowy na czarnej 
wstążce. —  Czy widziała pani u Ciunkiewiczowej 
dwa zegarki? —  Nie.

Następnie Mittelmannowa opisuje swe wizyty 
u Ciunkiewiczowej w hotelu, gdzie widziała a 
niej dwa futra sobolowe. Bmiterji w większej ilo­
ści nie widziała. Podając jej coś z walizek za­
glądnęła do ich wnętrza. —  Widziała pani tam 
więcej futer? —  Były rozrzucone rzeczy, ale ich 
nie oglądałam. —  Ozy miała w skrytce hotelowej 
biżuterję? —  Mówiła o tern, raz wyjmowała coś, 
ale nie widziałam co.

—  Kto to jest pani Ingsterowa? —  Żona prze­
mysłowca, właścicielka cementowni w Łazach. 
Wiem o. niej, że jest bardzo przyzwoita. Odwie­
dzała Ciunkiewiezową w hotelu, ale rzadko 
ingsterowa opowiadała mi, że była przy tem jak 
Ciunkiewiezową wyjmowała rzeczy z safesu. —  
Czy nie wie pani, gdzie Ingsterowa jest obecnie?
— W  Palestynie, otrzymałam od niej list.

Świadek zaprzecza kategorycznie, jakoby ona
zaproponowała Ciunkiewiczowej zatrzymanie ,-ię 
w Krakowie w podróży do Zakopanego. Nie mo­
gła proponować Ciunkiewiczowej udanie się do 
prof. Latkowskiego, gdyż nie wiedziła wogóle,- iż 
taki istnieje.

Przewodniczący: Zadam pytanie, na które świa 
dek nie musi odpowiedzieć, ale o ile odpowie, to 
prawdę: Czy Ciunkiewiezową zostawiła u pani 
w przechowaniu coś z biżuterji lub futer, prosząc, 
aby pani to ukryła? —  Nie, stanowczo nie. —  Czy 
nie wie pani, czy zostawiła coś u pani Ingstero- 
wej? —  Absolutnie nie. Mam absolutną pewność, 
ponieważ znam Ingsterową jako bezwzględnie 
uczciwą. —  A  pana Ingstera pani zna? — Tak 
miał stosunki handlowe z moim mężem. —  A  ze 
sądem? —  Okazuje się, że Ingster zgłosił upad­
łość.

— Co pani zrobiła z zegarkiem, który pani o- 
trzymała od Ciunkiewiczowej? — Zastawiłam.

W  tern miejscu na pytanie obronv świadek 
jeszcze raz stanowczo stwierdza, iż projekt za­
trzymania się. w Krakowie jue wyszedł od niej. 
Obrońca wskazując na wczorajsze zeznania Za- 
Krzew skiej podkreśla szczególnie, iż Zakrzewska 
utrzymująca, że nie wiedziała o zatrzymaniu., się 
w Krakowie, wysłała przedtem list do p. Lota, 
zawiadamiając go o przyjeździe.

—  Gdybym zechciał wentylować prywatne ży­
cie świadków —  mówi dr Woźniakowski, mu­
siałbym ‘ wyjechać z Krakowa. Szczególni® 
wtedy, gdy na sali rozpraw siedzi mąż lub żona 
świadka.

Prokurator: Czy Ciunkiewiezową zostawiła pa» 
pi prócz walizek i pudełka jeszcze sakwojaż? — 
A  wspomniała pani o tem policji? — Tak.

Przykre pytania
Obrońca; Czy mąż pani ma dochodzenie karne

0 oszustwo?
Świadek z oburzeniem: Nigdy nie miał i nie ma
—  Czy mąż został pokrzywdzony przez Ing­

stera? —  Tak.
—  Ozy w sakwojażu przywiozła Ciunkiewiczo 

wą dla pani i dla Zakrzewskiej używane rzeczy9 
Świadek z oburzeniem: Ja używane rzeczy nie 
potrzebowałam I nie używam. Przywiozła tylko 
rzeczy dla pani Zakrzewskiej. —  Czy sakwojaż 
był duży i pełny? —  Tak. —  Czy było pudełko 
z biżuterją, czy też pudełka? —  Pudelka. —  Więk 
sza ilość? —  Tak.

—  Czy pani Zakrzewska mówiła pani, że ma 
jakiegoś znajomego w Krakowie? — Nie P. Ciun- 
kiewiczowa mówiła, że Zakrzewska ma w Krako­
wie kogoś znajomego z legjonów.

Obrońca: Panie sędzio, rozenódzi mi się o do. 
wiedzępie, ęzy; inicjatywa wyjazdu do Krakowa 
wya-zła od Zakrzewskiej. Czy u pani Ciunkiewi­
czowej w hotelu Europejskim w Warszawie by­
wali ludzie, którzy mogliby ukryć jej rzeczy? -— 
Nie, to byli ludzie z najlepszego towarzystwa. —  
Czy -wałiżkin,jadące do Krakowa były w hotelu 
pełne? —  Tak, jedna była nawet bardzo pełna, 
tak, że służąca musiała się na nią położyć, aby ją 
móc zamknąć, a część rzeczy musiano schować 
w pudełku od kapeluszy.

Walizki na stole
Na zarządzenie przewodniczącego woźny roz­

pakowuje walizki zawinięte dotychczas w  papier
1 kładzie je na stole. —  Czy to są walizki, iktóre 
były u pani? —  Tesame. —  Tesame, które były 
w hotelu Europejskim? —  Tesame.

Spekulacja giełdowa w Rosji
Mar ja Maciejowska (52 lat) zna oskarżoną .22 

lata. Oiunkiewiozowa . sprzedawała w Moskwie 
meble, miała 40.00 rubli majątku i z tem- wyje 
chała do Rosji. —  Gzy wie pani, że miała narze­
czonego po rozejściu się z mężem? — Był to czło­
wiek bardzo bogaty. —  Jak się nazywał? — Ńie 
pamiętam. —  A  może ten narzeczony istniał tyl­
ko w fantazji p. Ciunkiewiczowej? (Ciunkiewi- 
ezowa śmieje się) —  Ależ nie. —  Czy pani wi­
działa jakieś biżuterje u oskarżonej? Funty szter- 
lingi?

Świadek zeznaje, że funty szterling! widziała 
dopiero w Paryżu, w Moskwie ich nie widziała. W  
Paryżu widziała cboćby przy tej okazji, że p 
Ciunkiewiezową grała na giełdzie.

Przewodniczący: Czy w Moskwie robiła jakieś 
interesy giełdowe? —  Tego nie wiem. —  Czy pa­
ni sobie nie przypomina, że ten narzeczony miał 
się nazywać Wa-djajew? —  Nie pamiętam. —  Gdy 
pani była u niej w Paryżu czy pani miała wraże 
nie. że oskarżona ma wielki majątek, czy mm 
ła biżuterję i gotówkę? — Była bardzo bogat 
miała wiele futer i biżuterji, ubierała się wsp.: 
ni ale.

Czy pani wie o tem kto przewiózł rzeczy Ciun­
kiewiczowej do Polski względnie zagranicę? — 
Wiem od Ciunkiewiczowej, że przewiózł je Krae-

sin. Co przewiozła? Wszystko. —  Jakito wszyst­
ko? Wiem od oskarżonej, że przewiozła ws-zyBt- 
k. t. j. i  to i sio.
. Następnie świadek zeznaje co do trybu życia 
oskarżonej i mówi? że w Paryżu żyły bardzo 
skromnie, przeważnie - siedziały w  domu. Oskar­
żona prowadziła i-nteresa giełdowe.

Sędzia Otręga: Ozy przegrywała na giełdzie? 
—  Raz przegrała 400.000.

Przewodniczący: Czy to było przed śmiercią- 
Krassina, czy po śmierci? —  To było przed śmier­
cią. —  Czy pani wiadomo, ażeby oskarżona za­
robiła na giełdzie 20 miijonów frantków? —  O 
tem nie wiem.

Tysiące dla biednych
Świadek opowiada w dalszym ciągu o trybie 

życia oskarżonej, mówi o niej, że miała dobre 
serce, wspomagała biednych. Na te rzeczy szły 
tysiące. Życie prowadziła tak skromne, że prawie 
klasztorne. Następnie opowiada- świadek o kup­
nie majątku w Euzy. Ciunkiewiezową nabyła ten 
majątek w stanie zaniedbanym, włożyła w niego 
duże pieniądze i doprowadziła go do bardzo do­
brego stanu. O5nowiła również pałac, urządziła 
świniarnię, która przynosiła duże dochody, hodo­
wała również króliki.

Obrońca: Może pani powie coś o tem lekkoayśl-



Str. 8 „NOWY DZIENNIK*' *>bota 17. Xll- lWc Nr- 342

nem zostawianiu brylantów przez oslkarżoaą? —  ■ 
(Zwróciłam na to uwagę, że oskarżona byle gdzie 
kładzie kosztowności. Raz podniosłam i ęeznilk 
fediy wyleciało coś z pod, niego, było tam 200 bry­
lantów.
■ Prze w.: .Wy&age pani niezbyt pochlebne świa­
dectwo o oskarżonej, bo to *naezy, że była lefc-

łi-OmyśLia.
Następnie oskarżona zwraca się do świadka i 

pyta się: Ozy byłam w  Rosji na Kaukazie? —  
Tak .'

Sędzia Osa-ęga: Ozy świadek żąda zwrotu kosz­
tów pod.óży? —  Ależ naturalnie. Sędzia Ostręga 
aa,je Jej kwat.

Ca ftfkasala aksperlyu waliz?
Po tych zeznaniach przed trybunałem zjawiają 

się biegli z Warszawy p. Józef Piątkiewicz, iża- 
stęp̂ -a szefa Centrali Siużby Śledczej i p, Wacław 
Jastrzębski zastępca kierownika labo.jtorjum.

Na wstęp;e p. Piątkiewicz opisuje wygląd wa­
lizek fibrowych, ogląda je, i opisuje łatwość wła­
mania.

Położywszy walizki na stole przed trybunałem 
stwierdza, że zamki są przy waiizaacfa zwyałe, 
łatwe do otwarcia. Co do eamych walizek, to spo­
sób rozcięcia wieka górnego wskazuje na robotę 
niefachową.

Wyklucza jakoby tego dokonał złodziej, guyż 
t. zw. szczurów hotelowych w Polsce prawie nie 
spotykamy. Giasują przeważnie w południowej 
Europie, w Włoszech, Szwajcarjl i Francji. Mają 
Oni sposób otwierania waliz taki, że przecinają 
dno walizy na p.zekątnię t. zw. kopertą.

Według znawców, ażeby przeciąć walizę na 
przekątnię, przy użyciu najlepszego narzędzia, ja­
kim jest nóż szewski, wystarczy dwie minuty. 
Walizy zaś Ciunkiewiczowej preparował człowiek, 
który miai dużo czasu i wielką swobodę. Znawcy 
co do jednej walizy szczególnie twiedzą, że w 
walizce tej cięcia były dokonywane od wewnątrz. 
W  pewnych miejscach tylko, jak to wskazują 
ślady, oderwano wieko przemocą, a ślady tego 
wygłaazcno jakiemś ostrem narzędziem.

Znawcy nie wykluczają, że mógi to być za­
kwestionowany u Ciunkiewiczowej scyzoryk do 
manicure.

Że waliza była rozpruta od wewnątrz, na to 
wskazuje także wysokość cięcia powyżej ram,

co nit aałoby się uczynić od zewnątrz, gdyż cię­
cia byłyby skośne. Dla wykonania pracy przy 
rozpruciu waliz w laboratorjum, tak jakto uczy­
niono na walizach Ciuukiewiczowej, stravili znaw 
cy 17 minut czasu, zaś gdyby walizy te były peł­
ne straciliby najmniej 50 minut dla jednej walizy, 
gdyby zaś była wkładka drewniana, która się zwy 
kle w WuiizkuuU fibrowych znajduje, wogóle o- 
kazałoby się to prawie niemożliwym.

Obrońca &na inny sposób
W  międzyczasie adw. dr. Woźniakowski zbli­

żył się do stołu zamknął walizy i pokazał że po 
rozcięciu trzech zawiasów w tyle walizy, walizy 
te dały się otworzyć bez rozcinania boków, jak to 
widzi się na przedstawionej walizie.

Rzeczoznawcy nie zaprzeczają, że to da się li­
czy nić, lecz wydaje im się dziwnem, dlaczego 
właśnie walizy zostały rozcięte także z boku. 
W  konkluzji rzeczoznawcy stwierdzają, że rozcię­
cia waliz dokonał człowieu niefachowy, Który  
miał dużo czasu i dużo swobody.

Po zeznaniach biegłych sędzia przedstawił po­
piół, w którym znajdowały się gwoźazilti i zapy­
tał rzeczoznawców czy jest luożliwem, ażeby by­
ły to gwoździki z części walizek t. zw. ,ramą ; 
rzekomo spalonej.

Znawcy po odcięciu tej samej „zęści od waliz 
przysianycn z Paryża stwierdzają, że są to nity 
ostre wcale niepodobne do znalezionych w po­
piele.

W  tem miejscu obrońca sprzeciwia s?, lęatfego 
rycznie, ażeby znawcy orzekali w tej kwestji^dyż 
w sprawie tej jest już pismo Akademji Górniczej.

A jednak futra mogły się pomieścić
Po przerwie zeznaje biegły Roman Moor, wła­

ściciel składu futer w Krakowie.
W obecności sędziego śledcz-.go dra Wątora i 

naczelnika Polaka dokonał on swego czasu eks­
pertyzy przez zbadanie, ile futer mogły pomieścić 
walizy Ciunkiewiczowej. Obydwie walizy orygi­
nalne przyniesiono do magazynu i wzięto lii futer 
odpowiadających mr.iejwięcej futrom, opisanym 
przez Ciunkiewiezową. Futra te wkiaaano nastę­
pnie do waliz. Weszły, ale z trudem, trzeba je 
było silnie ugniatać. Można było jeszcze coś w 
walizce pomieścić, ale to poszłoby juz znacznie 
trudniej. Gdy futra te zostały następnie wyjęte 
z waliz, były w przykrym stanie. Futra o wyso­
kim włosie niszczą się bowiem bardzo.. Szcze­
gólnie gronostaje, nawet breitszwance tak, że 
użycie ich po wyjęciu było niemożliwe i trzeba 
je było odgrzać nad parą.

Przew.: Czy możnaby pomieścić jeszcze 650.000 
fnntów szterlingew. aloo nawJt 6.500 funtów szter 
lingów — Dat oby się. — Czy oskarżona pąkując

futra w ten sposób mogła wiedzieć, jak będą wy­
glądały po wyjęciu? — Jeśli dana osoba jest. lek­
komyślna, to nie zwraca na to uwagi.

Zamek nie wykrzywał 
śladów

Biegły zapy tuje jeszcze oskarżoną o kilka szcze 
gotów odnośnie jej futer, ooczem oświadcza, iż 
nie zmienia swego zeznania.

Z kolei zeznaje biegły Ludwik Szklarski, zna­
wca z dziedziny ślusarstwa. Świadek wydał orze­
czenie co do zamku Damm, któ:y był w drzwiach 
pokoju nr. 29, gdzie mieszkała Ciunkiewiezową 
Zamek po rozkręceniu nie nosił żadnych śladów 
gwałtownego otwarcia.

— A gdyby był otwarty uniwersalnym kluczem, 
czy pozostawiłby ślady? —  Nie.

Na pytanie obrońcy świadek stwierdza, że mo­
żna dorabiać do takich zamków klucze, które 
otwierają bez pozostawienia jakichkolwiek śla­
dów. Klucz tald rnożm. kupić w każdym depie.

Obrońca ma glos
Obrońca nie zgadza się na odczytanie zeznań 

złożonych w śledztwie przez świadków Leszczy- 
szyna i Schweikerta. Ś.viadek Leszczyszyn był 
tym, który palił w piecu 2l-go i nie wyjmował 
popiołu z pieca. Jemu kazała Ciunkiewiezową 
24-go przechować popiół dla analizv, on wre­
szcie stwierdził, że 23-go znalazł w piecu trzy 
kawałki płonącego węgla. Jest to okoliczność — 
mówi obrońca — która usunie poty z czoła świad 
ków Pawłowskiego i Madeja.
: Co się tyczy Schweikerta, to świadek ten nie 
widział nigdy oskarżonej, a opowiadał, że Ciun- 
kiewiczowa trudniła się szpiegostwem na rzecz 
Rosji i była szpiegiem sowietów. Cheę, by powtó­
rzył to osobiście w sądzie.

Wreszcie przedkłada obrońca wnioski dowo­
dowe: fotografję kwitu na dowód, że Ciunkiewiezo 
wa pożyczyła Krassinowej 3.000 funtów szterlin- 
gów i że proces w Paryżu jest procesem, wyto­
czonym przez Ciunkiewiezową Krassinowej o 
zwrot tych pieuiędzy.

Dalej przedstawić obrońca wykaz futer, prze­

chowanych przez firmę Reyillon Freres S. A. 
Rue la Boetre w Paryżu. Firma ta liczy Ciunkie­
wiczowej 4.464 franków za ubezpieczenie od 
ognia i przechowanie 28 sztuk futer i płaszczy. 
Przedkłada dalej list rządcy p. Kaina do Ciun­
kiewiczowej, że o ile ona nie udzieli mu pełno­
mocnictwa, nadającego mu nieograniczone pra­
wa nawet sprzedaży majątku to on spowoduje, 
że Ciunkiewiezową będzie siedziała w kryminale.

Przedkładam dowód, że majątek p. Ciunkiewi­
czowej we Francji jest oszacowany na 7 miljo- 
nów franków. Składają sio na to dom w Paryżu 
oraz majątek i pałac w Enzy.

Co mów.-i dm tasEda 
w Paryłu

Ponieważ w aktach znajduje się szereg wspom­
nień o prowadzeniu się p. C.unkiew iczowej w Pa 
jyżu, a mamy attaenes wojskowych, którzy śle­
dzą osoby podejrzane, zechce wysoki Sąd zwrócić 
się do ambasady polskiej w Paryżu, naszego źró-
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dla w tym' kierunku. Proszę o zwrócenie się do 
ambasady polskiej w Paryżu z żądaniem, aby na­
desłała wysokiemu sądowi swoją opinję, uwagi' 
i spostrzeżenia, jakie czyniła przez szereg lat nadi 
p. Ciunkiewiezową, tak pod względem osobistym: 
jak i majątkowym W  dalszym ciągu może wyso 
ki Sąd uzyskać opinję o p. Ciunkiewiczowej od 
mera majątku ziemskiego, gdzie Ciunkiewiezową: 
mieszkała który stwierdza zresztą, osobnym do-; 
kumentem podpisanym m. in. przez posła do par- 
lamentu francuskiego, że majątek oskarżonej Ety: 
kosztem kilku mii jonów franków został przez nią, 
postawiony na nogi i że w majątku tym zatru­
dnieni byli tylko Polacy, że wreszcie majątek ten 
pod względem przemysłowym przyczynił się dc* 
podniesienia znaczenia miejscowości.

Proszę o stwierdzenie przez zapytanie mera, że: 
rząuca Nain sprzedał do wyjeździe p. Ciunkie-; 
wieżowej kilka świń zarodowych, że nie wypła­
cał pensji robotnikom i urzędnikom, zmuszając 
ich do wniesienia skargi przeciw Ciunkiewiezo^ 
wej, żc mimo iż miał fundusze, nie zapłacił po­
datków i stworzył stan rzeczy, który może nu 
sądzie wywrzeć wrażenie, że Ciunkiewiezową sta 
ła w g.udniu 1931 roku przed fuiną, a z drugiej 
strony wykaże, że rządca robił wszystko, aby 
otrzymać od Ciunkiewiczowej pełnomocnictwa.

Odnośnie wszystkich świadków przedstawio­
nych pisemnie, proszę o dopuszczenie ich do roz­
prawy.

0 przesłuchanie b. ministra 
Baranowskiego

Mieliśmy wątpliwości, co Ciunkiewiezową przy 
wiozła z Francji do Polski i dlatego cytuję tutaj 
byłego ministra pełnomocnego w Sofji p. Bara­
nowskiego, ponieważ był on w Berlinie z Ciun- 
kiewiczową, widział, że wyjmowała tam pięć pu­
dełek z biżuterją, ponieważ on interwenjował w 
sprawie futer na stacji granicznej w  Zbąszyniu, 
on składał jej wizyty gdy była chora. W sprawie 
tej nie jest interesowany. Oświadczam gotowość 
pokrycia kosztów przesłuchania p. ministra Ba­
ranowskiego w Krakowie i proszę, by go dopu­
szczono.

Dalej proszę o dopuszczenie portjera rządzące­
go skrytką w hotelu Europejskim w Warszawie, 
który ustalił, że było oddane do safesu kilka pu­
dełek z biżuterją, w których widział różne ka­
mienie. - Znając Ciunkiewiezową od lat, będzie 
mógł o jej. kosztownościach coś powiedzieć. W, 
dalszym ciągu świadek ten twierdzi, że szereg 
ludzi dysponujących funtami i klejnotami wozi 
ze sobą walizki fibrowe. Przypominam wreszcie, 
że przy pdkowaniu w hotelu Europejskim była 
służąca, która ugniatała walizki, aby się rzeczy 
mogły pomieścić, która również powinna tutaj 
zeznawać. Ci świadkowie udowodnią, że fantazje 
policji krakowskiej o przywiezieniu brykietów
1 materjałów opałowych są wyssane z palca.

Po wypowiedzeniu się prokuratoia trybunał 
udaje się na naradę nad wnioskami obrońcy. Na­
rada trwa 45 minut.

Wnioski odrzucone
Po naradzie ogłasza przewodniczący, iż trybu­

nał postanowił odrzucić wnioski o osobiste prze­
słuchanie świadków Leszczyszyna i Schweiker­
ta i postanowił odczytać ich zeznania, złożone w 
śledztwie. Trybunał postanowił wezwać telefo­
nicznie świadku Franciszka Dąbrowskiego ze 
stacji granicznej w Zbąszyniu. Resztę wniosków 
trybunał odrzucił, nie przyjmując równocześnie 
do aktów listu mccesana Jarosza z 28 września, 
gdyż list ten nie rzuca żadnego świadectwa na 
sprawę, jak również nie przyjąć kwitu pani Kras- 
sinowej, ponieważ nie jest stwierdzona, autenty­
czność podpisu.

Być może — oświadcza przewodniczący, że po 
jutrzejszem przesłuchaniu świadka Dąbrowskie­
go zajdzie końieozność wezwania byłego mini­
stra Baranowskiego, poczem przewodnicząc} od­
czytuje zeznania świadków, złożone w śledztwie.

Aleksander Leszczyszyn pokojowy z Grand Ho­
telu zeznał, iż w pokoju nr. 29 palił po raz 
Ostatni we czwartek (21 go) popułudniu. Do pie­
ca włożył nieduże wiaderko węgla, popiołu zas 
dnia tego nie wyjmował. W sobotę przyszedł pa­
lić w  piecu i chciał wygarnąć popiół, lecz Ciun- 
kiewiczowa prosiła, by nie wyjmował popiołu, 
bo może się przydać do analizy. Podłoga wióro-
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PIERWSZY KONKURIi
„FRZEGLĄCU TURYSTYCZNEGO"

D L A  AB O K EN TO W  „NOW EGO D ZIEN N IK A
Bezpłatnie; Paryż, Warszawa, Zakopane i Rabka!
Dnia 5 stycznia 1933 r. o godz. 4 pop. rozlosowane będą w loKaiu kiakowskiego oa.ziatu a w i a t o w e j  © r g a u i z a c j i  P o d r ó ż y

Wagons Lils // Couk, ul. Sławkowska 12, następujące

4 premie wśród Afccnentói „K owego Dziennika1*
1. premia

7-iwto Dniowy u  zrłMny pobył w Faryżt
obejmujący: bezpłatną podróż koleją do Paryża i z powrotem, 
peme utrzymanie, hotel, zwiedzanie miasta i muzeów, napiwki, 
wszelkie wizy zagraniczne, jednak bez paszportu. Nagroda ważna 
jest na jednorazowy wyjazd we środy lub soboty z Krakowa 
z grupami Światowej Organ zacji Podroży Wagons Lits // Cook 
w iągu całego roku 1933 i może być ewent. odstąpiona przez 

abonenta innej dowolnej osobie

IV. prenija

I I .  p r e m * ą

4 dni Be MrbKBbladziB t róż i pobyt w Zakopanem
w czasie od 2 — 5 lutego 1953, pełne utrzymanie, miesika iie ora? 

wstęp na imprezy j portowe.
III. p r e m ja

obejmująca: bezpłatną podroż, ho­
tel, utrzymanie, teatr, napiwki, 

zwiedzanie zabytKów, muzeów i miasta. Wyjazd nastąpi z najbliż­
szą wycieczką urządzoną przez Świat. Org. Podr. Wagons Lits Cook.

3 dni w Warszawie

7 r i l l i  I . n h u f l l  III fc* Pelne utrzymanie w pierwszo-
U l l t  l i U u j I U  W  K l f l l l l t ' .  rzęanjoi pensj w dowolnym 

przez abonenta ooranym czasie, w sezonie zimowym lub letnim 1933

WARUNKI UCZESTNICTWA w  Pierwszym konkursie Przeglądu Turystjczne&u ^Nowego Dziennika":
1. W  konKursie mogą brać udział:
a) DOTYCHCZASOWI ABONENCI (Prenumeratorzy) „Nowego Dziennika", którzy natychmiast, a najpóźniej do 25 b. m- wyrównają 

zaległość z tytułu p.en«meraty za czas do g.uqnia b- r. włącznie;
b) NOWI ABONENCI, którzy natychmiast, a najpóźniej do 25 b- m. wpłacą w Administracji ^Nowego Dziennika", lub ,-zekiem P-K. O 

prenumeratę za czas od 1 stycznia 1933 dó 31 marca 1933 r.;
c) ABONENCI, PRENUMERUJĄCY PISMO Na SZE BEZPOŚREDNIO W  AGENCJACH (w Krakowie lub na prowincji.) Abonenci ci 

zgłaszają uczestnictwo w Konnursie w danej ^gęncil, która do dnia 2o b, m- RÓWNOCZEŚNIE % NALĘ2YTOŚC1Ą ZA GRUDZIEŃ p.ześle 
Administracji imienny spis, z dokładnemi adresami abonentów, któizy nie zalegają z prenumeratą za czas do grudnia włącznie i mają 
prawo do uczestnictwa w konkursie

O ozyskauem prawie uczestnictwa aoooenci ci — dla uniknięcia ewentualnych pomyłek —  zawiadomią do 25 b* m również bezpośre­
dnio Administrację „Now ego Dziennika".

d) ABONENCI, którym z jakichkolwiek bąaź pow odo w wstrzymano wysyłkę pisma, o ile bezzwłocznie, a najpóźniej do 25 6. m-
wyrównają zaległość (bez kosztów adwokackich) i równocześnie odnowią prenumeratę. ;

2. Członkowie Redakcji i Administracji ule mogą brać udziału w  konkursie.
3 Losowanie konkursowe odbędzie się w obecności przedstawiciela Wagons-Lits Cook j Redakcji i wydawnictwa ,,Nowego Dziennika" 

oraz l-otaijusza I publiczności- Nazwiska wylosowanych zostana sgioszone w numerze z dnia 6 stycznia 1933 r-
Dnia 25 b m< wydrukowany pędzie w  naSitm piśmie kupon, który abonent — po wycięciu i wypełnieniu go dokładnem nazwiskiem

i adresem — prześle do dnia 26 b- m- włącznie pod adresem „NOW Y DZIENNIK" (KONKURS DLA ABONENTÓW). Kraków, uk Orzeszko­
wej 7, gdzie po stwierdzeniu, że nie zaic&a z zapłatą prenumeraty za czas do gruania włącznie będzie wpisany na listę uczestników kon­
kursu.

wani przed przyDyeiem p. Ciunkiewiczowej mia­
ła tylko nieznaczne ślady od wypalenia węglem 
koło pieca. Następnie nosiła jednak większe śla­
dy wypaleń pomimo, iż podczas jego palenia wę­

giel nie wypadał z pieca.
Wynosił na górę awie walizki p. Ciunkiewiczo­

wej i walizkę Zakrzewskiej. Wszystkie trzy wa­
żyły tyle, co dwa wiaderka węgla.

Znowu o szpiegostwie...
Inż. Karol Schweikert (lat 43) pisze w swych 

zeznaniach: Ciunkie wieżową poznałem w Paryżu 
w roku 1926 przez p. Damską, znajomą mego przy 
jaciela. Damska była damą jo  towarzystwa Ciun­
kiewiczowej. Od niej wiem, że Ciunkiewiczowa 
otrzymywała od Krassina prezenty. Miałem in­
formacje, że Ciunkiewiczowa wszystkie swoje ko 
sztowności uzyskała za zasługi dla GPU sowiec­
kiego. Posiadała zawsze pierwsze informacje do­
tyczące giełd i dlatego wygrywała. Raz wygrała 
20 miljonów franków. Powadzenie jej skończy I<> 
się ze śmiercią Krassina, z tą chwilą przestała 
wygiywać i traciła. Zadłużała się i była wcią­
gnięta w różne afery z jubilerami. W  roku 1027 
odprawiła p. Damską. Oskarżona nie cieszy’ się 
dobrą opinją, nazwisko jej łączono coraz to z no- 
wemi aferami finansowemi lub seksuainemi. „Ma- 
len“ pisał o tem, został jednak przekupiony kwo­
tą 100.0U0 franków.
, Ciunkiewiczowa wstaje i mówi: Ale tego zupeł 
nie nie było.

Przewodniczący czyta dalej pismo Schweiker- 
ta: Według moich inlormacyj, afera ta ma pod­

kład szpiegowski.
Ciunkiewiczowa: Ja go zupełnie nie znam.
Przewodniczący: Może on panią zna.

Skąd ta blizna 1
Z kolei przewodniczący odczytuje doniesienie 

policji do sędziego śledczego o pierwszych do­
chodzeniach w sprawie Ciunkiewiczowej, oraz 
protokół oględzin dłoni oskarżonej przez sędziego 
śledczego. Sędzia śledczy w czasie przesłucha­
nia Ciunkiewiczowej dokonał oględzin jej dłoni 
i stwierdził na palcu wskazującym lewej ręki 
zgrubienie skóry i bliznę. Oskarżona oświadczy­
ła wówczas, że zgrubienie skóry pochodzi od kra 
jania chleba, zaś blizna od ukąszenia królika.

Ciunkiewiczowa demonstruje przewodniczącemu 
bliznę na palcu.

Po przeczytaniu kilku mniej ważnych autów, 
przewodniczący odracza rozprawę do dnia flz>- 
siejszego, godzina 9 rano.

O ile sprawa potoczy się normalnym trybem, 
nastąpią dziś przemówienia stron oraz zapadnie 
wyrok.

i  !& am m
REKORDT „NA USTA"...

— U nas w Detroit — opo viadał pewien Ame* 
rykanin — fabrykuje się -amochody których kon­
strukcja ukończona jest już w pięć minut po roz­
poczęciu roboty. :

— To jeszcze nic — odparł inny Amerykanin. *• 
U nas w Waszyngtonie skonstruowaliśmy ostat­
nio samochód zaczęty o godz. 2, który punktual­
nie o godzinie 2,05 zdążył już na śmierć przeje­
chać dwóch piechurów. (—),

ŚWIETNY HOTEL
Przed bramą hotelu „Majestic1- o późnej go­

dzinie nocnej dobija się spóźniony przybysz. Po 
chwili przyłączył się do przybysza inny pan z wa 
lizką w ręku i zap3’tał:

—  Czy sypia się tu dobrze?
— I jak jeszcze! — odparł tamten, dobijając 

się w dalszym ciągu. — Od kwadransa dobijam 
się już, a nikt jeszcze nie -budził się i nie otwo­
rzył bramy!

— PRZYSZł OŚĆ-HEAT1D" (Sarego 7). Dziś, w 
piątek o 7.45 odczytanie .jubileuszowej gazetka 
związkowej. Z dniem d’z.s!eiszym zamknięcie wpi­
sów na obóz narciarski w Zwardoniu.
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D Z IŚ , piąlek. ttt bm. premiera w kinie „S ? T U K A “ - Najpotężniejszy U a  _  «
film sezonu 1932'33. Najnowsze arcydzieło filmowe, tryskające ogniem, M l 1 ^ 1
życiem i tadościa. któie 7t»śmieszy do łez najczarniejszych pesymistów. ^
ffcelwcrna komedia pełna 1 om.cznych awantureK i romantycznycn przeżyć. Olbrzymia wystawa- Bajeczna 
Beśe Sztuka kochania. Wspaniały iiun.or. tferwa i flirt. W gł. roli wła ica komizmu i śmiechu, komendant 
wesołości c. k. Feldmarszałek dowcipu Y L A S T A  BUPJAN r  otoczeniu czołowych gwiazd europejskich 
fiezl onknVencvjny .najstersztyk doskonałości, tętniący akordami śmiechu, brawury i rądośct żypa. Reżyser.

S Z lJH itM  CK* L IK Ó W
Nijw ększy film reoortażowy ostatnich czasów 

Ju ż ju łr o  W „ U l i r s Z e “

W I A D O M O Ś C I  Z  K R A J U .

I ordercj? ś. p. Gotówki —
współsprawcami napadu na c oats  

w Gródku Jagiellońskim
Przed wielką rozprawą przed sądem doraźnym we Lwowie

„Gazeta Polska" zapowiada zarządzenia sena- 
Wiadujemy, w  dniu wczorajszym został złożony 
w tutejszym sądzie doraźnym akt oskarżenia prze 
ciwko ujętym sprawcom napadu w Gródku Ja­
giellońskim: Biłasowi, Daniłyszynowi, Żurakow- 
skiemu i Kossakowi. Dziś akt oskarżenia zostanie 
im doręczony.

Dwaj z pośród oskarżonych Bilas i Danilyszyn 
są oskarżeni dodatkowo o morderstwo śp. Ta­
deusza Holówki w  Truskawcu. Przyznali się oni 
■wobec władz sądowych do swej zbrodni. Oni dwaj 
właśnie byli tymi z pośród „piątki" wykonywn-

-  o-O-o-

O pomoc dla lwowskiej 
H&smonei

Podczas niedawnych zajść lwowskich spalone 
zostały trybuny wraz z szatniami lwowskiej Ha- 
smonei. Obecnie Lw. Okr. Zw. Piłki Nożnej od­
niósł się do walnego zebrania PZPN-u z propo­
zycją opodatkowania biletów wstępu w roku 1933 
na wszystkie imprezy piłkarskie w  kraju. Kwoty 
z  podatku tego poszłyby na odbudowę spalonych 
trybun.

Ponadto lwowski Związek apeluje do wszyst­
kich klubów w  Polsce o okazania pomocy ria- 
stnonei.

jącej zamach, którzy strzelali do śp. Holówki. Ze­
gnali również, że jednym z ich wspólników był 
portjer zakładu sióstr Bazyljanek — Buni.

Tę część śledztwa sądowego, która dotyczyła 
morderstwa śp. Tadeusza Hołówki, przeprowa­
dził sędzia śledczy do spraw szczególnej wagi, 
p. Skorzyński, który przebywa we Lwowie.

Rozprawa przed sądem doraźnym rozpoczaie 
się niezwłocznie i w dniach najbliższych należy 
się spodziewać wyroku.

Oskarżonym grozi kara śmierci.

Przerwana tra nsmisja radjowa 
koncertu muzyki żydowskiej

W  myśl zapowiedzi programu radjostacji war­
szawskiej, naaany został w  ub. wtorek o godz. 
20-tej koncert muzyki żydowskiej w wykonaniu
i.adkantora Siroty i chóru synagogalnego. Nagle 
około godz. 20‘20 przerwana została we Lwowie 
t-ansmisja i speaker z opowiedział przerwę z po­
wodu pizeszkóJ technicznych. Natychmiast zarzą­
dzono badania, gdzie znajduje się przeszkoda w 
transamisji koncertu. Okazało się, że nieznani 
sprawcy zarzucili na pl. Targów Wschodnich 
tznnr na antenę i to spowodowało przerwę.

Po usunięciu przeszkody transmisja odbyła się 
w daszyrr. ciągu bez przeszkód. Policja prowadzi 
poszukiwania za sprawcami ttgo karygodnego 
wybryku.

Endecki Nacz. Komitet Akademicki 
— ostatecznie rozwiązany

Ministerstwo Wyznań Religijnych i Oświecejia 
Publicznego na podstawie art. 101 ustawy o szko­
łach akademickich załatwiło odmownie prośbę 
„Związku Narodowego Polskiej Młodzieży Aka­
demickiej" o zatwierdzenie statutu. Temsąmem 
losy „Naczelnego Komitetu Akademickiego" i lo­
kalnych „Komitetów Akademickich" zostały osta­
tecznie przesądzone i organizacja, uzurpująca so­
bie prawo do reprezentowania ogółu młodzieży 
akademickiej straciła ostatnią podstawę swego 
Istnienia, gdyż nie może obecnie powoływać się 
nawet na to, że jest w fazie starań o legalizację.
• „Gazeta Polska" zapowiada zarządpznia sena- 
itó\v akademickich, które wykluczyłyby możliwość 
dalszych wystąpień publicznych przedstawicieli 
N. K. A. na zebraniach i wiecach akademickich.

Szkoła, reporterów 
dziennikarskich

Warszawie przybędzie niebawem nowa uczel­
nia zawodowa. Redzie nią koncesjonowana koe­
dukacyjna Szkoła Reporterów Dziennikarskich, 
której zadaniem jest przygotwanie przyszłych re­
porterów do ich codziennej Tacy. Obok przedmio 
tów ściśle fachowych, wykładane tam będą ró­
wnież przedmioty ogólnokształcące, które wpj >  
w adzą słuchacza w całouzstałt życia współcze­
snego. a także przedmioty pomocnicze, jak języ­
ki obce.' fotografja, filmowanie, stenografja itp . 
tórych znajomość staje się dla współczesnego 

' eporter? -oraz bardziej niezbędną. Roczny pro 
gran nauki zawiera stosunkowo niewiele teo.-ji,

a cały naciek położony jest na przedmioty prak­
tyczne.
Młoda żydówka ukryta 
w klasztorze

Z Częstochowy donoszą: że przed zŁKłauem
sióstr Urszulanek zebrał się tłum mieszkańców 
Żydów, domagający się wyaan.a ukrytej tam mło 
dej Żydówki. — Dziewczyim została przywiezio­
na z Kalisza przez jakiegoś neofitę, który obie­
cał ożenić się z nią, o ile przejdzie, na katolicyzm. 
Do Częstochowy przybył ojciec dziewczyny i in- 
terwenjował w tej sprawie w kurji biskupiej. W o 
bec tego kurja biskupia poleciła sprawdzić, czy 
rzeczywiście Żydówka ta znajduje się w  zakła- I 
dzie Sióstr Urszulanek. I

Strajk urzędników towarzystwa, 
ubezpieczeniowego

W  towarzystwach ubezpieczeń „Riunione Adria 
tica di Sicurla ‘ i „Piast" w  Warszawie wybuchł 
srrajk 120 urzędników Przyczyną strajku jest 
redukcja płac urzędniczych, redukcje personelu 
i przyjmowanie na miejsce zredukowanych no- 
wycn pracowników na o wiele gorszych warun­
kach. Pracownicy domagają się umowy zbioro­
wej na przeciąg roku, niepogorszenia warun­
ków pracy i płacy, niezredukowania personelu 
i minimum płacy.

Oficer skazany strzały 
w restauracji

Okręgowy Sąd Wojskowy w Warszawie rozpo­
znawał sprawę mjra. dypl. Jureckiego i  artylerji 
przeciwlotniczej, oskarżonego o danie czterech 
strzałów do kupca Czaplickiego. Strzały te nłe 
ty ły  śmiertelne. Jedna kula ugodzil i Czaplickie­
go w naskurek głowy, druga w prawy bok, dwie 
w przedramię prawej ręki. Czaplicki oa tego cza­
su \ąyzdrowiał i był obecny na rozprawie sądowej

Zajście zakończone strzałami wynikło w  restau­
racji „Victoria". Mjr. JurecKi w  przedpoKoju za­
pytał Czaplickiego, z którym się nie znał, gdzie 
jest ubikacja? Czaplicki dość szorstko odpowie­
dział, że jest takim samym gościem, a nie należy 
do służby. Wywiązała się dalsza rozmowa, w  cza 
sie której mjr. Jurecki uderzył Czaplickiego w 
twarz. Czaplicki chciał odtrącić rękę majora. O- 
baj byli w stanie podniecenia alkoholicznego. 
Wtenczas, już na sali, padły owe strzały.

Sąd Wojskowy skazał oskarżonego na 1 rok 
twierdzy z art. 458 cz. I. (usiłowanie zabójstwa 
w afekcie), zmniejszając mu tę karę do 6 miesię­
cy na mocy ustawy o amnestji. W motywach sąd 
podkreślił, że oskarżony w swojem subjektyw- 
nem przekonaniu uważał, .ż jest znieważony i 
dlatego działał pod wpływem silnego afektu.

Przed paru laty mjr. Jurecki odpowiadał przed 
sądem za zahójstwo swego szwagra, został Je­
dnak wówczas uniwinniony, gdyż sąd uznał, że 
oskarżony występował w  obronie swego munduru

Kagrjziony na śmierć przez psy
W  pobliżu miasteczka Raciąż w pow. sierpec- 

kim zdarzył sie ubiegłej nocy < traszny wypadek 
zagryzienia człowieka na śmierć przez psy. Mia­
nowicie 6 wielkich psów- wilków i majątku Sie- 
rakowo napadło idącego polem 27-letniego Mie­
czysława Dworakowskiego. Po chwili Dwcrakow

f  CHA ZE  Ś W IA T A

Stulecie twórcy w,̂ iy Eiffla 
w Paryżu

Wczoraj odbyła się w Paryżu ciekawa uroczys­
tość: Dla uczczenia stulecia urodzin Gustawa Eif­
fla, twórcy wieży Eiffla nadała ze szczytu Wieży 
stacja nadawcza, odczyt, w którym przypomniała 
światu, w jaki sposób wieża Eiffla została zlbudowa 
na; Wieża Liffel wysoka jest na a00,5 m. i  by­
ła do niedawna t, j. aż do ukończenia ostatnich 
drapaczy chm ai w Nowym Jorku naj ..yzszym bu* 
dynkiem świata. Jeszcze i dzisiaj stanowi atrakcję 
Paryża. Budowa ukończona w r. 18F9 kosztował:
9 miljpnów franków, którą to kwotę zainkasowad - 
już w sześć miesięcy po oddaniu wieży publiczności. 
Od tego czasu przynosi wieża towarzystwu akcyjne 
mu, które jest jej właścicielem, rocznie po 95 fran­
ków dywidendy od akcji. Rocznie zwiedza wieżę 
Eiifla około 600.000 osób, a dotychczas przynio­
sła tylko ze samych wstępów 26 miljonów franków 
Dalsze źródła dochodu pochodzą z restauracyj i 
sklepów. Setki ludzi ma stałą pracę np wieży, którą 
corocznie radykalnie się odnawia. Na każdej otwar­
tej platformie stoją dozorcy, a jednak dotychczas 
udało się 111 ludziom popełnić samobójstwo prze i 
zrzucenie się z wieży. Ood kilku lat oświetla się no­
cami wieżę Eiffla półtora miljonem lampek elek­
trycznych. Wszelkie pogłoski, jakoby wieża Eiffla 
miała być zdemolowana, są nieuzasadnione; budy* 
nek ten okazuje dużą odporność na wpływy atmo­
sferyczne.

W Londynie ginie 17 ludzi 
dziennie pod kołami aut

Tygodnik londyński „Time and Tide“ komentuje 
statystykę ofiar ożywionej komunikacji ulicznej w 
sposóo następujący: Były czasy, w Których zwykdy 
obywatel nie śmiał wydalać się poza swą osadę, 
panie waż-nie wiedział, czy w ióci cało do domu Gra­
sowali wtenczas zbójcy, a po rasach gnieździły się 
wilki i inne bestje okrutne. A  ballady i pieśni ludo­
we opowiadały jeszcze o czarownicach, wilkołakach 
i innych zgrozą przejmujących potworach. Dziś 
człowiek wybierając się w podróż, nie musi ze sobą 
zapierać sieaiery, by się bronić przed zbójami, ais 
niebezpieczeństw o jest niemniejsze niż za dawnych 
czasów. Wedle ostatniej statystyki w miesiącach 
lipcu i sierpniu zginęło w samej tylko Anglji 1059 
ludzi, ai więc 17 ludzi na dzień pod kołami aut 1 au­
tobusów, bardzo wielki procent ofiar może sobie 
samemu przypisać winę, albowiem nerwy ich oszo­
łomione ruchem wielkomiejskim odmawiały posłu­
szeństwa. Troszczymy się o rozwój naszych dusz 
i naszego ciała, ale nikt z nas itie jest tak panem 
swego życia, jak nim jest szofer siedzący w  aucie. 
Musi się wytworzyć nowe poczucie odpowiedzial­
ności za życie zwykłego człowieka przechodzącego 
ulicą, uczucie odpowiedzialności nieznane naszym 
przodkom.

Jak iy Rmnnnji uwędzono 
„czarownicę"

W  jednej z wgi rumuńskich obok Bukaresztu ży­
ta młoda kobieta nazw. Katarz. Jakowica, którą 
we wsi powszechnie uważano za czaruwnicę i przy­
pisywano jej, że może swemi oczyma uwieść każ­
dego mężczyznę. Z tego powodu nienawidziły Jake- 
wicy serdecznie wszystkie baby wiejskie. Jakowica, 
która posiadała zdaje się właściwości hypnctyzei 
akie, nie pozostała obojętną na te nastroje ludności 
i zwłaszcza z niektórymi sw ymi sąsiadami utrzy­
mywała stosunki wrogie. Przed kilku dniami przy­
łapano „kocicę" — jak ją we wsi nazywano —  na 
tem, jak chciała podpalić dom swego sąsiada Wasy­
la Marina. Jakowicę związano, usta jej zaknebld 
wano, a potem pobito aż do utraty przytomności. 
Wreszcie, zamknięto ją we wędzarni jej domu i 
podłożono ogień. Nieszczęśliwa kobieta została for- 
maruie u wędzona. Gdy przybyła policja, sprowadzc- 
-na przez jednego z sąsiadów wszelka pomoc oka­
zała się już niemożliwą Wszystkich członków ro­
dziny Marinf aresztowano.

ski wyczerpany walką upad!, a rozwścieczone
psy zagryzły go na śmierć. Zwłoki nieszczęśliwe­
go, prsza rpane do niepoznania znaleziono naó 
ranem w  polu.
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ÓDKASZYCH KORESPONDENTÓW
Z Baranowa

Ostatnio praca organizacyjna w naszem mieście 
'wzmogła się znakomicie. Daje się zauważyć oży­
wiony ruch zarówno w  dziedzinie pracy kultural­
niej jak i organizacyjnej.

Dzięki powołanemu do życia komitetowi szkol- 
'nemitj zdołaliśmy założyć szkołę hebrajską z fre- 
_ilowką, która ma najlepsze widoki rozwoju. Kie- 

, rbwnicźką szkoły jest znakomita nauczycielka 
hebrajska p. M. Kannerówna z Przeworska. Kur­
ia odbywają się regularnie i są prowadzone ku 

powszechnemu zadowoleniu.
Prócz tego zorganizowano u nas gniazdo orga- 

nizacjr młodzieży „Akiba" za sprawą tow. J. Zie- 
nnkowskiego z Jarosławia. Rozwija się ono bar­
dzo pieknie.
. Zreorganizowano również komisję Żyd. Fundu- 
iszu Narodowego, której przewodniczącym został 
tow Samuel Mtitz I tutaj należy zanotować wzmo 
żoną aktywność pracy, uwydatniającą się w sto- 
pniowem powiększaniu dochodów K. K. L. Ko­
misja przystąpiła energicznie do przygotowań na 
rzecz akcji chanukowej.

Po kilku miesięcznym pobycie u nas w spra­
wach familijnych tow. Fryda Berliner wyjechaia 
z powrotem do Erec, guzie zamieszkuje już od 
lat 7. (A. W.). ( _ )

Z Cieszyna
Alkcijia „Sela“ . prowadzona intensywnie w nasizem 

mieście. jest już na ukończeniu. Wynik naogól do- 
,hry.

Organizacja „Wizo zaangażowała ostatnio dy- 
rektora jnaiwge* Kabaretu żydowsiko-liftera-kiege 
„Kairam" w Berlinie. p. Mafcsa Sa.kas^hanskiiego d 
jego partnerkę p. Duti Klinger irba jeden występ w 
sali .jPoiMja1*. Występ ten skupił elitę tutejszego 
sipokczeńsitwia żydowskiego. Nadmienić należT'

'wapominiaoi artyści są gorliwymi sjonistam 
swoich reprodukcjach artystycznych propagłuj; 
ajoósęą. Urządzili' oni turnee przez Czechosłowację, 
a na wiosnę mają zamiar wyjechać do Palestyny na 
■stały pobyt.

W  aych dniach hawii w Cśesizynie P- Dr. Soskins,
| który prze pro wr dzid akcie zbiórkową na rzecz Cen 
irald Związku Sjonisiów Rewizjonistów w Genewie, 

j Na <.tm«ntuziru w Skoczowie ad Cieszyn przyła- 
,pa®a policja dwóch groźnych bandytów w osobach 
(Stefa.ra Serwińskiego (lat 27) i Henryka Pląitkiewi- 
icZa (lat 29;. Obaj są z Łodzi. Policja odprowadziła 
idh do Cieszyna i oddala do dyspozycji tutejszego 
Sądu Okręgowego.

Starostwo w Liescynie podaje do wiadomości że 
jednorazowe przepustki graniczne przewudziiane ar- 
3 a) konwencji. zawartej między Polską a Czecha­
mi, otrzymać mogą tytko osoby, zamieszkałe w pa­
sie granicznym i to przynajmniej prztz czas 3 mie­
sięcy — Przepustka taka jednorazowa ważna 
przez ; 4  dni, licząc od dnia wystawienia tejże, a u- 
prawnia do przebywania po drogiej strome granicy 
najwyżej do 3-ch dni (Eiujot).

Z Pebicy
Z Eziy chalucowej. — Z Org sjorisktej. — Ze szkoły 

hebrajskiej.
Onegdaj przybył no Dęp»cy p- Ch. Lam, delegat 

Centrali Ezry chalucowej w Krakowie. Delegat wy­
głosił referat w bet-hamldrasziu. oraz w szkole he­
brajskiej dla młodzieży i dełclarantów na rzecz Ezry. 
Przez następne dwa dni przeprowadzono w mieście 
akcję zbiórkową w której brali udział pp- I. W !der 
spaa, S. Straosberg i Taub Ansehn (s«n.). Akcja ta 
dala wyniki dość Zadawaljjaiąoe. Większe dauki 
złoży,i Apt. Ocldfląss, Sz. Griinspanowie. H 
Kanaer, Dr. P. L aufbahnowile, Mgr. I- Laufbahr, Dr 
Milletowie, Dr. Sundha-sow e I. W-iderspamowie. o- 
taa. Brok Spółdzielczy. Lokalna Komisja Ezry pod 
praewodjiMw em p. R. Fau^tówny pracuje tego roku 
bardzo intensywnie i wydatnie.

7- 'inicjatywy Siońsikieyo Konrtetu Lokalnego zor­
ganizowano u nas Cna'uc ogólno-sloński. Dutych- 
czas zgłosiło akces 34 ohałuców.

Posadę nauczyciel® w tutejszej szkole hebrajskie' 
objął p. Leser Unger z Tarnowa. ;

Z  J p s t a
W  ub. niedzielę obradował u nas zjazd ihalu- 

ców ogólno- sjońskich. W zjaździe brało udział 
kilkanaście miast. Referaty - wygłosili tow. M. 
Hecht, Nichthauser i Zielinkowski. Tego samego 
dnia wieczorem wygłosili w lokalu Stow. ,Jeszu- 
nim“ odczyt nt.: „Droga młoozieiy sjońskiej11

tow, Hecht i Dr. Frand.
Gnegdaj zmarł dajen i zastępca rabina błp. 

Uersz Rubin, który cieszył się ogólnym szacun­
kiem i poważaniem we wszystkich sferach żydo­
wskich.

Nareszcie ukonstytuowała się komisja wybor­
cza kahału, w której miejsce przewodniczącego i 
zastępcy przypadły przeds’a\vicielowi „czarne! 
mafji“ znanemu „macherowi kahalnemu“. Wybo­
ry odbędą się prawdopodobnie w styczniu.

Onegdaj wygłosił w lokalu stow. „.Teszuium" 
staraniem Stow. „Ceirej Mizracki* tow. Dr. Lu­
dwik Oberlaender odczyt n t : „Współczesne prądy 
nacjonalistyczne a antysemityzm". (—) (J-t.)

Z Krosna
Reorganizacja Kom. Lok. Org. Sjońskiej. Nie­

dawno odbyło się walne zgromadzenie szeklow- 
ców, na którem składali sprawozdania referenci 
poszczególnych sekcyj, poczem przeprowadzono 
wybory, w wyniku któryćn prezesem Kom. Lok. 
Org. Sjońskiej został ponownie wybarny lek. dea. 
Al. Romm. Na pierwszem posiedzeniu Wyuziału 
wybrano wiceprezesem Dr. H Liliena. Referen­
tem K K. L. wybrano tow. Romma a jego zastęp­
cą W. Biedera; Keren Hajesod — H. Engel, Ezra 
— Jakób Ttplicki, Tarbut — prof. Samet, ref. po­
lityczny — S. Rosshandler a generalny sekreta- 
rjat objął Mgr. M. Dym. Zreorganizowany Komi­
tet Lokalny przystąpił już do ożywionej pracy

Interesujący odczyt o znaczeniu wychowaw- 
czem świąt i uroczystości wygłosił w wypełnionej 
po brzegi publicznością sali hotelu „Kranz“ prof. 
Dr. Henryk Lilien. Licznie zebrani nagrodzili o- 
kiaskami świetne wywody prelegenta.

Wenta na rzecz Szkoły hebrajskiej Staraniem 
Komitetu Tarbutu, zwłaszcza niestrudzonego tow. 
J Tepuckiego wenta urządzona w salach hotelu 
Mranz" wypadła istotnie imponująco.
Napad rabunkowy na kupców żydowskich. Na 

drodze Krosno—Frysztak dokonała onegaaj gru­
pa parobczaków w pobliżu lasu potockiego nie­
zwykle zuchwałego napadu na wracających fur­
mankami z jarmarku w Krośnie kiamarzy żydo­
wskich z Frysztaka. Kupcy zostali dotkliwie po­
bici przez napastników, którzy w dodatku po ste- 
roryzowaniu ofiar, ogołocili je z pieniędzy i to 
waru. Prowadzący energiczne dochodzenia kom.

; Pi P. w Jedliczu Ambicki jest już na tropie zło­
czyńców.

Reorganizacja Ezry. Komitat Ezry chalucowej 
pod .kierownictwem tow. J Teplickiego rozpoczął 
ożywioną działalność a dla usprawnienia pracy 
doKOoptował sobie przedstawicieli „Hanoar Hacł- 
joni“, „Haszomer Iłacair" / jj ,Hechaluc".

Odczyty Dra Fogelzona - Kronenberga, które 
odbyły się onegdaj w lokalu Org. Sjońskiej na te­
maty: „Kobieta wrozoraj, dziś i jutro-1 oraz „Mał­
żeństwo i macierzyństwo'1 były licznie frekwento- 
wane. Dr. Fogelzon jest znakomitym prelegentem 
i potrafił swojemi niezwykle aktualnemi temata­
mi zainteresować ogół słuchaczy.

Zbiórka uliczna na rzecz Ezry chalucowej wy­
znaczona została przez Starostwo na 18 boi.

( _ )  ( —A).

Z Mielca
W ostatnich dniach odwiedził nasze miasto 

tow. J. Zielinkowski z ramienia sekretarjatu na­
czelnego Agudat Iłanoar Haiwri Akiba. Dzięki 
inicjatywie tow. Zielinkowskiego zorganizowało 
się w Mielcu gniazdo Akiby, już w pierwszych 
dniach liczące 40 członków. Organizacja chwilo­
wo zbiera się w lokalu miejscowego Tarbutu. ale 
niebawem przejdzie do własnego lokalu, który 
pozwoli jej rozwinąć w pełni swą działalność. 
Zaznaczyć należy, że w ostatnich latach młodzież 
naszego miasta brała słaby udział w życiu sjoni- 
stycznem, toteż obecnie założone gniazdo AkiDy 
niezawodnie wypełni lukę dotąd istniejącą, i przy­
czyni się do rozbudzenia życia sjonistycznego w 
Mielcu. (—)

Tyczyna
Życie sjonistyezne w naszej miejscowości osta­

tnio ożywiło się bardzo, a to izięki nowemu roz­
kładowi pracy i nowemu bardzo obszernemu lo­
kalowi. Przy stow. ,Beth Jehuła" utworzono uni­
wersytet ludowy Pierwszv referat nt. „Skąd po­
chodzi jeżyk żydowski' wygłosił p. prof. Weiss 
7 Rzeszowa, wobec uardzo licznego grona słucha­
czy.

Ostatnio odwiedził nas tow. Lamm delegat „E- 
zry“ z Krakowa, który odbył w  tutejszym „Beth- 
hamiJraszu" zgromadzenie. Z inicjatywy p. Lam- 
ma utworzony został miejscowy komitet „Ezry" 
w następującym składzie: prze w. z ramienia kom. 
lok. tow. L. Raab i T. Beck — Rewizjon. tow J. 
Eisen i Ozjasz Bogen, Mizrachi tow. J. B. Rosen- 
garten i Natan Tuchman, — Akiba tow. Róża En- 
gelstein i Tryda Tuchmann. Kcmuet ju- pracuje X 
doLremi rezultatami. (J E )  . (-—•)

KRONIKA TARNOWSKA
— NAPAD ZAMASKOWANYCH BANDYTÓW-

W  Koszycach Małych loolo Tairmowa włamało się 
w nocy dio mieszkania Fiaoimenhafta trzech zama­
skowanych bandytów. Jeden z nich trzymał w  sza­
chu domowników, grożąc rewolwerem, a pozos-tait 
diwaj przeszukali całe mieszkanie,, zrabowali, około 
90 zł. i ulotnili się. Policja jest na tropie bandytów.

— OFIARA NIEBEZPIECZNEGO ZAWODU. Zna' 
ny złodziej kolejowy, J.an Śliwa, chcąc wskoczyć 
n.a naładowany węgłem wóz kolejowy, gtiraoił rów­
nowagę i runął na ziemię, łamiąc lewą nogę. Nie,- 
stzczęśl wca przę\viez:onc/ do szpitala, gdzie mu n o  
gę amputowano.

_  NABRANIE POPLECZNIKÓW FALISZEW­
SKIEGO. Na uilicacłi miasta ukiażały się wiefce afi­
sze. zapowiadające wysięp Faliszewskiego w So­
kole, przyczepi wr repertuarze podano wszystkie pil 
senkł popularnego śpiewaka, znane z płyt gramofo­
nowych. Sala Sokoła była wypełniona, niestety za­
miast Faliszewski eg o w yst ąipił „aktor", noszący 
wprawo®:© nazwisko Faliszewskiego ałe pozatern 
nic mający nic wspólnego z ploscnkaTS itw em . Obu­
rzona publiczność przedstawieni© wygwizdała, a 
...artyści" z pełną kasą szybko czmychnęli. W  ęw- 
lej .ej aferze uderza, że nawet tuitejsz© wytrawni 
biuro koncertowe dało s«e nabrać i podjęło się przed 
sprzedaży biletów, mimow-oli przyczyniając się do 
w p r o  wadzenia p u b lic zn ośc i w  błąd.

W ICEPREZYDENT W. Z. Ma KK a Bi .
DR. A, ROSENFELD W  TARNOWIE,

W dniach 7 i 8. bm. odwiedził w swem tournee 
po Polsce wicepr. nasze miasto. Pobyt jego miał 
na celu wejść w kontakt z osobistościami i insty- 
tuacjami zya. na terenie miasta celem przepro­
wadzenia u nas akcji na rzecz K. K. L. Kfar Ha- 
makkabi.

W  tym celu odwiedził i szkołę hebrajską, Towa­
rzystwa, gdzie przemówił ponebrajsku do zebranej 
młodzieży. W godzinach popołudniowych przemó 
wił do licznie zebranych członków Samsonu w  
lc-kalu klubowym o celach i zadaniach w zwiążku 
z mającą się odbyć w lutym Makkabjadą zimową 
w Zakopanem.

Wieczorem odbyło się zebranie żydowskich pr- 
ganizacyj, na którym prelegent omówił pracę pro­
pagandową. Czcigodny gość, władający świetnie 
hebrajszczyzną i językiem żydowskim, wywarł 
przekonywującymi argumentami najlepsze y : aże- 
nie. (—) Z. E.

WIADOMOŚCI SPORTOWE Z TARNOWA.
Rofcigirywki o mistrzostwo w ping-pongu już się. 

rozpoczęły. W  pierwszej rumdizJe pobił Samson II—  
Jutrzenkę 7:0, przegrywając natomiair* z Ż. K. S. 
5:3, Sanison II. -Gwiazda 9*.unm 7:C. W  dUłsżym 
ciągu odbywają się zawody wewm©brano-klubowe o 
tiabaik«

Sekcja szachowa rozpoczęła fumiej wewnętrzny 
w I. i II. grupie. TuuRpAej wzyaaoiiełskd z Pereoem wy 
rrali bKiło-niebiescy.

RucJiiLwic i intensywnie przygotowuje sekefia spor. 
tów Zrmowycih sezon. Płac na ślizgawkę został opar 
kam.iony diostęp należycie żwirem wysypany, świa-. 
tło rzęs-ste nowo z"'nstalowane. Również szatnie 
i ogrzewalnia zostały zremionrowan© 1 powiększone. 
Teren pokrywa się skutkiem ciągłych zabiegów co 
raz grubszą warstwą lodu. Przy "przyłającej pogo­
dzi© należy spodziewać się otwarcia w n Fbl iż szych 
dniach.

W r b''Miiżsizą sobO'tę odbędzie się Walnę zebremłe 
sckcii piki nożnej. Przewidziane są radykalnie zmia­
ny w klerowrnidtwie.

Sekcia ciężko-affle ycana odbywa nadal systema­
tycznie treningi. Rewanż z klubom Móścifee. mający 
się odbyć wkrótce zastanie iedyną żydowską w je­
szcze 'epsizei formie

W  styczniu nastąpi reaktywowanie sekcu gimna- 
w girrnitiownię odmowronej sali. Zgłoszęia 

napływają i.iczmie. (.) 7.. F
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Rozwój radiofonii europejskiej
Radjafonja europejska w  ciągu kilku lat zale- 

dw ie osiągnęła wspaniałe wyniki swej pracy, 
pokrywając siecią .stacyj nadawczych i apara­
tów  odbiorczych ca ły  stary ląd- Niezmiernie 
c itkaw e dane podaje biuro informacyjne Mię­
dzynarodowej Unii Ratuofonłcznej. Wedihig da­
nych z  1931 roku Europa posiada około 250 sta- 
cy j nadawczych, z  których audycje odbierane 
są przez 64,000000 słuchaczy, grupujących się 
p rzy  16,000-000 odbiorników lampowych i dete 
którowych-

Interesująco przedstawia się wykres, ilustru­
jący krzbę abonentów- jaka. w poszczególnych 
kumach europejskich przypada na lu00 mlesz- 
kaliftów. Coż bowiem sie okazuje? — Prymat 
dzierzą tu bezapelacyjnie kraie skandynawskie- 
Na pieiwszem miejscu — świecąc wszystkim 
piZiykriJem — stoi malutka Danja, kraj -,mle­
kiem płynący" i słynny z uczciwości, czysto­
ści i-, rowerów W  Danji statysifyka z końca 
ly31 roku wykazywała 475-600 abonentów ra­
diowych. Na 1000 meszkaneów przypada tam 
133-9 a buntu-ów radiowych- Jest to rekord nie 
nowwarry nietylko w  Europie, ale i na całej ku-. 
H ziemsl.iek

Dopiero za Danja upiasowala się W ielka B ry 
tan ja, w  której na 1U00 mieszkańców aż 92.44 
aaldbza się do wielkiej rodźmy radiowej- Nie­

dalek i od W ielkiej Brytanii odbiegła Szwecja, 
w  której na 1000 mieszkańców przypada 89,5 
aboneiutów radjowyoh przy ogólnej liczbie 
549-857 radiosłuchaczy- Czwarte miejsce z  ko­
lei zajmuje malutka Austrja, gdizie na 1000 mie­
szkańców 69,01 może się pochwalić posiada­
niem odbiorników, iadjowych. Dopiero po Au- 
strji następują Niemcy z 61-7 raujosłuchaczy na 
1000 mieszkańców- 

A I-olska? Polska, aczkolwiek nie znajduje 
s,ię na sza rym końcu, to jednak bardzo blisko 
tego końca. U nas wedllug statystyki wypada 
zaledw © 9,43 radjosłuchaczy na 1000 mieszkań 
ców- Jeszcze mniejszą ilością radiosłuchaczy 
wykazać się mogą -akie państwa, jak: Kalia, 
Belgja, Szwaicarja i Norwegia- Słabą pociechą 
iest również okoliczność, że  w  statystyce buł­
garskiej, estońskiej, gieckiej, tureckiej j iugo 
słowiańskiej figurują znaki zapytania, a piocen 
ty, wykazujące ilość radiosłuchaczy na 1000 
mieszkańców, często wyrażaią się w  ułamkach 
procentów- Polska, iako Kraj posiadający oko­
ło 33,000.00u ludności., powinien i musi postępo­
wać naprzód w  dz:edzinie radiofonii, która nie­
wątpliwie jest poważnym czynniikiem kultural­
no-wychowawczym . promieniejącym na cały 
kraj-

Automatyczna regulacja siły odbioru
Wszystkimi posiadaczom odbiorników lampo­

wych znane jest zjawisko t- zw  „fadingu". Zja­
wisko to objawia się w  następujący sposób: 
Audcja stacji zagranicznej, na którą odbiornik 
został nastrojony, dość sJna z  początku, zaczsr- 
na po pewnym czasie cichnąć aż (do zupełnego 
caniiku, aby po dłuższym lub krótszym okiesie 
czasu powrócić znowu do dawnej mocy i, by 
ipo upływie kilku luih kilkunastu minut znowu 
zaciCiUiąć- Zjawisko to częściej zdarza się przy 
doborze stacyj pracujących na falach od 200 
do 600 metrów, niż p rzy odbiorze stacyj, pra­
cujących na falach od 1000 do 2000 metrów.

R zecz prosta, że takie ciągłe falowanie siły 
Odbiom jest rzeczą bardzo dokuczliwą, zw łasz­
cza, że  zamkaniiu audycji '-owarzyszy zw yk le 
jej zniekształcenie. T o  też konstruktorzy od­
biorników radiowych i laboratoria wielkich w y  
tw óm i stałe pracują nad tem, aby uwolnić po­
siadaczy odbiorników lampowych od tego do­
kuczliwego zjawiska-

Pioblom  w yże j opisany jest ogromnie trudny 
do rozwiązania dlatego że  „fading" ma swe 
Źródło w  górnych warstwach atmosfery ziem­

skiej, a w ięc w  legionach niedostępnych dla ża- 
icilnycli środków zapobiegawczych- Całą za ten. 
uwagę zwrócono na odborriiłtj 1 skonstruowa­
no szereg przyrządów, służących do automaty­
cznej regulacji siły odbioru. Urządzenia takie 
dopasowują automatycznie stopień wzmocnW- 
nia do siły odbioru, t. h. do energiii, jaką w  da 
nej chwili odbiornik otrzymuje w  antenie- P rzy  
iząd, regulujący automatycznie siłę odbioru 
skrada się zw yk le z dodatkowej lampy, wdjjl 
łającej dzięki działaniu pros uijącemu ujemnych 
napięć siat-ek dła pierwszych lamp odbiornika, 
w  zależności od siły sygnałów radiofonicznych, 
jakie wwśtępują w  obwodzie iednej z ostatnich 
lamp odbiornika- W  odbiornikach, posiadają­
cych te urządzenia, pierwsza lampa bywa zw y 
kle lampą o zmiennen. nachyleniu charaktery­
s tyk i czy li t. zw  lampą „Variabl-omu“  albo lam 
pą eksponencialną- Lampa ta pozwała dzięki 
konstrukcji swej siatki na bardzo szeroką re­
gulacje s iły  odbioru przez powiększanie lub 
zmniejszani© napięcia ujemnego tej siatki; lam­
pa eksponemcjalna należy do rzędu lamp ekra 
nowy cli-

N n to w y pobyt ćwirtoczny w ZeHruprcm
Swiatiwa Organizacja Fo łriiy  „ lagen s-b ils  Eiek"
crssnlzu/e od 2 4 . X8I. 1932 r. —  1. I. 1S33 r. ulcczrfe

W Y C I E C Z K Ę  D O  Z A K O P A N E G O
tera v ycictiki II. kl. Zł 110.—

Cena obejmuje: przejazd z Krakowa co Zakopanego i z powrotem 11 klarą, pełny pobyt 
w Zakopanem, utrzymanie 3 razy dziennie, obsługę i kartę sezonową. Uczestnicy wy­
cieczki będą lokowani w pokojach 2-csol ow, eh. —  Na miejsci, v \ poży czalnia nart i kurs 
narciarski. —  5€°/o zniżki wstępu na wszelkie imprezy sportowe, jak: konkurs skoków 
na Krokwi, turniej hokeyowy, zawody konne ped protektor. Pana Prezydenta i t. p.

Ze względu l a  okres swialeiźńy, ilość osób ograniczona.
Informacje i zapisy przyjmują:

Światowa Organizacja Podróży „Wagons - Lus Cook*, Kraków, Sławkowska 12. 
i Administracja „Noweso Dziennika*, Kraków, Orzeszkowej’ 7.

Urządzenie przc eiw f a dimgo w e działa w  te u 
sposób, że  w  chwil!, gdy antena otrzymuje slab 

J sz© sygnały ze stacji nadawczej zostaje w  ©ier 
i wsżej lampie odbiornika automatyczni© z.mniej 

szon© ujemne napięcie .siatki, dżięsi czemu 
lampa silniej wzmacnia otrzymane z  afl-etty 
impcnsy- W  wypadku zaś, gdzie audycja powra­
ca z dawną 'Siłą, w  miarę- wzrastania siły odbio 
ru Ujemną napięci© siatki pierwszej lampy po­
woli wzrasta i w  ten sposób odbiornik produ­
kuje auclycję s‘ al© jednakowo silną.

Urządzeni© przeciwfadmgowe ma jeszcze tę 
zaletę, że odbiornik wyposażony w  takie urzą­
dzenie, odbiera wszystkie stacje, jakie wogóle 
zdolny jes* odebrać, z jednakową siłą- Stacje 
zaś tak słabe lub tak odległe, że odb;ór ich był­
by barczo cicny, w  odibio-rniku takim zupełnie 
nie będą występowały-

Je.st rzeczą zrozumiałą, że  urządzenie prze- 
clw fadirigowe można zastosować tylko w  od- 
bionnilku silnym t- zm. wyposażonym w  bar­
dzo wydajny w zmacniacz w ielkiej częstotliwo­
ści, i selekt ywnyrn, bowiem w  e-rzeedwtiym ra­
zie urząidizenie przeciwfadlngowe, powodując 
odbiór wszystkich stacyj z jednakową siłą od­
bioru, przy braku selekcji poda głośnikowi kit­
ka audycyj sąsiednich stacyj jednocześnie w*po 
staci straszliwej kakofonii- 

Dlatego też wszys-tik-e odbiornik.; nowoczes­
ne posiadają urządzenia anti.fadimgowe, o ile 
konstrukcja tych odbiorniików na to pozwaia. 
Odfromiiki słabsze schodzą do właściwej swej 
roli odbiorników, dających stację lokalna lub 
najbliższą na głośnik.

Program stacyj radiofonicznych
Piątek, 16 grudnia.

Kraków (312.8) 11.40: Przegląd prasy. 11.58 
Sygnał, hejnał. 12.10 —13.40. Gramofon. W  przer­
wie o 13.20: Wiadomości meteorologie zne. 15.5.* ■ 
Wiadomości gospodarcze. 15.25: Chwilka lotnicza, 
pizeeiwgazowa, morska i 'holonjalna. 15.35: Kur- 
angielskiego. 15.50: Gramofon. 16.25: Przegląd w;, 
dawnictw perjodycznych. 16.40. Odczyt z Warsza­
wy. 17: Koncert kompozytorski W. Fiemanna: pp. 
J. Cetner (sk-rz.), W. Friemann (fort.). — Zagai ■ ■ 
A. Mltscha (Sonaty, scherzo, preludja. — W  przei- 
wie o 17.25: Dla rybaków. 18: Muzyka leldka. — 
W  przerwie: Wiadomości. 18.50: Komunikaty nar­
ciarskie. 19: Rozmaitości. 19.10: Giełda zbożowa. 
19.15: .„Współczesny teatr rumuński" — dr. Sr 
Łukasik. 19.30: Feljeton J. Piotrowskiego (Warsza­
wa): „Ludzie są dobrzy". 19.45: Dziennik prasowy 
20: Pogadanka muzyczna. 20.15: Koncert Filhar­
monii warsz.: dyr. S. Frecclria, Wł. Horowitz (for 
tep.): Prokofjew, Rachmaninow, Strawiński, Cha 
pin, Liszt. Horowitz. W  przerwie: „Zycie literac­
kie" —  feljeton dra St. Adamczewskiego. 22.40 
Wiadomości sportowe i prasowe. 22.25: Wiado­
mości meteorologiczne i policyjne. 23. Muzyka ta­
neczna.

Warszawa (1411.8) 11.40— 19.10: p. Kraków 
19.20: Z prasy rolniczej: 19.30— 24 p. Kraków.

Katowice (408.7) 11.40— 16 10: p. Kraków i mu­
zyka. 16.10: „Ogrodnik śląski" —  W1 Włoisik. 
16.25— 18 50: p. Kraków. 18.50: Br. Romaniszyu: 
„Góry w twórczości muzycznej". 19.10' Rozmai­
tości. 19.25: Ze sportu. 19.30— 23: p. Kraków. 23: 
Skrzynka pocztowa francuska,

Lwów (380.7) 11.40— 16.25: p. Kraków. 16.25 
..Książką wśród ludzi pracy" —  mgr. W. Franta. 
16.40- -18.25: p. Kraków. 18.25: Komunikaty Zw. 
Strzeleckiego. 18.40: Koncert skrzypcowy K. Ja- 
worowsIkiej-Bankowskiej (Chausson, Szymanowski,' 
Granado?). 19: „Dni lotnicze w Półce" —■' inź. E. 
Roland, 19.15: RoźnjJi-tości. 19.30— 24: p. Kraków.

Sztuttgard (3e0.6) 12. 13.50 i 17: M-uzyka. 20.15: 
Variete na orkiestrą. 21.10: Słuchowisko. 23.30: 
Muzyka taneczna.

Praga (488 6) 15.30: Skrzypce. 17.05. Muzyka 
kameralna 19.25: Sonaty fortep. 21: Muzyka, ope­
retkowa. 22.15: Muzyka.

Wiedeń (517.2) 11.30. 15.30 i 16.55: Muzyka. 
19.50: Opera Verdiego „Falfstaff" (z płyt) 22.20: 
Muzyka taneczna.
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Ha jesienny szary wieczór rada i:i radami 
m jest sam Ktn przyjaźń zawarł raz z Jotonetkaii"!

U w a g a :  „ A N T O K E T K lu p ie r n ic z k i  n a d z ie ­
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Wschód 
słońca 

7 m. 16

GRUDZIEŃ
16

PIĄTEK  

17 Kislew 5693

Zacbóc1 
słońca 

15 m. 22

Do Komitetów Lokalnych 
Organizacji Sjońskiej!

Akcja legitymacyjna organizacji sjomstycznej 
'jest w  peinym toku, należy ją z całą energją prze 
powadzić i w dniacn najbliższych ukończyć. Ce­
na legitymacji wynosi 75 gr. Każdy ogólny sjo- 
nibta musi bezwzględnie legitymację partyjną wy 
kupić, gdyż tylko po wykupieniu legitymacji sta­
je się członkiem organizacji ogólno- sjońskiej i 
[nabywa w  niej odpowiednie prawa.

Pociągi świąteczne do Krynicy 
i Zakopanego

W związku z przewidywanym wzmożonym ru­
chem na kolejach w  okresie świątecznym, mini­
sterstwo komunikacji czyni obecnie szereg przy­
gotowań, celem uniknięcia natłoku na najbardziej 
uczęszczanych iinjach. Z Warszawy uruchomio­
na będzie znaczna ilość dodatkowych pociągów 
w  różnych kierunkach. M. in uruchomione będą 
dodatkowe pociągi do Zakopanego i Krynicy. W 
dniu 23 bm. odejdzie z dworca głównego dodatko­
wy pociąg do Zakopanego, o godz 21 ‘20 który 
przybędzie do Zakopanego o godz. 10T5. Ponadto 
tegoż dnia o godz. 2030 >dejdzie dodatkuwy po­
ciąg go Zakopanego i Krynicy; prz>jazd do Za­
kopanego o godz. 8‘53. do Krynicy o 9 rano

Obniżenie cen za śnt jdczen a 
lekarskie

Licząc się z ogólnem zubożeniem ludności oraz 
a ciężką sytuacją finansową gmin (zobowiąza­

nych do pomocy szpitalnej), Władze administra­
cyjne opracowują po myśli nowej ustawy o prak­
tyce lekarskiej nowy, „kryzysowy11 cennik po­
borów lekarskich. Już wKrótce cennik ten będzl« 
ppdany do wiadomości publicznej.

Pożar w pałacu pod „Baranaim”
Wczoraj popołudniu, około godz. 5-tej wybuchł 

pożar w pałacu „Pod Baranami11 w Rynku głów­
nym, gdzie zapaliły się trociny obok rmy odpły­
wowej. Powstały ogień przerzucił się na podest 
na I  p. Straż pożarna, po krótkiej akcji, ogień 
ugasiła. Przyczyną pożaru były nieszczelności w 
szufladzie kominowej. Szkoda około 50 zł.

Do 20-go b. m. należy nadsyłać knpoay!
Kupony naszego Konkursu Zimowego — 

w liczbie 25-ciu. nie licząc 3-ch kuponów za­
stępczych, które zastępują dowolne brakujące 
kupony c.d 1 do 24 —  są już wszystkie w rę­
kach uczestników naszego Konkursu Zimowego- 

Przypominamy, że każdy uczestnik konkur­
su winien nadesłać nam w zaklejonej, ofranko- 
wanej kopercie wszystkie wypełniane kupony.

lub też doręczyć je w zamkniętej kc.perc'e w  
administracji naszego pisma —  i to najdalej dc 
dnia ?0 go bm* Zaadresować koperty należy: 
„Nowy Dziennik" (Konkurs Zimowy), Kraków, 
ul. Orzeszkowej 7- 

Po 20-tym b m. nie będą mog’y być kupony 
więcej przyjmowane.

— DZIŚ NOCNY DYŻUR a PTEK: Kynek 13, 
ul. Retoryka 1, Lubicz 7, Stradom 6, Karmelicka 
9 i Kalwaryjska 27.

— Z UNIWERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO. 
P. Stella Landy- Landauowa otrzymała stopień 
doktora filozofji. Promował prof. Jr. Roman Dy- 
boski.
, — DZIECIOBÓJSTWO. Onegdaj znaleziono tru­
pa noworodka na balkonie domu przy ul. Józefa 
8. Przeprowadzone dochodzenia ustaliły, że dnia 
13 bm. około godz, 21-ej Marja Ślusarska (lat 23) 
rodem z Lopuchowa służąca zam. tamże, urodzi­
ła nieślubne dziecko płci męskiej, które następnie 
udusiła. Ślusarską bez w zględu na chorobę umie­
szczono w szpitalu św. Łazarza a zwłoki nowo­
rodka przewieziono do Zakładu medycyny sado­
wej.

—  PORZUCIŁA DZIECKO. Policja zatrz5una- 
;]& Kozik Stefanję (lat 20) bez stałego miejsca, zam 
*a porzucenie nieślubnego dziecka w dniu 12 bm. 
,w bramie domu przy ul. Siemiradzkiego ’ 07.

• • »
Dnia 14 bm. o godz. 19‘15 w parku ara Jorda- 

na — Gonciarz Franciszek zam. w B^onowicach 
Małych zauważył pudełko papierowe, w które.n

były zwłoki noworouka. Wezwany lekarz rmejsKl 
stwierdził, że są to zwłoki .ioworodka ^płci mę­
skiej, pięciomiesięczre (poronienie), któ.e leżały 
w parku od kilku dni. Płód przewieziono do Za­
kładu medycyny sądowej. Dochodzenia w toku.

— AMATORZY CUDZYCH ŻARÓWEK. Kowal­
ski Piotr, woźny gimn. podgórskiego przy ul. Za­
mojskiego 1. 8 zgłosił do poiicji, że dnia 14 bm. 
około godz. 20-ej skradziono ze sal wykładowych 
tego gimnazjum l i  sztuk żarówek elektrycznych 
wartości 50 zł. Dochodzenia w toku.

— PRZYSZLI PO MOSKALE — ZAB RALI CU­
KIER. Lasoniowa Barbara właścicielka sKlcpu 
sj ożywczego przy ul. Smoleńsk 26 zgłosiła do po­
licji, że dnia 14 bm. o godz. 10-ej przyszło do jej 
sklepu trzech osobników, z tycn dwocn zażąuaio 
podania po jednej bułce z moskalami, a trzeci 
osobnik korzystając z chwilowej nieuwagi Laso- 
niowej skradł worek z 30 kg. cukru wartości u- 
koło 40 zł i wyszedł niespostrzeżenie. Po chwili 
wyszli również i dwaj osobnicy, zanim Lasonio­
wa zdążjda zauważyć kradzież.

— M IŁY GOŚĆ W  RESTAURACJI. Aresztowa­
no Kajderowicz Janinę (lat 28) prostytutkę za 
kradzież kwoty 40 zł Hieronimowi Del Ponti, ket 
nerowi w restauracji przy ul. Karmelickiej 17 
w dniu 15 bm. w lokalu restauracji Pieniędzy 
nie odebrano, gdyż zdążyła je wręczyć osobnikom 
w towarzystwie których przebywała w  restaura­
cji, a którzy zbiegli.

WŁAŚCIWA DJETA PRZY GRYPIE
P rcy grypie, podobnae jak przy wszelkich innych 

cboiruibech gorączkowych, należy kłaść śp-ecialny na 
ciiisik na odpowiednie oazy w ranie. Takiem na.tural- 
nom pożywi,eniiern, którego nie powinno zabraknąć 
w żadnym domu, zwłaszcza w okresie grasującej 
grypy, jest doskonała odżywka witaminowa Ovo- 
małfce, Którą zaamkm wybitnych higienistów, mo­
żna polecić nietyfko hid&iom chorym, ale również 
zdrowym Nie wątpimy, że obecnie, kiedy w całej 
Polsce szerzy się grypa, tych klika uwag posłuży 
naszym czytelnikom . dia uchronienia sńę przed- t« 
niebezpieczną chorobą. 1598kr

 o----
— NIKT Z CIERPIĄCYCH NA REUMATYZM. PO 

DAGRg I BÓLE NERWOWE nie powinien wątpić 
w nożłiwość swego uzdrowienia., gdy ż wielu cier­
piących odzyskało przy pomocy Togami swe zdro­
wie- Tatolicitlki Togad bowiem wsłrzymuiją nagroma­
dzame się kwasu moczowego. Niiesukodilnwy dla ser­
ca, żołądka i innych organów. Spróbujcie i przeko­
najcie się *auii. Do nabycia we Wiszysitlkiith aptekach.

1524U
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DYWANY, CERATY, LINOLEUM 
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— POSZUKIWANY. Wzywta się p. Józefa Schatza 
zamieszkałego w  Krakowie (dawniejszy adii-ea, Ry­
nek 12) znajomego obywatela amen'kańskiego, Szy 
mona Aohtla. by we własnym interesie skomuniko­
wał się pisemnie z biurem Lwowskiego Oddziału 
Żydowskiego Centralnego Towarzystwa Emigraeyi 
nego ,.Jeas“ we Lwowie, ud, Wiśndowieokich 4.

KomUnikafy

Z FKRANU
ftl„Frankenstein

Kinoteatr „Wanda"
W początkach filmu panowała moda obrazów 

niesamowitych w rodzaju „Dr. Mabuze". „Caliga- 
r i“ , „Student z Pragi" itd. Filmy le cieszyły się 
przed laty dużą popularnością, ale później o nich 
zupełnie zapomniano. Teraz panuje w  Ameryce 
znowu „haussa" na niesamowitość. Okres ten za­
początkował „Książę Dracula", a później obda­
rzono nas naprawdę pięknym „Drem Jekyllem1'. 
Do tejsamej serji należy ,Frankenstein", osnuty 
na tle powieści p. Snelley. Młody lekarz, syn ba­
rona Frankensteina — rzecz dzieje się w Niem­
czech — chce stworzyć sztucznego człowieka; za- 
pomocą promieni ultrafioletowych czerpanych 
z powietrza tchnął naprawdę życie w trupa, «t.vo 
rzonego z całego zbioru zwłok skradzionych na,

—  CFIRFI MIZRACHI (Dietlowska 11). DŁis, w 
piąt-etc, o godz. 6.30 w,iecz. seminarium „Tnac-hu".
0 godz. 7.30 referat p, dr. Dawida Bulwy n. t. ,,I<ud 
tura Żydiowska". Jutro, w sobotę, o 2 po-p. seiti. 
hist. żyd. O godz. 3 „Mes-ibat Gneg Szabat". O go- 
diziitLe S wmecz. herbatka połączona z żywym dzień 
niikiem.

— BNEJ-SJON, Dietla 81. Dziś, o 7.30 referat red. 
Józefa DiamemŁa,, n.t. ,.Kiedy się skońcizy kryzys?11. 
Goście mile widziani.

— MFNORAH". Dzig, w piątek, o 8 w-iecz. referat 
koi. M. Vers-tandiiga n. t. .Chiftbat Sion11.

—  S iOW . KOBIET „MIZRACHI". Jutro, w sobo 
te, o godz. 7.30 wiecz. wygłosi referat dr. Anna 
OhniiUgenowa n. t. „Współczesne prądy wychowaw 
cZe a wychowanie żydowskie" w lokalu Miodowa
1. 26.

— Z POWODU NIEPRZEWIDZIANYCH PRZE­
SZKÓD wykład TGZ‘it, który miał się o-abyć w so 
boty dmla 17-g.o bm. w  sali Stowarzyszenia Kup­
ców przy ul. Grodizikśiei; 43. odbędzie się dopiero w 
lutym 1933 r.

— Z KOMISJI HACHSZARY MIEJSKIEJ. Biuro 
Komisja Hachszairy Miejskiej .przy Centrali Ezty, 
Chaiucowej z pow.odu nawału pracy udziela infor- 
ma-cyj oraz przeprowadza reistrację ciłiailuców tylko 
między godiz. 12—13 w poi. |

— RLSORT MŁODZIEŻY PRZY ORG. TARBUT 
wzywa wszystkie argaitizacje mło-dzieży do natycii 
miastowego .zwrócenia wypełnionych kw.esttoTLarjnl 
sizy w sprawne wizytacji kursu., kółko, dramiaityczjie- 
gK> i chóru- *

— WYCIECZKA NA KLIMCZOK dila naiipioizy, 
organ.iizowa.na przez żyd. Akad. Koło Mili. Kraióz 
odbędzie się w niedznelę, 18 bm. Koszty 22. 7. Zgło 
szetida na obóz w  Bak,owinie dobiegają końca. Infur 
ma.̂ je i zgłoszeni? w lokalu Koła, Gołębia 2, m- 9,' 
tri. 172-14 codziemnne, godz, 19— 20.

— POLSKA AKADEMJA UMIEJĘTNOŚCI- Po* 
siecftetiie Wydz, filologicznego odbędzie sn-ę dn. t9 
grudnia bry tj. w poniedaiałeK, o godz. 4-ej. Porzą 
dek dzienny: 1. Gził. Klinger: Greckie syropie gady
1 plamkty a dizi-s'ejsze podania o górach ruchomych.
2. CzI. Przych-odtóit Kunszt metryczny i liryczny w  
tragediach Seneki.

Potem odbędzie się posiedzenie admfinis.tr. z nor- 
malny-m porządkiem dziennym, głównie sprawami 
wydąwinictemi.

Posiedzenie Wydz. b.istor y cyn o -f Ik«z of. odbędzie 
się w poniedziałek,, din. 19 gruiainia br. o godz. 6 w. 
Porządek tfzienny: Czł. prof. dir. Oskair Halecki: Ze 
studiów nad wiiełlklem bezkrólewiem 1382— 1386- 
Doc- dr Józet feldman: Podstawy angielsko-poK 
sikich stosuji.ków w  XIX- w. Pu-tam odibędzie sfię 
pos.-edK&nie admin-istr. Na porządku dziennym spra­
wo,/danie sekretarza Wydziału, ocenia prac i spra­
wy bieżące.
— NA OBÓZ NARCIARSKI SAMOPOMOCY STUD. 

ŻYD. przyjmuje się zgłoszenia w poniedziałki, śro­
dy i soboty od 6 do 7 w. w  „Przedświcie", Staro­
wiślna L III. p.

cmentarzach. Homunculus ten otrzymał przypad­
kowo mózg zbrodniarza skradziony również kli­
nice uniwersyteckiej. W  *em tkwi najsłabszy 
punkt sceiiarjusza, albowiem skazuje zupełnie tył 
ko przypadkowo sztucznego człowieka na rolę 
zbrodniarza.

Realizacja takiego filmu wymaga dużej inwen­
cji twórczej. ReŻ3'ser James Walile zadcmonstri> 
wał nam artyzm wysokiej miary, umiejący na­
strojom zgrozy nadać kształt plastyczny. Świetną 
jest zwłaszcza scena końcowa, przedstawiająca 
moment, kiedy potwór osaczony przez ludno'ć 
w starym młynie, ginie w płomieniach. Napięci© 
widza nie słabnie przez cały czas akcji. Do plu­
sów tego filmu, i to bardzo dużych, zaliczyć wre­
szcie należy pokazanie nam nowego aktora w o- 
sobie Karłowa, grającego rolę sztuczne­
go oziow ieka. Moaesi.
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P A L E S T W Ę  o ową odrodzoną zobaczysz 
w filmie repori azowym 

„ S  Z  L  A  K I  Ł  Im C H A L U C Ó W *

■OPONIK* ŚLĄSK;  I ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIEGO

Zlikwidowanie centrali koiitimisfycziiej 
w Sosnowcu

GIEŁDA KRAKOWSKA
Kraków, 15. 12. 1932. Akcje w zastoju. Dolar 

zniżkowo. o 
Papiery procentowe: 4-proc. Prem. Poż. dolaro 

,wa 53.
Zebranie giełdowe zaznaczyło minjmalną chęć 

ido pracy. Większość efektów . braku z&intereso- 
.wania w zupłenym zastoju. Silniej poszukiwano 
S-proc. Pożyczkę Budowlaną w płaceniu 39.80 w  
zaofiarowaniu 40 jednakowoż bez transakcyj. DO 
notowania doszło jedynie 4-proc. Prem. Poż. do­
larową po kursie utrzymanym na ostatnim pozio­
mie. Obroty małe.

Na pogiełdziu brak zainteresowania. JaworziO 
yt zaofiarowaniu po kursie 10.50 bez notowania. 
i Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów.

Na rynku walutowym w  oblotach prywatnyću 
I międzybankowych zaznaczył się w  dalszym cią­
gi- w stosunku do dnia wczorajszego silny spa­
dek kursu dolara efektywnego. Zaofiarowanie ma 
terjału większe przy małym popycie. Nastrój sła­
by W  Krakowie dolar gotówkowy 8.91 i pół do 
8.93 i pół, czeki bankowo 8.91 i pół do 8.93. Kur- 
,sa orjentacyjne: Funt szterling 29.25 —29.50. Mar­
ka niemiecka 212—213. Frank szwajcarski 171.70 
— 172.

GIEŁDA W ARSZAW SKA  
Warszawa, 15. 12 PAT. Akcje: Bank Polski 

86.50, Parowozy bez kuponu u? r. 1931/32, tend. 
słabsza. Pożyczki: 4-proc. inwest. 99.50, 4-proc. in- 
;.west ser. 106, 5-proc. konweis. 40.25, 6-pioc. do- 
łar. 57.75 drobne, 4-proc. dolar. 53, 52.75, 7 proc. 
stabil. 54.38, 54.75, 54.63 (55. 55 i ejdna czw., 55 
^drobne), Listy zast. BGK. bez zmiany, tend. słab- 
aza.
i Dew^y: Belgja 123,60 123.91, 12329. Gdańsk 
173.35, 173.78, 172.92, Londyn (2..35, 29.40), 29.52, 
129-23, Nowy Jork 8925, 8.945, 8.905, telegr. 8.929, 
>8.949, 3.9w, Paryż 34.85, 34.94, 34.76 szwajearja 
171.75, 172JL8, 171.32, Berlin pryw. 21245, tend. nie 
jednolita.

GIEŁDA POZNAŃSKA  
, Poznańska giełda zbożowa z dnia 15. 12 1932 * 
;.Ceny transakcyjne: żyto 15 ton 14.30, 30 ton 14.25 
!, spokojne. Ceny orjentacyjne: mąka żytnia 65- 
;proc. 21 i jedna czw. do 22 i jedna czw., pszen­
na 65- proc. 34 i pół do 36 i pół, otręby żytnie 
'7 i trzy czw. do 8 stałe. Ogólne usposobienie opo- 
kojne.

GIEŁDA ZURYCIiSKA
Zurycb, 15. 12 PAT. Paryż 2028 i trzy czw, 

Londyn 17.07, Nowy Jork 5.20, Belgja 71.97 i poł, 
Włochy 26.60, Berlin 123.77 i pół, Praga 15.40, 
Warszawa 5230, Bukareszt 3.08 i pół.

GIEŁDA w ie d e ń s k a
Wiedeń, 15. 12. PAT. Waluty i dewizy: Berlin 

168.30- 169.30, Buaapesi-i 124.295, Londyn 232? - 
23.45, Now, Jork 709.20—713.», Paryż 27.67— 
27,83, Prdga 20.98—21.10, Warszawa 79 31—79.79, 
Zurycb 136.35—13715, Amerykańskie 706 i p ił do 
712 i pół, Niemieckie 167.70—168.90, Angielskie 
23.08—r,3.°2, Fiuncuskie 2755—27.75, Polskie 79.15 
—79.75, Szwajcarskie 135.85—137.05, Czecbosłow Jt 
dife 20.96—21.14 

Papiery wartościowe: Losy Tureckie 16, Hipo­
teczny Lwów 16, Karpaty 1.10, Galicja 10.10, Ai- 
piry 11.20. j

POŻYCZKI POLSKIE W  NOWYM JORKU i 
Nowy Jork, 14. 12. Kursy zamknięcia: Dillonow 

ska 59—59.25 (zwyżka o doi. O.oO). Stabilizacyjna 
53.75—54 (spadek o doi. 0.75). Dolarowa nienoto- 
wdna. Warszawska menot. Śląska 42—43 (zwyżka 
o doi. 1.— ). Tendencja nrdal mocna.

POŻYCZKA STABDuIZACYJNA 
w Paryżu fr. fr. 1620 (zwyżka o fr. fr. 50), 
w Londjnie L. 81 (dalsza zwyżka o L. 1).
W ostatnich dniach pożyc-tka stabilizacyjna fun 

towa zyska L. 3 na kursie.
FUNT ANGIELSKI 

w Nowym Jorku doi. 3.28 (zwyżka o doi. 0.027/8).
GIEŁDA METALI W LONDYNIE 

Londyn. 15. 12. Cynk dost. natychm. 15 3/8, ter­
min. 15 3/8. cyna natychm. 1491,8—1491/4, termin. 
1593'8 150 1/2. Banka 1561/4, Straits 154 3/4, ołów 
natvchm. 11. termin 113'8, miedz natyenm. 27 3/1 
-27 7/8, termin. 281/8-28 3/16, Elektroiit 33—331/2

Sosnowiec. 15, 12. (K.) W związku z proMomowa 
nym na dzień dizi&iejszy Dulem głodnych* zaobser 
wować się dało w ostatnich d.iiach na terenie Zagłę 
uia Dąbrowskiego w^możcną działalność komumisty- 
czną. Wydział śledczy w Sosnowcu ze swej strony 
zarządzi ścisłą obserwac!ę nad podeirzanemii oso­
bami. Lrnegua.j w czasie takiej obserwacji zatrzyma 
no w Będzinie niejakiego W odizk.ti orskiego, zam. w  
Sosnowcu przy uł. Frez. Mościckiego 17, pnzy btó 
rym znaleziono około 4.000 szt. odezw komunisty­
cznych. Badany podczas śledztwa Wodzin.irski 
przyznał się do należenia do partji komunistycznej, 
w atórej pelnii funkcję technika okręgowego, nie da 
jąc jednak żadnych wyjaśnień co do Puchod^enna i 
przeznaczenia znalezionej przy nim literatury ko­
munistycznej- Przy Wodizi.,ij.słdm nic znaleziono ża 
dnych diokumentów prócz pęku Muc .y.

Na podstawie posiadanych pracz wydział j§led- 
czj- informacyj, iż „tecLr tka okręgowa mieści się 
prt.y i ednei z głównych ulic Sosnowca a znalezione 
przy rim M"cze mogą pochodzó od lokadn ,,techjii 
ki“. wcaczęto sprawdzanie w pudejrzanyoh do­
mach, czy wspomniane klacze nie nadają się do wtó 
rego ooiwiek z zamkmięf ych mieszkań. W  wymfcu 
mozolnych poszukiwań ujawniono „technikę oiorę- 
gową Komunistycznej Partii Polski przy ul- Mała­
chowskiego 8 w Sosnowcu.

LokU ten mieścił .się w miejscu mało włdocznem 
l ata-iowlł dobre locum do koiispóracyjnej pracy

 o-O-o

NAPAD BANDrCKI
RybrJk. 15. 12. (K) Wczoraj wieczorem, czterech 

zatuaiskowonych i uzbrojonych w broń yatoą banay 
tćw wtargnęło do mieszkania rolnika Józefa Kani 
w Klcszczowie, którzy po ste^cryaowaniu mieszkań 
ców zrabowali koiejarzowi Janowi Kani 8.000 zł 
Po dokonaniu rabunku sar-awicy zto/egia Tńeronpoziia- 
ni. Zarządzony naitychniast pościg nie dał rezul­
tatu.

MOGŁO BYC GORZEJ—
Katowice. 15- 12. (Kj Wczoraj podczas p.zewozu 

węgla 2 dzikich kopalń, położonych nrzy tarze kołe 
jowym obok kopalni Aiek^ancer w  Mikoowie, za­
padła saę nagłe powterzcbnla ziemi i do otworu wipa 
dła tuimanlra wraz z ko lun. Koń załuł się na miej 
sou a furmanka uległa kompletnemu zniszczeniu.

w yw rotow e j. W  mieszkaniu tem  znaleziono fcompłe 
tną fabrykę odezw  komunistycznych. Odezwy wy* 
kotry w ar o przy pomocy powielaczy. Na podłodze le­
żano gotowych do wysłania na sąsiednie d ełn4c« 
około 14.000 odezw antypaństwowych. Ponadto w' 
skrytkach znaleziono ważne notatki, ctótaiks j naj-i 
śwceższe instrukcje Centralnego komitetu „kiompai-.

Znaleziono również numery dziLû nśka mostkie- 
wskiegr Jzwiestja“  nie maj jeego debitu W Pol­
sce. i igi»- ;

Jąk ustalono, Wodzimir-ki za czynności tę otrzy­
mywał od kompartfi 150 zł. miesięcznie. Wodzimdi 
ski rozdzielał ma-terjał pomiędzy techników dzielhc 
iłowych caiłeg-o Zagłębia, a nawet utrzymywał kon­
takt z województwem poznańskiem, Zaw: arenom S 
Chrzanowem, W  związacu z tem aresztowani zosta­
li „łącznicy** poszczególnych dz-elnoc komjjantii:: 
Jan Marczak z Będzina, Wojciech Szywiołefc z Cze 
ładzi, Stanisław Kutkiew’cz z  Crodżca^ Romuald Dy 
badsiki z Mo-arzejowa i Czesia-w mheuta z sosnowe®'.1 
Wszystkich aresztowanych przekazano w  dniu dżW 
siejszym wraz z maiterjalem dowodowym wludzotn 
sądowym,

Dzis ejszy pro-1 Iairowany „Marsz głodnych** p.ze, 
s®edu w  Zagłębia naogól spokojnie. W  kńku miejsce 
wośyia-vh koimuniśai usiłowali uiząazic wiece, lecz 
wszędzie ostie pogutowie połucyK>,e zebranych toł- 
pęaizuo

Wożntoa cur-ęm unianaa śmierci.
„CJANKALI" ZAKńk.iNA W  SOSNOWCU 

Sosnowiec. 15. 12. (K) Na dizień wczoratszy zaj o- 
wiedziao, był wy/stęp żydowskiego t-uitru z Rrako 
wa w sztore „Cjarikał:‘ . Licziiych przybyszy Jed- 
n—c sponkał srogi zawoa. Zastano bowiem gmach 
teatru zamki ety. a na drzwiach widniał najpis, iż wy 
stęp został odwołany z powodu zakazu siarostwa...

TEATR POLSKI W  KATOWICACH
Soboua, o godz. 15.30: J>ziady*‘; o gediz. 20: 

„Maaęmo^sełłe”
Teatr Polski z Katowic w I uu w sklei Górach 
Piątek: „Pętasz i PerŁrumer“
TEATR MIEJSKI W  SOSNOWCU: „W  Błękitnym 

„Ekspres: e“.

Pierwszy dzień «:ią^uienia loterji
Warszawa. 15. 12. (Sin/ Dziś w  pierwszym dnOa 

c-ągniemia 2 klaisy locerji państwowej padły nastę­
pujące większe wygnane: 20.000 zł. wygrał nr.
141.129. — 15.000 S nr. 100Ó71, — 5.000 zł. nry: 
3*828, 24.084, 4y.«». — 2-000 zł. nry: 65.486, P7.897,

JAKA BĘDZIE 1'UGODA?
Warszawa. 15. 12. Sin* Pra^oopodobny przebieg 

pogody na piątek, 16 hm.: Wyżyna małopolska, 
Sląsfc, Podhale, Tatry '■ Małopolsaca wschodnaa: No 
cą i rankiem chmurno mgjistoj w ciągu dnia po 
gudtdc że wizrositam zacbmurxeu’a w  giodzinuch po 
ludimcwych. począwuiy od zacbodui torafu Po lek­
kim Łiorzie w ciągu iiucy dniem tempera iiura w po- 
bUżn zera. Słabe wiatry za-.hodime.

Reofolnela w Honiforas
Nowy Jork, lb. 12. (R ) W  środkowo-amery- 

kańskiej republice Honduras wybuchła rewo­
lucja. Rewolucjoniści pod wodzą (jenerała Rei 
ny opanowali całą południowo-zachodnią 
część kraju a przedewrzystkiem wybrzeże nad 
Oceanem Spokojnym wi az z portem Amapnla. 
gdzie generał Reina proklamował się prezy 
dentem republiki. Rząd prawowity jest wobec 
lewolucjonistów bezsilny.

BRYLANT WARTOŚCI PÓŁ MILJONA 
FRANKÓW JAKO ZNALEŹNE.

Jak bajka brzmi następująca historyjka, która 
przytaczamy za prasą paryską: Maharadża z HaJde- 
rabadu; któr* pizcd Kilku dniami odbył [m dróż p 
ślubną a item z Paryża na Riyierę r.gubił knfcr» 
zawierający kosztowności, przedstawiające wartość 
52 miljonów franków. Znalazł ten kuferek na ulicy 
jakiś chłop i chciał go właśnie zdeponować w na) 
bliższej stacji policyjnej gdy spotkał auto maha-

850.000 dularów za teleskop
. Na Mount Davis zanortowan, bęozie -w tych 

dniach olbrzymi teleskop ufundowany za 850.060 
dolarów przez bogatego kupca i filantropa Williama 
Mat Donalda, zmarłego w roku 1924, Krewni Mae 
Donalda wdrożyli proces przeciwko temu zapisowi, 
ale proces -piiegrali.

William Mac Donald nie jest pierwszym kupcem 
amerykańskim, ofiarującym duże sumy na cele na­
ukowe z dziedziny astronom;-. Jeden z największych 
teleskopów świata, dumę obserwatorium na Moun> 
Hamilton, jest fundacją kupca Jamesa Licka, który 
mial z początku zamiar wybudować piramidę na swe 
mauzoleum, aie uległ perswazji swego przyjacie­
la pro/. Hoidena i przeznaczył 700.000 dolarów na 
budowę teleskopu. Olbrzym na Mount Hamilton byl 
do niedawno drugim pod względem rozmiarów t.'- 
leskopem świata, pierwsze bowiem miejsce zajmo 
wał teleskop ufundowany przez bogatego kupca z 
Chicago Karola Yerkes‘a. Teleskop Yerkesa po­
siada soczewkę o średnicy 100 cm., podczas gdy 
teleskop Mac Donalda będzie miał soczewkę o 
średnicy 2 metrów. Największy jednak teleskop 
śWLata ufundował mailjoner Hooker a średnica 
tego teleskopu wynosić będzie dwa i pół metra 
By mieć pojęcie o lozmiaraeh tego olbrzymj . 
warto sobie przj pomni°ć, że zbudowany został 
w tej"amej fabryce, w  której wytwaTza się naj­
większe działa amerykańskie. Ałe i Tekord Hoo- 
kera zostanie wnet pobity; oto prasa amerykań­
ska donosi, że optyk Richey pracuje od r. 1928 
nad teleskopem o średnicy 5 metrów. Równo­
cześnie donosi prasń, że uczony amerykańsk' 
Pease opracował projekt teleskopu o średnicy 10 
metrów, Narazie jest to tylko projekt, a dużo cza­
su upłynie zanim zostanie zrealizowany.

radży, poszukującego za zgubą Tytułem znaleźne­
go otrzymał uczciwy zn&laeoa brylant wartości pól 
miljona ranków.
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Schleicher odżegnywa się od dyktatury...
(Telegram własny „Nowego Dziennika14)

Berlin, 15. 12. (Scli) Kanclerz v. Schleicher 
{wygłosił dziś przez radjo mowę programową. 
[Po wyrażeniu ubolewania z powodu ataków, 
jakie skierował przeciw prezydentowi Hinden- 
hurgowi generał Litzmann, jako przewodni­
czący z tytułu starszeństwa podczas otwarcia 
Reichstagu, v. Schleicher podkreślił, że przy­
jął kancierstwo niechętnie. Przedewszystkiem 
me chciał być następcą swego przyjaciela v. 
I .-pena, a po wtóre minister Reichswehry ja- 
Ko kanclerz trąci zawsze dyktaturą wojskową. 
Sfego chciał uniknąć, a jeżeli ustąpił to tylko 
fce względu r.a dobro ojczyzny. Prosi on też 
Wszystkich obywateli, aby nie uważali go za 
kołnierza, lecz jako ponadpartyjnego zarządcę 
interesów wszystkich warstw społeczeństwa, 
który nie przynosi miecza lecz pokój.

Kanclerz podkreślił, że nie jest zwolenni­
kiem dyktatury, gdyż jest zdania, iż źle jest

siedzieć na bagnetach. Wyznaje on jedynie 
formę rządu opartą na najszerszych w ar­
stwach naródu.

Jako jedyny i najważniejszy cel swój uwa­
ża rząd jego sprawy gospodarcze. Dążeniem 
jego będzie zapewnić każdemu człowiekowi 
pracę i możność zarobku. O zmianie łub re­
formie konstytucji rząd jego nie myśli zupeł­
nie

W  dalszym ciągu swego przemówienia kan 
clerz objaśniał szczegółowo zamiar)' rządu w 
dziedzinie gospodarczej.

* • •
Berlin, 15. 12. PAT. Rozpoczęte z inicjatyw)' 

narodowych socjalistów rokowania z niemiec- 
ko-narudowymi o utworzenie rządu w  Pru ­
sach rozbiły się. Z zasadniczych względów 
niemiecko-narodowi nie wezmą udziału w  rzą 
dzie pruskim.

Z OSTATNIEJ CHWILI

Herrict odmówił przyjęcia misji 
utworzenia rządu

(Telegram własny „Nowego Dziennika")

Paryż, 15. 12. (B ) Prezydent Lebrun powie­
rzył misję utworzenia nowego rząau Herriu- 
towi. Herriot odrzucił propozycję, oświadcza­
jąc wobec przedstawicieli prasy, że nie chce 
iirać udziału w  jakimkolwiek rządzie.
: Po odmowie Herriota prezydent zaprosił do 
siebie ministra spraw wewnętrznych Chau- 
tcmps‘a, proponując mu misję utworzenia rzą 
łdu.

Chautemps najpierw odmówił, wsKazując 
na solidarność z Bemolem, później jednak o- 
świaJczył, że pizyjmuje misję pod warun- 
1 kiem, że Herriot ooejmie w  jego gabinecie te­

kę spraw zagianicznych.
Ostatecznej odpowiedzi udzieli Chautemps 

W' piątek.
W  razie odmowy Chautemps‘a wchodzą p.ze 

dewszystkiem w  rachubę kandydatury Bon- 
coura i Daladiera.

Paryż, 15. 12. PAT. Grupa socjalistyczna izby 
deputowanych zaaprobowała deklarację B lu- | 
ma, domagającą się powołania do życia rządu j 
któryby był zwolennikiem pokoju i śmiałych 
reform socjalnych.

P. Patek żegna się z Moskwą
Moskwa, 15. 12. PAT. Dizś poseł Patek przy­

jęty został na pożegnalnej audjencji przez pre 
osa CK W  ZSSRR Kalinina, któremu złożył 

listy odwoławcze z powodu przeniesienia na 
inną placówkę.

Krótkie posiedzenie komisp 
konstytucyjnej

Warszaw3. 15. 12. Zair-az po zwołiraSA s-esji sejm o 
w ej zc&tało Zwołane posiedzenie komisji konstytu­
cyjni ej z referatami pp. Miediałggjjkjego o budżecie i 
Pascaalisfciego o wymiarze sprawiedlliwióśiii Posiedźe 
nie było dwutoroWe odrawanc tak,, żećmogło sac od­
być dopiero dziś- Trwało ono Wilka minnik 'iPirziewod 
niecący proł. Mak^wswi âfcomunó-otwał ie  p  P»- 
schaJ-tkii nadesłał uar~awie<fSwrenłe sw^j nieobecno--- 
ści, a p. Car oznajmił, że druga Terem)*, p. miedzŁń- 
siki wiprawdzie przybył na poeiedfc enie, ale Lardzc- 
przepracz^, że z powodu gwałtownego bólu zęba 
nie tuożo refeiować*

Wobec tego obrady tomisk odroczono do nastę­
pnego posiedzenia po świętach. Namajzie zaratwio** 
no tyto) wniosek KI N-ar., żądający. przedisiŁoiwieniai 
traktatu z Sowietami Sejmowi do ratyfikacji. Prze­
wodniczący p. Małkowski wyraiziił gotowość Ob 
referatu tego wini osiku, a nos. Zwierzyński z- KI* Nat i* 
z^awoiponowąi jako referenta p. Stan. Staofisudego z 
KI. Nar. P. Makowski zgodził się na dwóch referen­
tów-

Konsorcjum Lindbergfaa
Nowy Jork. 15. 12. PAT. Prasa jbafcejsiza donosi,' 

że pik. Lindbeugh stanął na czele jsjnsonojum kapiisu- 
listów, pldtrującego utworzenie stałej jflomun̂ ikacjj 
lotniczej między Ameryką a Europą omaiz międzyl 
Ameryką a .Azją. Linia coiropejsuca ma iść pirzez No* 
wą Fur.lamdję i Irlandię. Samoloty mak* być spt- 
ojafcjij budowy. której sekret jest pilnie strzeżony,9 * •

Londyn. 15. 12. PAT, 19-letni lotnik południowo­
afrykański, Smith odleciał dziś z Groydón do Le Caip 
z zamiarem pobicia refceudu.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
ESES 1888: Istnieje kompletne tłumaczenie nie1 

mieckie j-azarusa Goldschmieata; sprowadzić mb 
żna przez każdą większą księgarnię. — Druga od­
powiedź w  „Lekarzu Domowym".

TEATR ŻYDOWSKI W  KRAKOWIE.

„Powstanie"
Poemat dramaiyczny w  3 aktach dra Zipora 

(Jubileusz Dawida Szemrana)
„Powstanie" jest trzecim poematem dramaty­

cznym Zipora- Dwa jego poprzednie utwory 
dramatyczne były płodami intelektu subtelne­
go, obracającego się w  granicach abstrakcji i 
'dlatego dla sceny były niedostępne- „Powsta­
nie" jesit próbą wyjścia autora z  kręgu zacza­
rowanego bladej abstrakcji i nawiązania Konta 
ktu z bezpośrednio interesującą nas rzeczywi­
stością. Jest k) próba bardzo interesująca, ale 
leszcze nieudana.
. ,Pows-an:e“ jest diramatem potężnych kon­
fliktów społecznych- Autor ucieka jednak 
p-rzed rzeczy wistością codzienną w  świat za­
mierzchłej pańszczyzny średniowiecznej, by 
ująć walkę między możnymi a wydziedz'czo 
ńymi w  ramy ,prawiecznych symbol’. Z jednej 
strony mamy więc księcia pastwiącego się nad 
poddanymi chłopami w  sposób okrutny, a z dru 
giej strony masy chłopstwa, politycznie nie- 
zorgar.-zowanego aniteż klasowo nie uświado 
mionego- przyjmującego wyzysk i krzywdę z 
początku. z bierną uległością, by po-tem ze ży­
wiołową wybuchnąć siłą- Intencją autora by 
ło zdaje się stworzenie pewnego schematu spo 
tocznego, na t,]ę którego odbywa się właśnie wal 
ka między klasą posiadającą a klasa najmitów, 
ale ‘a właśnie intencja stała się dla utworu za­
bójczą, odbierając mu prawdę bezpośrednio­
ści- Autor uprościł so-bie zadanie, przedstawia­
jąc z jednej strony bezwzględnie wprost okru­
cieństwo. wyprane chemicznie ze wszelkich u- 
czuć łudził ości, a z drugiej strony samą tylko 
nędze, krzywdę i wyzysk. Jest to więc powrót 
do dawnej prymitywnej metody operującej 
walką anioła ze szatanem- Zipor zapomniał o 
starej prawdzie szsttspirowskiej, że niema bez

względnie „czarnych" charakterów, że nawet 
zbrodniarz ma jakieś cechy arcyłudziKie; zapo­
mniał też o nauce Marksa, który zwtoewników 
i wyznawców materjallstycznego pojmowania 
dziejów usiłował wychować w  tym duchu, by 
umieć odróżnić knenoje osobiste jednostek od 
przemożnych i jedynie decydujących sit -społe­
cznych- Autor mógłby wprawdzie na swe przy 
toczyć -usprawiedliwienie, że nie napisał tra­
ktatu socjologicznego, lecz tylko poemat dra­
matyczny, lecz i poematy dramatyczne, zwła­
szcza poruszające mory w y społeczne, nie spa­
dają z nieba, Ucz  muszą też być umiejscowio 
me w  czasie i przestrzeni- 

Tem uproszczeniem sobie sytuacji wytłóma- 
czyć sobie zresztą można mnóstwo niespodzia 
nek, ani historycznie ani psychologicznie nie­
uzasadnionych- AbsLahuję już od te-go, że histo 
rycy r.ie są ze sobą w  zgodzie co do prawą 
„pierwszej nocy", przysługującego panom w  
stosunku do chłopek. wychodzących za mąż- 
— ale skierowanie Żyda na drogę powstania 
przeciwko wielmożom jest raczej anachroni­
zmem, wyprzedzającym epokę pańszczyzny 
średniowiecznej Mimo wszystkich tych sła 
bych stron jest todnak „Powstanie4* Zipora po­
ważną pozycją w  naszym dramacie żydowskim, 
który dotychczas problemów społecznych na 
miarę ogólno-ludzką nie poruszał Nie można 
się też dziwić, że ze sceny silne wywiera wra 
żenie Chociaż rzecz dzieje się w  czasach bardzo 
tdialelcich. przez en akcent namiętności społe­
cznych staje się poemat dramatyczny Zipora 
bardzo aktualny- W ‘dz przenosi mimowoli a 
Ikicję dramatu na płaszczyznę konfliktów nowo 
czesny-ch i reaguje bardzo żywo na to, co s:ę 
na scenie dzieje- 

„Powstanie" wystawił i wyreżyserowa1 p- 
Liipmar nader szczęśliwi i można mu szczerze 
pogratulować do osiągu ętych rezultatów, ske 
ro się zważy, jakie olh-zymie miał trudności 
do przezwyciężenia- Dramat, wymagający du­

żej sceny i całej nowoczesnej techniki teatral* 
ntj, nie uronił na ubcżrchmej naszej scenie 
żadnego waloru artystycznego, w  ozem tkwi 
głów na zasługa reżysera- Także aktorsko znai 
diuje się przedstawienie na pokaźnym poziomie 
artystycznym- P. Liprnan zagrał rolę księcia 
jak zawsze z dużym umiarem i odpowiednią si* 
łą wyrazu, stwarzając sylwetkę mocno zary­
sowaną. Trafnie ujął p- Rainslas rolę starego 
chłopa, uległego 'radycj: i niewierzącego, by
św'at mógł się odmienić, dobrym ekonomem 
był 'p- Szadowski, interesującą parę żydowską 
stworzyli p. Lipowska ' p- Poznański, a z  dużą 
ekspicsją rolę sponiewieranej młodej chłopki 
zagrała pani Liton- Wymienić jeszcze należy 
sylwetki p- Grynizpana. p- Poznańskiej i p. Dia 
manta, orąz ni stąd ni zowąd zabłąkaną do te­
go dramatu postać murzyna w  ujęciu p- Gor­
dona-

Główne atoli zainteresowanie skupiło się na 
postaci chłopa Macieja, którą odtworzył jubilat 
p. Szerman. Utalentowany ten aktor, nie ma­
jący obecnie niestety warsztatu pracy. zade­
monstrował, nam jeszcze raz dojrzałość swego 
kunsztu aktorskiego, zwłaszcza w  akcie dru­
gim. w  którym zdobył się na przejmujące ak­
centy bólu niemego { dlatego tąki silne wywie* 
rającego wrażenie. P. Szennan stworzył sylwe 
tlkę jrdnolitą i mocną-

W  drugiej części programu wystąpił znany 
ze swych bardzo miłych należycie niestety je­
szcze niedocenianych piosenek nasz krakowski 
poeta p. GebirUg, który' odśpiewał dwa swoje 
tak *v swym prymityw iż m e urocze wiersze^ 
poczerń entuzjazm licznie zebranej publiczności 
wywołała pani A- Grosberg z „Bandy żydow­
skiej ‘ wjjgmf dwiema piosenkami —  dzielnie je! 
akompaniowała jak zawsze pianistka pani Ka** 
mionka Epstein- Wieczór zaś zakończył p- Z» 
Kac swym dowcipnym ! pełnym aluzyj politjr* 
cznych monologiem badchema- .(-) M. K«
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APLIKANT, 2 i pół let­
nia apMkacja sądowa, — 
Ośmiomiesięczna koucy- 
pi en tura, pismo maszy­
nowe. poszukuje oezpia- 
tn-ej posady u adwokata. 
Oferty pod „Groter" do 
AcŁm- „N- Dziennika-1.

160Skr

RÓ2NE

SPÓLN1KA dobrego ku­
pca, organizatora mo­
żliwie z branży meb'o- 
.wieij wtzględniio wyrobów 
drzewnych, do rentow­
nego przemysłu poszu­
kuję. Zgłoszenia osobi­
ste: Komhauser, Kta-
ków-Dębniki. Sandomier 
ska 5.______________ i625x

ZAKŁAD SIÓSTR 
PIELĘGNIAREK — tylko 
Kraków-Poogórze. Józe­
fińska 29. telefon 120-44. 
istnieje od 1910 roku, — 
przełożona Anna Jakób, 
poleca do pielęgnowania 
chorych 1 położnic w miej 
scu i na prowincję, grun­
townie wyszkolone Sio­
stry Pielęgniarki. Hono 
torfom zniżone. 1139kr

PRZYJMUJĘ do mereż-
kowanła i szycia bieliz­
nę, szyję sołafroikJ, su 

• kłenkfi damskie i dziecię 
ce: Danielowu, Długa 33 
m. 10. 748g

NAUKA
1 W YCHOW ANIE

AKADEMIK z gruntow­
ną znajomością języka 
hebrajskiego i łudafety- 
kl poszukuje lekcyf za 

łskromwem wynagrodze­
niem. Zgłoszenia do Ad 
min. „N. DzienmJka" pod 
„Hebraista“ . — Znajduje 
aię w  s/krajnej nędzy. 741

WPISY na kurs krawie­
ctwa damskiego, kro'u. 
modelowania. Wykształ­
cenie fachowe dla mi­
strzyń, krojczyń. Pod- 
stairsza Cechu K. Bobro 
wska, Kraków. Felicja­
nek 1. 745g

KRYNICA. Pensjonatu 
..Belweder" obecnie iv.e 
prowadzę: Kornowa, —
s k r y t k a  23.________________

KRYNICA. Pensjonary 
Maria-Małgorza-ta1 tele­
fon 121, centrum, pełny 
komfort, otwarte cały 
rok: hole. korytarze o- 
grzane. centralne ogrze­
wanie wodne. Dzierża­
wczyni : Kornowa, daw­
niej ..Belweder1'. Baga­
tela nocą nieczynna.

161?kr

Ratujcie zdrowie!
N ajsłynn iejsze św ia tow e pow agi lekarskie s tw ierdziły, Ze

75& chorób powstaje z  powodu obstrukcji.
Chory żołądek jest g łów ną przyczyną powstania najroz­

m aitszych c h o ró b — zanieczyszcza krew 1 tw orzy  złą przemianę 
m aterji.

Słynne ad 50 lat w całym świecie
ZIOŁA Z  GÓR HARCU D raLAUERA
jak to stw ierdzili prof. Berlin . Uniwersytetu Dr. Martin, Dr. 
Hochfiaetter i w ieln  innych wybitnych  lekarzy, są idealnym  
środkiem  d la nzdrowienia żołądka, usuwają obstrukeję (zatw ar­
dzen ie ), są dobrym  środkiem  przeczyszczającym , ułatwiają funkcję 
organów trawienia, wzmacniają organizm  i pobudzają a p e ty t 

Zioła z flOr Harcu Ora Lauera nsuwają cierp ienia wątro­
by, nerek, kamieni żó łciow ych , cierpienia hem oroidalne, reu­
matyzm 1 artretyzm, bóle  g łow y, w yrzu ty i liszaje.

Zioła z y d .  Harcu Dra Laaera zosta ły  nagrodzone na 
wystawach lekarskich aa jwyższem i odznaczeniam i i z lot. meda­
lami w  Badenie, Berlinie, W iedniu, Paryżu, Londyn ie i wielu 
innych miastach.

Tysiące podziękow ań otrzym ał Dr. Lauer od osób w y le ­
czonych. Cena ^ pudełka 1,50 zł., podwójne pudełko 2,50 zł. 

Sprzedaż w  aptekach i składach aptecznych.

ELEKTROWNIA MIEJSKA
W KRAKOWIE.

Kraków , 8 listopada ię s ■?.

Do Biura Organizacyjnego i Buchali. Rewizyjnego

„ K A R T Ó W  I S 1 “
WIKTOR STANDE

w K r a k o w i e
ul. PIJarska 7.

P ó l roku zgórą upłynęło od zastosowania w oddziale rachunko- 
wo-kasiwym Elektrowni Miasta w Krakowie, prsebitkozuej metody 
księgowania systemem „ K A R T O W IS T ” .

Uzyskane w powyższym okresie wyniki, zniewalają nas do m i­
łego oboztńązku stwierdzenia, że system ten przez możność szybkiego 
zestawienia bilansu przy dowolnej ilości i  specyfikacji kont t łatwość 
przeprowadzania kontroli zapisów, umożliwia szybką i szczegółową 
orjentację w gospodarce finansowej.

Poza wyżej wymienionemi korzyściami, system ten zapobiega 
w tworzeniu się zaległości w prący, daje możność momentalnego 
wyszukiwania ew. błędów i wyklucza uciążliwe i  przykre uzgadn jnie 
ksiąg ubocznych z księgą główną, przez monotonne punktowanie po­
szczególnych pozycyj, z końcem okresu rachunkowego.

Temsamcm przyczynia się „ K A R T O W IS T ”  do wydatnego 
oszczędzania sił roboczych i  czasu pracy.

Przy  te j sposobności nie od rzeczy będzie zaznaczyć, że praca 
systemem „ K A R T O W I S T ”  jest bardzo przyjemną, a personal raz 
zapoznawszy się z zaletami te j metody, z przykrością pracowałbyi 
dawnym lub innym systemem. 2 poważaniem

Dyrekcja Elektrowni Miejskiej 
Dubeltowlez m. p.

ZAKOPANE. Marja Ru 
btastoinowa zawiadamia 
iż przeniosła' pensjonat 
dla dzieci i młodzieży z 
Rabki do Zakopanego — 
wilia ..CIS11 ul. Chałubiń 
sklego. Opieka macie 
izyńsba. troskliwa, oraz 
lekarska Dra Karola Fi­
schera. Zgłoszenia przyj 
maje się na miejscu, 7e 
iefon 276. 689g

ZAKOPANE. Pensjonat 
.PIAST" ul. Sienkiewicza 
Idy Borzykowskiej Leo- 
ni: Krautówny — poleca 
pokoje słoneczne. Kom­
fort. nowoczesny- Ceny 
n.sk:e. Tei. 432. 152Sx

f OK ALE

3-POKOJOWEGO mesz 
kania komfortowego, w 
starym domu. poszwikuje- 
Pośrednictwo wynagro­
dzę. Zgłoszenia pisemne 
pod „Nie paryfeirje'1 do 
Biura ogłoszeń Startera 
Rynek 8- 1615'.;r

POKOJU osobnego, nie- 
umeblowanego, wprost 
od gospodarza poszuku­
ję. Okolica: Kazimierz— 
Starowiślna. Zgłoszenia 
pod ..Krawcowa" do Ad 
min. „N. Dziennika11.

DO WYNAJĘCIA miesz­
kanie 2-pokojowe, kuch­
nia: Przemyska 4 (borz- 
na Starowiślnej). Dozor­
ca wskaże 1617kr

POKÓJ umeblowany, o- 
sobne wejście, dla pan­
ny (Żyd.): Lenłberger
Felicjanek 15 (Restaura­
cja). 555Sr

SPRZEDA?

MEBLE wykwintne ku­
pisz uarkorzystmej u — 
Bliibbauma, Kraków u!.

1446

OSTRZEŻENIE?
JEDYNA” ORYGINALNA
C Z E K O L A D A
p r z e c z y s z c z a j ą c a
DLA DZIECI I DOROSŁYCH

w
6^ 'DZia Ł A  SKUTECZNIE

PREPARAT P O L S K I

„ELDORADO”
P E N S J O N A T  J a d w ig i  K U R L A N D 0 W N Y  

Z a k o p a n e , u l. P iłs u d s k ie g o . - T e l .  558

Centrum - Willa murowana, położona 
w lesie, pokoje słoneczne z balkonami 

i tarasami krytemi i otwartemi
PEŁNY KOMFORT
Ciepła i zimna woda w każdym pokoju 

C E N Y  N I S K I E

Gertrudy IZ.

A U F G E B O T .
Die Ehe wol.en miiteinamdier ędngehen: 
der Taipezierer Samuel Wolkentre!ber, — 

wohnhaft in Berim. Neue Konigstosse 85;
2) dte Schneiderin Sara Rywka Stelnhaner,

wohnhaft in PMzno in Polen-
Die Bekauntmacihung des Aiufgebots haf in 

dem Gemetadem Berlin and Pilzno zu geschehen. 
Etwaige Einspritche stad beim Standesbe- 

amteoi des Standesamts 8 ta Berlin N. O. 43 
Geoigenkirahstrasse 2, biinnen 2 Wochen za 
erheben. 1616kr

K O S Z U L K I N A R C IA R S K IE ,
koszule męskie, dzaenne i nocne, pyjamy, oraz 
wszelkie zamówienia w zakres bielizny mę­
skiej wchodzące, przyjmuje i po przystępnych 
cenach wykonuje pracownia .Ognisko Pracy**. 
Kraków, pi- Stolarska 15, I- piętro- Zamówienia 
przyjmuje się oodzksile od godz. 11—1- Teie- 
fon 158-21._______________________________________
Czjtajcie! Do czjno!

Październik 1932 —  Tiszri 5693

10 LAT
po mandacie palestyńskim (

J E D N O D N I Ó W K A '

T R E Ś Ć .
1. Nahum Sokołów: Mój apel.
2. Poseł Dr. O. Thoa: Orędzie Sokołowa.
3. Leib Jaffe: Kapitał narodowy w Palestyn!*.
4. Leopold Rosner: Jak doszło do powstania

mandatu palestyńskiego.
5. Program światowego związku ogólnych sjo- 

nistów.
6. Dr. Ignacy Sehwarzbart: Czas kres położyC

zorganizowanej dezorganizaejL
7. Albert Londres: Herzl.
8. Leopold Rosner: Hajfa.
9. Wycieczka do Palestyny.

Cena 60 gr, (plus porto 15 gr.).
Dla organizacyj za poprzedniem nadesłaniem na- 

leżytości cena 60 gr.
Do nabycia w Biurze Orgaóizacji Sjońskiej, Kra­

ków, ul. Dietlowska Si

PRENUMERATA: w Krakowie napraw, miesięczeie ZI. 6 00. kwartał. Z-!- 1800 
w Krakowie z odmos-en. do domu „ „ 6*20 „ „  19‘8li
Na picwincj-l z przesyłką pocztową fc „ 6‘60 _ „  IS^O
Zagranicą z przesyłką pocztową „ 10 03 „ 30‘0G

.NCWY DZIENNIK11 wychodzi codziennie, także w poniedziałki i dni pn#wiai

OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym Jamie. — Strona w 
tekście i nadesłanem ma 3 łamy po 74 rnifim- — Strona za tekstem 6 ła 
mów’ po 37 milim. —  Najmniejsze ogłoszenia drobne zezy my za 10 słów 

CENY w złotych: I. strona ! ‘25 — Tekst l 1—. Nadesłane 0‘75- — Za teksteir 
O^S. — Drobne od słowa 0*20- Dla poszukujących pracy 0*10—  Graiuin 
cje 12‘50. — Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25%
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